
r*r. er. We Lwowie, Niedziela dnia 21 Marca 1880 B o k .  X I X .
Wyehodri oodńannie o godziw® 3. po

południu z wyjątkiem niedziel i dm 
świątecznych.
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P n e d f ł a t ę  i  a g i o u e a i a  p n j j a « j | a
We Lwowio bióro administracji , Gazety Ner." 

Mao Halinki w jWacu W. Ulanieckich. O^o-
Monia w Paryże przyjmuje wjł
» " .« ■ a j e n ę j n ^ A d Ę R u e

■ląesnio dla ,Gss 
. . .  , Clóment, 4, Paris,

prenumeratę zaś p. pułkownik Raoikow- 
Paubonrg Poissonniere 88.; w Wiednie 

pp- Haaeenetein et Togler, nr. 10 WaMaehnuee. 
A. OppeHk Btadt, Stnbenbastei Rotter et Cha. 
L Siei sergosse IB G.Ł., Danbe ot Om. I. Mo- 
jamflls’ e B.; w Frankfurcie rad Kosem «

przez
P r^ ew yb orn e
»S ,tJ E Za sprowadzane

ERRATY
chińskie

, .  „  a mianowicie:
1262 9 —? Cena zał/i kilo
Nr. 1. T a n u ,  żółtokwiato-

wa aromat ....................sł- 4.40
Nr. 9. J u n t o j e i a n , biało*

kwiatowa arom. . . . . d . 8.60 
Nr. 8. N a u d w y n , ozarna aro-

matyo7.na........................ zł. 8
Nr. 4. M o u c h o n g , ozarna

Mało narkot....................... ®ł. 2.60
Nr. 6. C o a n ,  czarna familijna zł. 1.80 
Nr. 6. W y i l e w k i  z herbaty zł. 1.20 
Nr. 7. Wysiewki snajlepszyoh

he r b a t ............................. zł. 1.50
po tanioh staryoh cenach,

najtaniej w handlu,
JSft. M a r k i e w i c z a

we Lwowie, w Rynku l. 42.

U! Na
Hasło

Post !!I
Bryndza

Powidła I
B iedzie
wane.

I»ie wędzone, marynowa- 
i, holenderskie i szkockie

poleca

=  Z własnej fabryki
Świece woskowe

s t o ł o w e  I k o ś c i e l n e  
Paskały

po 4, 5, 6, 8 i 10 fantów wied. 
białe i malowane. f

Świece stearynowe
MILLY i APOLLO

s t o ł o w e  i  k o ś c i e l n e
białe i malowane.

Świece pogrzebowe Millij,
stołowe i kościelne, 

v4 7a i i funtowe, f a n t  5 0  c t .
Świece stołowe „Apollo ‘

po 4, 5, 6 i 8 na fant, ft. w. 68 ot. 
W najwiękizym wyborze ^

Kwiaty kościelne do świec
para po ct. 86, 60, 80 i złr. 1.20 

sprzedaje handel

PryUclnilajsm
we Lwowie, Rynek 1. 45.

Laika we zamówienia i  prowlucjj 
nekntecznia *lą“ najaknratmej.
1278 2 8

U y s s t a » 4 a *
t y g o d n io w e  , wychodzić pocznie od 1. kwietna

półarknszi, nakładem i pod redakcją W la d y s t a  
w a  h r .  R o a d r a t e w s k l e g o .

Glównem zadaniem S Z T A N D A R U  bidzie

I i  nowe piimo 
I Poznaniu, co ićbotę

U\a/ i ) podtrzymywać zasady, na ttorycn opartą jest cywilizacja «•»
f l  2) stanąć po nad koteryjne prądy, rozrywające jedność nastą narodową.

fi 3) szerzyć zdrowe pojęcia ekonomiczne.
Szerszy program pisma poda pierwszy numer jego, który wyjdzie 8. 

kwietnia r. b.
Prenumerata wynosi 8 marki kwartalnie. Zapisywać moina, praerrłająo 

8 marki w walucie dowolnej wprost do wydawcy, za co franco przesyłać 
się będzie.

I W s z e lk  i e korespondencie i interesa pisma dotyczące adresować na- 
leży: Władysław kr. Rozdratewski, wydawca S e t a  daru, Poitukń, 

ulioa Długa Nr. 10, III . piętro. 1751 1—8

Wydawcy Sztandaru.

_ )J I S a  ś w i ę t a l

f  I • Marszaffiewicz
r. b. w | J we x,wowi9 ul. Krakowska, 1. 6,
ty g la - M  s p r a e d a le  n a j t a n i e j :

n
g p r s e d ą j®

cukier w głowie 
■3 „ częściowo
.2- B w kostki
3  » w mączce

Kawa Ceylon perłowa 
B a grnboziar. 
n Kawa złota 
.  Mokka

a j  t a n ie j :
ct. 60 i 51

: 5 4 s
zł.

64
2.— g
2.— <j§

B O M
K a m i o n c e  S t r u m łło w e J , o 4.

pokojach, kuchni, spiżarni, piwnicy, drę. 
wntni, stajni i morgiem ogrodu w mieśoie 
obok kościoła jest od 1 . m a ja  r .  b .  
d o  w y n a ję c i a .  1747 1 -  8

Bliższej wiadomościj udziela A .  Ol- 
s z e w s k a  w  M o ś c is k a c h .

we Lwowie, Rynek l. 13.
Zamówienia z prowincji odwro­

tnie nie li^^c opakowanie.

Taniej jak wszędzie
Sprzedaż obuwia

N
'r,/MWSJU,SSSSS„/ZSSSSSSSSSS,//,SSS,SQ

ie tylko każdemu ctioreinii,
U>cz i zdrowym, osobliwie zaś kai- iimn ojca rodziny polać* się bro 

rwyoiiazurkę o 
X  Dra łączenia

>112»tr.
Airy bleczeni*. “ Richtera ćk. nad w. ksie- 

nmia nakładowa w Lipsku (Richter s 
Yorlofl*-Anstalt in Leipzig) przesyłn to warno i poiytocmo cU* ciarpiących .dziełko na żądanie każdemu bez­
płatnie i franco. Tak ,,Wyciąg 

płatny “ jakotei i oryginalne, 
ilustrowane dzieło o 600

ciąg bezpłatny 
metody naturalnego chtera ck. nadw. ksi

łyku polskim. To ostatni* dostać moźra we wszystkich kiięg&miaofc, 
tub sprowadóó wprost z Lipska, ^

I  &

m Sam.
dftsUczDa p . ctnick knrtowBTti

w aktldtie fabrycŁDTni
Reschofsky

  we WIEDNIU.
StadtTRothenthurmitrasse 14 I  piętro. 

'  W?cift aięźikie:'n° ”'

S i Para oztyflftćw se , . .
5 Para bKoikćir aamsaonydi de ic i^ a n L
6  la b  w i

Par* prundowych Haitykewe) na mocnych po 
do* * wach u . 2.76. .

P an  pren.Icwych * kapkami lakierów, na mo­
cnych pode**wacli 3 *»• ,

Para prenelowych wycictyck w fermie *erea, t 
wierć, ch Lamo wane wi 4 ał.

Para scagrcnowreh, sa pedwćj. podescwaeh od 
«d i ł .  3.60 do 4.50. f 

Para prunelowych lub akorkcwych bacików dla 
wygody (pempadour) *ł. 2-50.

Paru praneltwyeh lab skórkowych bucików dla 
wygody na pół chcssaek 2 *ł.

Sprcaccbi i wyciete buciki od 3 *ł. do it , 4.50 -̂̂  
Obawie dla dzieci od 80 et. dc zł. 2 .80,

Wsiystkie inne tu ni«wym enione  ̂artykuły 
zawarte *ą w ilustrowanym cenniku, który wysy- 
łnra na żądanie frane* i bezpłatnie. Zlecenia » 
prowinąjf załatwi a m najdokładniej. Co by sie nie 
podobało wymieniam. 1151

T. Obornicki.
M a g a z y n  

sz k ła  i p orce la n y ,
w e  L w e w ie ,  R y n e k  3 8 .

C e n  y  n a j n i ż s z e .
Zleoonia i  prowincji uikuteczniam 

pócit^ j koleją odwrotnie. 1695 2—4

a n s t r y a c k i e ,  
ą f Ę O l l i S S K i i : ,

styryjskie, 
F R  A N  GU SK IE, 

reósklr»
h i s a p a ń M e ,

sprzed uje
handel hartowny

Karola ter iera
w ® L w ow ie 

ulica Bobiegkiego nr. 3- 
Bo9$an6uka 

• »  O r O d e e k ie m  n r .  *  1 9
1478 4 - ?

I w butelkach,
w BECZUŁKACH,

W beczkach.
PORTER angielski.

C e n n i k  u »  ż n d n s s le

D o  w y d s l e r n a w ie n la

Folwark Perekosy
w powiecie kałuBkim, z obszarem 866 mr 

o d  8 4 . c z e r w c a  1 8 8 0 .

D O  S P R Z E D A N I A
majętności: 

Tomaszowce, D ą b ro w a
w powiecie ksluskim, z obszarem 489 
1711 morgow. 2—o

Bliższą wiadomość otrzymać mężna w 
ka: cel. adw. dr. Rogalskiego wo Lwo 

wie, przy ulicy Kościuszki pod 1. 6.

1000 dukatów
w złocie daremnie1!

Każdy kupujący, który kupi niżej wymię 
uione przedmioty, otrzyma daremnie los 
oryg. loterji srebrnej dla ubogich miast* 
Wiednia, z 3. r ygranemi, które Jego ces 
Mość Austrji i Węgier darował. Każdy 
los może zrobić dwie wygrane. Ta niepo- 
wrotna Bposobność nabycia dobrych i ta 
nich towarów, z drugiej strony dając* 
możność zrobienia 2 wygranych wartości 
10 0 złr. nie nadarzy się n igdy!!! Naleźj 
się i  zamówieniem spieszyć, gdy* »P&» 
jest mały.

I ! N o w o ś ć  d la  P » “ A"  "  „ „ i
60 tz. zabawnych i ciekawych optycznych 

b r u k ó w .
T y l k o  d l a  p a n o s r

za zaliczeniem tylko 1 złr.
Z a g  a d k a ! Dokładnie uregulowany, 

piękny, dobrze idący, plastycznie pozłoco­
ny zegarek, z dłngim'łańcuszkiem, na mi- 
“ ™j. regulowany, z 2 letnią pisemną gwa- 
ln°ją, że dobrze idzie. Sztnka za zalicze­

niem 1 *lr. 
a , ,  SENSACJA 11 

N i, W  «Ł * e  t y c i e .
C tP w * e? ł  **P«lek więcej ! ! 

i * u’ Pfttentowanft maszynka do zapa- 
lama iskrą, mele krzesiwko kieszonkowe, 
zapala się wtedy samo, jeżeli się na głów­
ce pociśnie, przezco staje się \  każdym 
domu niezbędne. Bliższe w pouczeniu. 

Sztnka za zaliczeniem 80 ct 
1J Jeszoze tn nie bywało 1 i 

Kompletny garnitur dla knrzaczy, składa- 
iftcy się 1 Punkowej, okntej
«  .rabro chińskio, z dlngun cybnohem z 
Ldańskiei wiśni, 8 wyrzynanych cygarni- 

„ t  n i  autowych, z figurami mitologu, zne-
10 ksiąłewek papierosów i 10 sztuk

nu, 10 amą suchego materjałn. Cały

Do nebyda- |t« t e n -M a * « * :in  
ITIcner - ' oTiKl^ &,ef,tra‘ .o 82.Wiener

1180 Wieu,

O O O O O O O O O O O O 0 0 !

N a  ś w i a t a  !
C «> k i0E s t w i ę ,  h e r b a t ę *  r u m ,  r o d n e : k i ,
Cjrkatę, likiery krajowe i zagraniczne, w i n *  austrjacioe, 

węgierskie, reńskie i frauenzkie i wszelkie inne artykuły
poleca , .

po iarćktO umiarkowanych cenach nowo urządzony i u> tupefnte 
świete towary zaopatrzony handel

K.d Bominikowskiego i W Bąknera
p o d  „ K o t w i c ą "  w  P m e m y S l u .  1748 1—8

Drugie pomnoione wydanie.
  P B ł E T T C Z N E  P R Z E P I S Y  ______
W " P i e c z e n i a  c i a s t  ś w i ą t e c z n y c h  " W

zebrane przez Plorentynę i Wandę, autorki „Kuoharkl polski^" 
C e n *  0 0  c t .  -  z przesyłką pocztową 5 5  e L  

A d r e s :  Drukarnia narodowa W. M a n i e ó k l e g o .
ul. Grooziokioh 1. A we Lwowie. 17|8 2—4

ooooooooooooooóooooo.
Chińskie srebro

w  n a j l e p s z ą m  g a t n a h u

z e  s ł y n n e j  f a b r y k i

E i. L a c łu e r a  i e  W iednia .
Jedyny dostawca dla wszystkich restanracyj kolejowych c- k. 
uprz. kolei państwowej, c. k. nprz. węgiersko-galicyjskiej 
kolei, c. k. uprz. północno-zachodniej kolei państwowej, e. k.

uprz. węgiersko-zachodniej kolei i t. d. 1748 i—6

K ARO L VÓ LKER
p o le c a  i  s p rze d a je  p o  ce n a ch  fa b ry czn y ch

jubiler i złotnik w e L W O W IE , Rynek l. 3.

kxx><

2— i„ 184 B 
inne po ił. 1.60, 1.44 i 1J6 
Herbaty chińskie najpnedn. po złr.

4, 8, 2, 1.60 i 1.20., 
wysiewki po 1.40 i 1.20 za funt. 
Owoce południowe, korzenie, wiktu- 

ły, sery i t. p.
W I N A

węgierskie, austijaokie i inne. 
Zleleniaki po ot. 66,76, 80, zł. 111.20

P i w a  b u t e l k o w e
pół-htrowa flaszka leżak 9 ot.

D r o i d i e
prasowane, wiedeńskie, niezawodne.

Cenniki szczegółowe rozsełam na 
żądanie franoo i gratis.

Odbiorcom towarów nad zł. 26 
za gotó«kę z wyłączeniem enkrn od­
syłam kupione w handlu moim towa­
ry franco du wskazanej stacji kolei 
galicyjskich. 1644 1—6

ed misjsea otjętoici Jednego wiensa drobnym 
żn k lsa . r

r a b r y e c  .N a a c a t a n c *  
8 0  c t .  c d  w i e r s z a .

Rzetelne! Żadne oszustwo!
Z powodu śmierci i podziału spadku zmuszeni jesteśmy, nasze
towary fabryczne ze  srebra chińskiego

capełnlr zwinąć i nasze elbrzymle zapasy 
sa połowę eeny fabryeznąj

pr*«py*»oyek wyrobów ze srebr* cjińaldafo, 
 ̂ —maild aoatan^ aa śpdarl* fraoko

6 łyieesek .
• łyiek
5  a o i ó w
6 widelców
6 aoków dostrowyok .
6 widelców do z arowy«b

cap Ot. .  .
wyprMdaó. X«p*łh* 

prz«ałOD*.
O  a o p r e t .  n u ł i o n e  c e n y :

diwmUi—te r a s  .  . . .
st. 8.60 1.80 6 M dUad.k as not.

1 cIh Ui  .
1 eh»«t*Uu 
1 u a i ( M  4o « k r «  
1 warka u  a u to

8.60
8.60
6.60
8.608.—8.—

1.80 
8.— 
8.— 
8.— 
8 TO 
8.70

daws *j—teras
.  5. -  8.70

.  6.— 8.60
, 8.60 1.60
.  8.60 1 . -

st. 6.— 8.60
.  8—i  psrs Ucktsrsiw*

N łlu w ii ; fsrsttur rfls.k  1»-ataisetjw p» 1 U .— i lik i a» p ijle m i rt- t t c  
Z im c M  t n n  P, T, PnbU«ś«tcl na to, to sojo towary nl. * tak

swaoefo or.bra Britanła. która Biesem inneat aie J«.t, jsk tylko pooyBowsn  ̂feUrką, lect
o MjleyosMO Motelo orobrnopUtyBowoco 

odrótnlć.
odxnoccaj,cryo

; tylko Mejnowon, l 
(t, yięSBOBOlp, s od UtOtBrjo

■■■.. Przedewssystklem proszę zauważać -  —̂
6 sztok łyżek, 6 azL nożów, 6 ezt. widelców, 6 szt. łyżeczek do kawy, 

wszystkie te 24 eztnk razem w elegan etni dawniej 24 zł t e r a z  z ł .  lO -T O .w  t n  ffliiiua la&oui w c icą a u  uoui uaw uioj m asjs  sam m
'tiul sa pahra&iem poett«w«M La* gotów**, natychmiast i i» ».tClUlac,

E . P R E IS, W len , Rothenthurmstrasse Nr. 29 .

<
<

Konkursu
Celem obsadzenia

posady skarbnika
!przy To warzy dtwie aaliczkowem 
. Bukowińskiem, z roczną płacą’ 
^ 0 0  złr. w. a. i współudziałem 
w tantjemie urzędników Towa- 

[ rzystwa.
Wymogi: kaucja 800 złr. w. 

ja. w gotówce, lub papierach 
wartościowych; znajomość służby 
kasowej, tudzież języków pol­

skiego i krajowych.
Termin objęcia posady naj- 

j dalej 1. maja 1880, zaś ubie- 
gania się z końcem marca 1880 

.do Rady nadzorczej. 1712 2 - 8  

Czerniowce 9. marca 1880.

% C. k. uprz. galie.

|  a tc y jn y  B a i t  i i p t e c z o f
Ś podaje do wiadomości
$ że wszystkie znajdujące się w obiegu 5°|0 
^jakoteż &\20̂  z dniem 1. września 1879 na 

5°]o zniżone a s y  g n a c j e  kasowe
0 Banku począwszy

_ od dnia 15. czerwca 1880
5 będą oprocentowane tylko

p o  4 y * i «
z 60dniowem wypowiedzeniem.

Lwów 15. marca 1880.
D yrekcja.

*
m
m\
m
m
m
i
i i

m
m

1804 1 -3

a a ym sm uw eum tfueeuM uuuaóBytę.
yNajskuteczniejszym i niezawodnym s 

śr idkiem na gościec, reumatyzm, 
nieżyt, ból piersi i krzyża itd. jest 
bezsprzecznie p r a w d z i w y *  w
25  Pain-Ezpeller 22

z „ Kotwicą,“ którego przeciw tego 
rodzaju cierpieniom i w ogóle przeciw 
zaziębienia bezzwłocznie użyć należy. 
Dostać moina ” w Kołomyi w aptece 
obwodowej E d w a r d a  S t e n z l a ,  
w Czerniowcach w apt. J. G o 1 i - 
c h o w s k i e g o ,  w Jarosławiu w apt.
A. B och u sa , w Kolbuszowie w apt 
Er. B u ozk a , w Kozowęj w apt.
J. L. w i s ł o c k i e g o ,  w Krakowie 
u apt. J. TrauozyńBkiego, A. Dyl- 
s k i e g o  i A. S i e d l e c k i e g o ,  we 
Ewowle w apt. Z. Rnckera i J. P ie -  
p e s a, w Nowym Sącza w apt R. Ja­
k u b o w s k i e g o  , w Stanisławowie 
w apt A. B e i 11 a , w Stryja w apt 
Jul.  Z g ó r s k i e g o  iL.  Gaertnera, 
w Tarnopolu w apt. Fr. Jamrógie- 
w i c z a ,  w T;irnowle w apt J. Reida, 
oprócz tego we wszystkich prawie ap­
tekach Galicyi i Anstro-Węgier.

Wtychże aptekach znajduje się na 
składzie znany powszechnie Sarsa- 
parilian, niezawodny, krew czyszczący 
środek, Pigułki regulatlng, doświad­
czony środek przeoiw wszelkim do­
legliwościom żołądkowym, cena 65 Xx., 
Miód figowy, doskonały środek na 
cierpienia piersiowe, kaszel, zaflegmie- 
nie itd., cena 70 Xr. wa Obszerny 
opis, dzidko o 112 Btr. darmo.  *

• Środki po\ryżs» ta* tkbryci- ^  nezo znaku .Kotwicy'1 aą
nieprawdziwa. y T y

O t > i i l ź e n i e  p r o c e n t ó w .

(jalicyj. zakład zastawniczy i kredytowy
Lwów, ulica Teatralna w gmachu Teatralnym,

/  o d a f e  a o  p o w s z e c h n e j  w i a d o m o ś c i ,
że taryfą procentów i kosztów objętą regulaminem zatwierdzonym reskryptem 
wys. c. k. namiMtoiotwa z d. 19. czerwca 1877 do L 98801 obaiiżs 
o  2°/0 poeząwezy od pożyczki zlr. 50 i wyżej, na kotztowuośd, towary > 
papiery wartościowe.

Podaje oraz do wiadomości (tron interesowanych, szczególnie P. T. kup 
ców i przemysłowców, io od pożyczki wyżej złr. 800 ns kosztowności lnl 
towary, noże za osobną umową nastąpić dalsnze o b n iże n ie  naleiytości. 
w stosunku do wartości szacunkowoj objętości przedmiotu i czasu trwania 
pożyczki.

U d z i e l a  o o O y c z M  n a  z a s t a w
a. kosztowności, drogich kamieni kruszców,
b. towarów kolonialnyóh, blawatnych wyrobów fabrycznych

wszelkich innych przedmiotów handlu i przemysłu tak no­
wych jakotei używanych,

c. papiorów publicznych wartościowych.
Przyjmuje wkładki na książeczki oszczędności

począwszy od ałr. 1 do kasdoj wysokości, i oprooentowuje takowa 
p e  7  e d  sta .

Zwrot wkładek do złr. 100 uiszcza się bez wypowiedzenia,
,  'f a 950 z 10-dniowem wypowiedzeniem,
a . .  500 z 90-dniowem a S667 8—?
a * J .• ,  1000 z 80-dniowem ,
Od w£refis& — z wypowiedzeniem 90-dniowem 8°/#.

Oodziny nrzędlwj od 8 — 19 w południe; od 8 — 5 popołudniu. 
Lwów dnia 18. stycznia 1879. Dyrekcja.

L u b l a ń s k i e  l o s y
t r z y  c ią g n ie n ia  w  ra k u .

Główna wygrana ał. 35000, 25000, 2 0 0  0 0  itd.
Najmniejsza wygrana 30 zł.

W "  Te losy sprzedajemy po 25 zł. w  pięciu i ćwierć 
spłatach po 5 złr.

Już po pierwszej spłacie 5 zt. bierze udział knpująoy w pierwszej» 
ciągnieniu

ZJ3 F* d ,  9 ,  k w i e t n i a  1 8 8 0  * t v
tych losow, emitowanych przez Real-Credit-Bank.

O ry g in a ln e  lo s y  p o  2 4  ml.
Tych losów, daiącyob bezwzględną pewneśó i odz&tczająeyoh się ko­

rzystnym planem nabyć można w
WeohBlergesoh&ft der Adm inistration

M E R O I J B “
Ch. Cohn. _ 1190 2 - 6

i we wszystkloh większych bankach i kantorach wymiany. Stowarzyszenia 
gry na lesy i inne korporacje otrzymają szczególne uwzględnienia.

we WIEDNIU 
W olłzeile 1S.

Drutytut ^raacmJci

WINO
JD*groia 31etrnfyona

CHINA
Że l a z e m

Frolestora 0ulana HENRY

l U l W

1646 1—6
Skład porcelany, szkła i chińskiego srebra 

E d w .  G e b h a r d t a
p la c  l a i j a c k i ,L W O W I E ,  plac la r ja c k i ,  Ucmbs 7,

poleca wielki wyDór najnowszych i gustownych
serwisów stołowych do kawy I herbaty,

maselniczek, koszów i talerzy na ciasta i owoce,
wazonów i doniczek na kwiaty,

Szkło kryształowe szlifowane, oienkie i zwykłe gładkie, 
mTa^nwi ? °  w ® d k l , w l n » ,  p iw a ,  o r t u  i  o l i w y ,  

„ m < ;s K  w k  n o * e  1 g r a b  k i  ze stali angielskiej.
C l l l .Y s K l Ł  81 "  O  i  A L P 4 R I  i  pierwszej i najstarszej fabryki p. 

Conraetza we Wiedniu, pod gwarancją za trwałość,
________ P °  ce n a c h  ia b ry czn y eh .

Najlepszy se środków łelazistych, najskuteczniejszy z wytworów 
wzmacniających. Szybki skutek w bladaczce, niedokrwistości, biułycU 
upłaioach, wyczerpanie sił, ogólnej niemocy, etc.

P A T J L Ł I K I A r r O U R N  I E R
P A U Ł lK lA -F O U R iM E K  jest o<l roku 1840 jedynym

środkiem przeciw migrenom i newralgiom. Pół paczki rozpuszczonej 
w  łyżce wody ocukrzonej wystarcza do ukojenia najgwałtowniejszego 
bólu głowy beż najmniejszego niebezpieczeństwa.

Uwaca. — Powodzenls lego środka wywulalo wiele nniladownlctw bes wartości
i skutku lub szkodliwych.
w PARYŻU, ulica d’Anjoxs-St.-nonorć, 6G. i we wszystkich włtnfa^TCh ĄPtA*™- 

We Lwowie w apt. P. Mikolascha; w C«erniowcmoh_ GoBcbowskiego.

tylko ia 2 %ł. 
•ski«» t nikła

Ja jedynie w całej Austrji mogęI .h . J.k   r * ’'. 75 ot, opnedzś zupełnie dehrz* I I . . .  . 1
 ----------------la oribraogo 1 z klue ykltm. T « i , J ,  * 1k l , , “ Ilk,» I i « »  ik
kow Moho* zwoje zamówienia jak doWokczaz , V  'opoze 1 mniejsze pe

“  - . za S zł. eę et. 1 4 zł. 60 et. m a t t i w Z L }  ko,r ,J, l , 'A ‘T rik . zi 
plekne. kto temz nie w i.ra , 

Tylko za 1 zł. to 
Tylko ta 1 zt, 66 
M or, zprzedawad 

8 - 16, 80 de 30 zł, najolęitae | 
Mogą fcyd w moje] pracowni

W  1 1  ■H1MIM6IRII ■

ikla *rekrn*f«o dtkładni* are^alowaay, wrac a ła ic « -  
pe ał. 1.30, S.ftO. Paaowi* i« fa r » l* tr ie , kandl* 

W alceiiifft kredytu.
*-*-------------- ładeMBLkira, Lłóre panktialnle id f i s i  kardc*

“  ’ Effirm litrRi *pra«d*j< t* it f ir k l  po 10 sł. 
|*ds. idfici punki. alnl*.

Remontery po I, 7 ł 10 i ł . ,  cłote l i f ir k t
* U d a f ł m o  rwaraneyjńo. W*iy*ftkio t« aeyorki, '  wył fetnie * mato d« nakreli,
gipaano i umawiane, W ieAI/. Ford7nan4* t r i . . t  Nr. 11. 1 schody, * pfctre. IdUt

I
I

i i i B i w i  P a r a s o i e L ^
najnowszych a i  uiskich ceńach

gz ma g a z y n  A .. S T E I F A  I S y n ó w , we Lwowie.

BERGERA KAPSUŁKI DZIEGCIOWE,
BajcETdeiejai 
roodaiolmay,
Srmeoiw a * t

*łał)oiz.a • »ar«» -  - - - -  j - . - .  w u « w u c i  iu  w « » * «  pi|«i» poTwioraaic w 
akateeanośd locawgjp d a l ^  ^  Ł *nako*lol aeaeoi fraaeuicy «hwalą f o  od 

3*•£*** umie.ic*anyckl w e » .wiola lal. O wyb*rn*J lawmia od prywatnych.
Bopi.mz.k m.dyctayek lakejea y nEi^ y  zatywad oodilznalo 1 -8  ratT po 8—8 zalakl

s t  JA - « « « »
BERGERA PASTYLKI DZIEGCIOWE

rssiwirjaa.... ... . . prgaaśw r tk S K lS u 1'trn " :
w zaioJ i 1 Jako karaeja p . prz.bytyek ołorpionlaok zaaaluyek .pL en oł i

p js s jjs s & ifr s # 1*Prawie wszystkie apteki w monarchii austr. węg. utrzymują oba U 
przpar.jty na składzie.

l  alkaU- 
aaaanie Jako 

ieolu, ckrypoe i 
- ”  zm lli ‘

Prawie wszystkie 
•jty na składzie.
Główny skład wysyłkowy przes apt 

austr. Szląsku.
Uwierzytolalono .kłady we Łarowlo 1 dla O.II.M -  . . .  

ra. J. T ios.za. Blzmenfelda, Ni a 1 W Topi w B n d u k ^
U k y tz . lfokrz7B l.tkl w Kołomyi * u Z V

”  i a  ^ “ Swski, w BtaaizławewU 1. Malara dawnizj Hleokzr,
SLw. s . 7 .  * r a W U ,  J^ ozław ii, M m m A ,  Bamkonz,- Wrf)%. tBmzwło,
KartlawITkU w“ 7s‘ kiok miastach eaUiJi. W c.zraiowoaok «  Altka, wSmoaawi. a
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P. Mikos** z .  Backo- 
Ll.zka 1 ertazppn, w liro. 

>pola Jamrofizwlri apt., w 
J. Mat ar z dawnizj Hleokzr. 
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Lwów d. 20. marca.
(Skutki ostatniego głosowania centralistów prze­

ciw dalszemu poborowi podatków. — Rozwianie się 
fikcji o koalicyjnem ministerstwie. — Er. Taaffe i 
obóz antonomistów. — Bliska zmiana w minister­
stwie i ustąpienie z niego centralistów. — Pozy­
cja dr. Ziemialkowskiego. — Premdenblatt prze­
ciwko uchwale Koła polskiego. — Knltnrkampf pru- 
ki i Polacy. — Depntacja partji klerykalnej u Ju­

liusza Simona. — Uchwała powzięta na zgroma­
dzeniu klerykałów i jezuitów. — Następstwa od­
rzucenia art. VII. ustawy edukacyjnej. — Pogło­
ski o przesileniu w gabinecie przedlitawskim. — 
Konferencja ministrów z komitetami wykonawcze- 
mi antonomistów. — Wrzawa między centralistami. 
— Treść reformy ustawy wojskowej. — Ulgi dla 
Stowarzyszeń zaliczkowych).

Po tneciem głosowaniu nad ustawą, upo­
ważniającą rząd do poborn podatków przez kwie­
cień i maj, i do kredytu 20-milionowego na o- 
płaeenie kuponów od długu państwa, zmieniła 
się znpełnie sytuacja gabinetu koalicyjnego. 
Wszystkie frakcje centralistyczne w trzmem 
czytaniu głosowały przeciw tej ustawie, tj. nie- 
tylko przeciw kredytowi lecz i praciw upowa­
żnieniu rządu do dalszego poboru ] iów  I 
Było to więc ze strony centralistów odmową po­
datków dla dzisiejszego rządu. Dodać należy, że 
dr. Stremayer, Horst i Korb usunęli się od gło­
sowania. Skoro cała mniejszość centralistyczna 
głosuje przeciw dalszemu poborowi podatków a 
reprezentanci tej mniejszości w składzie mini­
sterstwa usuwaja się od głosowania, więc rząd 
obecny musi przestać nazywać się koalicyjnym 
i musi oprzeć się wyłącznie tylko na tym obo­
zie, który stanął po jego stronie i nie odmówił 
mu upoważnienia do dalszego poborn podatków. 
To skłoniło hr. Taaffego do porzucenia dotych­
czasowego trybu postępowania. Fikcja koalicyj­
nego ministerstwa, którą dotąd kr. Taaffe pod­
trzymywał, musiała upaść wobec tak doniosłego 
(aktu jak głosowanie solidarne eałej mniejszości 
przeciw poborowi dalszemu podatków. Hrabia 
Taaffa zmuszony był zbliżyć się zupełnie do o- 
bozu antonomistów, aby porozumieć się z nim' 

odtąd wyłącznie na nich tylko się oprzeć.
Lecz już przed tem głosowania podatkowem 

nusi&ło w ministerstwie przyjść do starcia z po­
rodu oświadczenia ministra oświaty Conrada, iż 
ząd przeciw zmodyfikowanemu wnioskowi Lien- 
lachera nic niema. Zdaje się, iż dr. Stremayer 

był tej uchwale ministerstwa przeciwny i pozo­
stał w mniejszości. I już wtedy musiało się stać 
widocznem, iż w składzie ministerstwa nie mo­
że pozostać. To musiało go spowodować do nie- 
brania udziału w głosowaniu nad prowizory- 
eznem upoważnieniem do dalszego poborn po 
datku.

specjalnie coś wyjednać u ministerstw stojących 
u steru, to za zaletę owszem poczytać im po­
trzeba. Ale prawdziwą zakałą dla centralistów 
było, iż za swoje popieranie centralistycznych 
ministerstw nie żądali korzyści dla krajów, któ­
rych byli posłami, ale zawsze prawie pragnęli 
tylko korzyści osobistej dla siebie. Tego zarzu­
tu dzisiejszej większości antonomistów czynić 
nie możną. Nie było ani jednego wypadku, w 
którymby autonomiści popierali rząd w zamian 
za korzyści osobiste menerom ich przez rząd o- 
fiarowane. Ustały szacherki w Radzie państwa 
i zapanowała moralność polityczna, odkąd cen 
traliści są w mniejszości, a autonomiści w wię 
kszości.

Konferencja którą hr. Taaffe odbył naza­
jutrz z połączoną komisją antonomistów tak 
Izby posłów, jak i Izby panów, jest pierwszym 
skutkiem zmienionej sytuacji. Co dzienniki 
wiedeńskie piszą o przebiegu tej konferencji 
jest oparte jedynie na domysłach a najprawdo­
podobniejszą jest wiadomość Wiener Allg. Ztg., 
iż stoimy w przededniu wystąpienia centralisty­
cznych ministrów ze składu koalicyjnego mini­
sterstwa, a uzupełnienia go autonomistami 
Jestto konsekwencja logiczna ostatnich zajść w 
ministerstwie i w Radzie państwa. Dalsze 
istnienie tak zwanego koalicyjnego ministerstwa 
okazało się niemouiwem. Fikcja koalicyjnego 
ministerstwa wpływała bardzo niekorzystnie 
na cały przebieg spraw ;w Raq 1e %ństwą 
paraliżowała jąj czynności, przewMfałar rozpra­
wy, i była główną przyczyną, iż Rada państwa 
dotychczas tak mało zdziałała. Pomysł koali­
cyjnego ministerstwa był błędem politycz­
nym, i hr. Taaffe musiał sam przyjść do tego 
przekonania.

W konferencji, którą hr. Taaffe odbył z au­
tonomistami, z ministrów wzięli tylko udział 
Pr&żak i Ziemiałkowski.— Z Wiednia dowiadu­
jemy się, że dr. Ziemiałkowski popiera obecnie 
zbliżenie się ministerstwa do antonomistów, i w 
tym duchu przemawiał także i na konferencji z 
autonomistami, — ale czy to uratuje jego po- 
zycję, jest jeszcze bardzo wątpliwem. — Polacy 
domagać się mieli rozszerzenia kompetencji mi­
nistra dla Galicji, mianowicie przywrócenia tego 
zakresu, jaki początkowo za Hohenwarta 
ministrowi dla Galicji przeznaczono.

Frtmdinblatt wyszydza uchwałę Koła pol­
skiego, iż co do dalsze, 
obecnego, kierować się 
kraju. Zarzuca on Po!

polityki wobec rządu 
)ędzie jedynie interesem 
akom, że i dotychczas,

jakiekolwiek ministerstwo było n steru, tylko 
interesem krain Koło polskie się kierowało, i za 
koncesje dla kraju dawało głosy swoje tym mi­
nisterstwom. Zarzutu tego Koło polskie wcale 
wstydzić się nie powinno.

Interes każdego krają jest interesem pań­
stwa, a jeśli Polacy popierając interes państwa, 
korzystali z tej sposobności, ażeby i dla kraju

Żadna z prowincyj pruskich nie ucierpiała 
tyle w skutek knltnrkampf a, nie poniosła tyle 
szkód materjalnych i moraluych, ile ich znieść 
musiała i znosić musi ta Polski dzielnica, która 
przyłączoną jest obecnie do królestwa Pruskie­
go- Nietylko na kościelnem polu wrzał w Po­
znańskim bój najgorętszy pomiędzy państwem 
a kościołem, ale nawet dał knltnrkamjf hasło do 
tem zaciętszego ścigania języka narodowego w 
szkole i w urzędach. Znaczył się tam kultur- 
kampf nietylko wygnaniem biskupa i osieroce­
niem licznych parafij, ale także wygnaniem mo­
wy polskiej ze szkoły i z sądów. Nie jest to 
przesadą, jeżeli powiemy, że w skutek wiernej 
obrony praw kościoła, wywołali Polacy przeciw 
sobie bezwzględne i wrogie postępowanie rządu 
i większości parlamentarnej w Prusach. Doty­
czy więc Polaków podwójnie wynik tej walki, 
bo dwojakie w niej ponieśliśmy straty.

Wszystkie okoliczności przemawiają za tem 
jak to już pisaliśmy przedwczoraj, że wstrętny 
ów kulturkamf dogorywa obecnie. List papieża 
do arcybiskupa kolońskiego, który podaliśmy 
onegdąj, nakazuje, jak wiadomo, ażeby na przy­
szłość prawni zarządcy dyecezyj (ordinarii) za­
wiadamiali prezesów naczelnych o obsadzaniu 
posad duchownych przez księży katolickich.

Jest to w tem uznanie paragrafu 15. praw 
majowych! Paragraf ten wymagał bowiem, aże­
by przełożeni duchowni zawiadamiali rząd t. j. 
naczelnego prezesa prowincji już to o obsadze­
niu nowąj posady kościelnej, juz to o zatwier­
dzeniu Stałem tych duchownych, którzy tylko 
na czas niejaki do pewnej parafii wysłani byli.

W Prusach kościoł katolicki oparł się temu 
prawu, lnbo uznaje je w Austrji. Skutkiem te­
go stało się osierocenie wielu parafij, zakaz wy­
dany przez rząd, ażeby niezatwierdzonym na 
probostwach księżom nie wolno było w tych ob­
wodach odprawiać obowiązków duchownych, wre­
szcie procesa i kary rozliczne. Odkąd atoli bi­
skupi albo prawni ich zastępcy o obsadzaniu 
posad duchownych donosić zaczną rządowi, u- 
staną te zawikłania. Parafie będą miały nieza­
długo swych pasterzy. Ustaną kary za .bezpra­
wne* sprawianie obowiązków duchownych. Wsze­
lako do zgody zupełnej jeszcze daleko, bo na 
drodze do niej stoją ustawy, dotyczące wykształ­
cenia i przysposobienia kandydatów do stanu 
duchownego, stoi za tem tak zwany egzamin knl- 
turny. Owoż zgoda zupełna pomiędzy Berlinem 
a Rzymem nastanie dopiero po rozstrzygnięcia 
tej kwestji spornej. W każdym razie kościoł u- 
czynił krok pierwszy, a w tych dniach odbyła 
się już narada ministrów z Bismarkiem w Ber­
linie* na której zastanawiano się nad rewizją 
praw ©sjowych w duchu pojednawczym. Naj­
prawdopodobniej zniesione będą naprzód te u- 
stawy, których celem było wywrzeć nacisk na 
duchowieństwo, aby złamać jego opór. Teraz, 
gdy o oporze tym nie myśli jnż kościoł, ustawy

r sazbyteczne. < 
widzieliśmy, że w Badenii araleziono śro­

dek, aby zadosyćuczynić w sprawie egzaminn 
kulturnego wymaganiom państwa i żądaniom 
kościelnym, znajdzie się więc i środek w kró­
lestwie prnskiem, lnbo stosunki te w skutek o- 
strożnego postępowania stron obydwóch powoli 
rozwijać się będą. Trynmfn nie odnoszą ani 
państwo ani kościół. Znużone walką zgadzają 
się obydwie strony na rodzaj zawieszenia broni, 
na modut vivendi. Rząd pruski nie poczynił 
dotąd znacznych ustępstw, nie wydał z rąk ani 
jednego paragrafa, którym się uzbroił niegdyś 
przeciw kościołowi.

Smutną to zresztą ale prawdziwą rzeczą, 
iż dotychczasowi sprzymierzeńcy Polaków w 
Niemczech, katolicy niemieccy, wychodzą z walki 
za słabi, aby zdołali nam pod Zaborem pra­
skim czynnie i skutecznie przyjść w pomoc. 
Praktycznej korzyści na polu praw narodowych 
ze zmiany stosunków Polacy nie wyniosą. Tem 
świętszym więc będzie obowiązkiem polskiego 
duchowieństwa, ażeby, gdy rozszerzy się zakres 
ego czynności i silniejszym wpływ jego się 

stanie, działało szczerze w duchu czysto na­
rodowym.

Przed powtórnem czytaniem ustawy eduka­
cyjnej w senacie francuskim, depntacja klery- 
całów i jezuitów francuskich udała się do Ju- 
iusza Simona i zapytała go w te słowa: „Ażali 

nie byłoby może rzeczą Korzystniejszą dla je­

zuitów i w ogóle dla wszelkich nieautoryzowa­
nych przez rząd kongregacyj religijnych ustą­
pić przed żądaniem partji republikańskiej i u- 
chwalić artykuł VH, aniżeli przez odrzucenie 
go, oburzyć na siebie tę partję i zaostrzyć jej 
nienawiść do jezuitów i do rzeczonych kongre­
gacyj? Jakie więc jest pańskie zdanie w tej 
mierze?*

Na to Juliusz Simon miał odrzec następu­
jąco: .Mnie zgoła nie obchodzi wzgląd na ko­
rzyści praktyczne, jakie z uchwalenia lub z od­
rzucenia art. VII. wyniosą kongregacje religij­
ne. Nie w ich obronie występuję, przemawiając 
przeciw temu artykułowi, ale w obronie swobo­
dy i dlatego będę przeciw niemu w każdym ra­
zie głosował, chociażby odrzucenie go na naj­
większe meżebne straty naraziło zakony reli­
gijne."

Po takiej odpowiedzi depntacja się oddali­
ła, bo wiedziała, że z Juliuszem Simonem bar­
dziej jeszcze niż z radykalnymi republikanami 
w żaane transakcje wchodzić nie może. Odda­
liła się więc i zwołała zgromadzenie najwybi­
tniejszych przywódzców partji klerykalnej w ce­
la naradzenia się nad postawą, jaką im zająć 
wypada przy powtórnem czytania ustawy edu­
kacyjnej. Na to zgromadzenie przybyły wszystkie 
najtęższe głowy zakonu jezuitów.

I uchwała zapadła, żeby głosować przeciw 
artykułowi VII., motywowana tem, że rząd nie 
odważy się przecież wydobywać z archiwów 
XVUI. stulecia ustaw, ścigających jezuitów, 
bo jakkolwiek biorąc rzecz teoretycznie, mają 
oue dotąd prawodawczą moc, na stanowisku je­
dnak praktyczne® straciły wszelkie znaczenie 
przez to, że przez lat kilkadziesiąt nie były 
wcale w użyciu. Motyw ten tak mocno trafił do 
przekonania partji klerykalnej, że pomimo groź­
by wypowiedzianej przez Freydneta przed sa-

Słowieńców przychylnego. Wiadomości o tych 
zmianach na posadach namiestnikowskich już są 
potwierdzone przez dzienniki półurzędowe.

Wszystkie pisma centralistyczne donoszą, 
że d. 18. bm. odbyła się w gmachu Izby posłów 
przez dwie czy trzy godziny konferencja, w któ­
rej uczestniczyli członkowie autonomicznego ko­
mitetu wykonawczego Izby posłów, członkowie 
autonomicznego klubu wykonawczego Izby pa-

niczenie liczby adwokatów: pp. Zborowskiego, 
Madejskiego, Rydzowskiego, Jasińskiego i Dwor­
skiego. Wreszcie Koło uchwaliło wniosek p. 
Chrzanowskiego, aby przy końcu rozpoczętych 
dziś w Izbie rozpraw nad projektem ustawy o- 
zł  .cza ct zwolnienia w poborze podatku za­
robkowego i dochodowego od kas zaliczkowych 
i towarzystw gospodarskich, przedłożyć Izbie 
do uchwalenia następującą rezolucję: Wzywa się

nów (ks. Konstanty Czartoryski, ks. Adam Sa- rząd, aby jeszcze w r. b. przedłoży! Izbie pro- 
pieha, hr. Fr. Falkenhayn, ks. Karol Schwar-jjekt ustawy, któraby uregulowała wymiar po- 
zenberg i p. Habietinek), tudzież ministrowie; datku dochodowego pobieranego od dochodu kas
Taaffe, Prażak i Ziemiałkowski. Według Starej 
Pressy, myśl zwołania tej konferencji wyszła od 
klubu wykonawczego Izby posłów, który mini­
strów i komitet wykonawczy Izby panów zapro­
sił. Frmdblt. więcej powiada: „Ostatniemi cza­
sy, zwłaszcza przed rozprawą nad rentą złotą, 
antonomiści zapraszali Taaffego, aby przybywał 
na ich narady komitetowa dla bliższego zetknię-

o*7.czędności, a w szczególności uwolniła od po­
datku dochodowego procenta bierne przez kasy 
płacone, tj. orzekła, że dopiero wykazany po 
potrąceniu procentów biernych przez kasy o- 
szczędności płaconych, dochód czysty kas ulega 
opodatkowaniu. Koło przyjąwszy ten wniosek, 
poleciło p. Rappaportowi będącemu ciłnnfciam 
komisji, która roztrząsała wymieniony projekt

cia się z prawicą, dotąd jednak nie stawił się tyczący się kas zaliczkowych, aby przy końcu 
i dopiero dzisiaj przybył.* St. Pr. dodaje, że rozpraw w Izbie nad tym projektem, wniósł w
B A  tai A  n/!>ł*Awi1mionio o U  A A  i m t u t i i n  ITA > n  ....__- A ________ ________i___ •na tej konferencji szło o porozumienie się co do 
parlamentarnego traktowania i głównych pozy- 
cyj budżetn, który zaraz po ferjach przyjdzie 
na stół Izby posłów; według Frmdbl., rozbiera­
no także ogółem finansowe położenie Przedlita- 
wii, i zostały też życzenia stronnictwa autono­
micznego jasno sformułowane.

imieniu Koła wyżej przytoczoną rezolucję.

Z Niemiec d. 18. marca.
W komisji parlamentarnej wybtaiej dla bliż­

szego zbadania ustawy przeciw socjalistom po­
stawiło centrum wnioski łagodzące ostrość pra- 

Naturalnie, że reszta pism centralistycznych i wa. Zamiast władzy administracyjnej miar być 
nie ogranicza się na tych ogólnikach, ale w główny trybunał sądowy (Reichsgerieht) ostatnią
niebogłosy wołają, że dla konstytucji i niemie- 
cbości nadeszła pora wielce krytyczna; że nie 
dość na owych zmianach namiestników, ale au-

instancją apelacyjną przeciw zakazom i paka- 
zom policji.

Wniosek ten odrzneony został głosami
tonomiści obu Izb nalegają na Taaffego, aby je- j konserwatystów i narodowo-liberalnyeh. W sku- 
szcze przed rozprawą budżetową wyrzućił z ga-,tek tego oświadczyli członkowie cantrum, ie za 
binetn wszystkich ministrów centralistycznych, głosowanie własne i swych towarzyszy w ple- 
a z centralistami zupełny > wziął rozbrat; że • num Izby ręczyć nie mogą. Być więc może, 
wszystkich posłów autonomistycznych wezwano,' że ultramontanie staną w parlamencie znowu 
aby co najmniej na dzień przed ponownem ze- w opozycji do rządu, lubo krok podobny wobecmem głosowaniem; iż „rząd do nieautoryzowa- ^  ponownem ze-, w opozycji do rządu lubo krok podobny wobec

nych kongregacyj zastosuje istniejące UBtawy zj i if, a ' z^°,^  konserwatystów z narodowo-liberalnymi
całą surowością,* stanęła ona jak jeden mąż 
przeciw artykułowi Vn., chętnie podnosząc rzu­
coną rękawicę.

W parę dni potem odegrał się w Izbie de­
putowanych epilog tej sprawy. Większością 338 
głosów przeciw 147 Izba uchwaliła motywo­
wany porządek dzienny, wypowiadający na­
dzieję, iż rząd natychmiast przystąpi ao zasto­
sowania z całą surowością istniejących Ustaw 
przeciw niedozwolonym kongregacjom. I rząd 
przyjął ten porządek dzienny, widząc w nim 
dla siebie wotum zaufania.

Takiego obrotu skrawy nie spodziewała się 
partja klerykalna, nie sądziła, że rząd okaże 
tyle energii i odważy się wejść na drogę walki, 
aby zadość uczynić wymaganiom partji republi­
kańskiej. Dzisiaj przeto mocno jest z swej de­
cyzji niezadowolniona; zwycięztwo, które odnio­
sła w senacie, boli ją srodze i niewątpliwie 
wolałaby już cofnąć rzeczy i przystać na art. 
Vn;, aniżeli zamiast niego mieć nad sobą wszy­
stkie proskrypcyjne ustawy, jakie od czasu

. i  jeżeli
- ,L-- t.- . - .  . .takie ulgi nie będą nadane, to posłowie wiejscy

wielkiej rewolucji wpisane zostały w polityczny nie dopuszczą uchwalenia ustawy o taksach woj- 
administracyjny kodeks Francji. Ale trudno, ; skowyeh. 

damka zapadła, a przeszłości cofnąć nie można.   —
Pierwszy dzień rozprawy nad algami dla 

kas zaliczkowych i t. p. był zwycięztwem dla 
projektu rządowego, gdyż ulgi według §. 1. 
rządowego nadano tylko kasom zaliczkowym i 
stowarzyszeniom zarobkowym, które tylko swo-

Pogłoska o przesileniu w gabinecie przed- 
itawskim, której z takim pospiechem natych-

znaczone, przybyli do Wiednia, gdyż odbędzie nrolongacji ustawy socjalistycznej odwrócić nie 
się walna narada co do dalszego postępowania zdoła.
całego stronnictwa. DeutscheZtg w rozjuszeniu! Natomiast wystąpili narodowo liberalni w tej 
woła nawet, że utworzenie dwóch czeskich klas's.mej komisji z dwoma wnioskami, % którjok 
paralelnych w trzech gimnazjach na Morawie, pierwszy opiewa, aby nie wolno było wydalać 
dotąd czysto niemieckich, jest „pogwałceniem pogłów do reichstagn z Berlina na czas sesji 
równouprawnienia, do którego przecie i Niemcy parlamentarnej, a dragi atargować zamierza od 
mają prawo 1* Do pism berlińskich szrajbjinge- rząd półtora roku. Według projektu Rady 
łesy wiedeńscy ciągle wysyłają wołania o pomoc, związkowej ma ustawa obowiązywać aż do 31.

marca 1886 rokn, według wniosku posła Mar- 
ąuardtsena zaś tylko do 30. czerwca 1884 roku. 
Głosowanie nad niemi nastąpi jutro. Na tem 
samem posiedzenia odrzucone wniosek centrum 
żądający, aby podczas agitacji wyborczej wolno 
było socjalistom agitować na korzyść swoieh 
kandydatów. W rzeczywistości zakazywano o- 
becnie prawie wszędzie przemów socjalistycz­
nych i zawieszano zebrania socjalistyczne po­
dejmowane w cela agitacji wyborczej. Parla­
ment usankcjonuje więc dotychczasowe postępo­
wanie władz wykonawczych.

W Alzacji i Lotaryngii poczyniono kościo­
łowi pewne ustępstwa. Katolickie seminaijnm 
dla chłopców w Zillisheim, zawieszone w rokn 
1874 dnia 24. czerwca, otwartem zostanie za 
zgodą rządu, który zatwierdził jnż proponowa­
nego dyrektora zakłada.

Rząd Alzacji i Lotaryngii postąpił w tym 
razie nie wedłng prawa praskiego, ale na mocy 
prawa francuskiego z dnia 15. marca 1850 r., 
które brzmi: „Celem dozom nad prywatnemi

Jak Vaterland donosi, minister obrony kra­
jowej Horst już wypracował projekt zmian u- 
stawy wojskowej i wnet go przedłoży Radzie 
państwa, która bez tego nie chce przystąpić do 
obrad nad ustawą o taksach wojskowych. Wsze­
lako projekt ten daje niejakie ulgi tylko kan­
dydatom stanu duchownego, podczas gdy posło­
wie kuiji wiejskiej żądają także ulg dla synów 
włościańskich, gdyż w skutek powszechnego o- 
bowiązku służenia w wojsku wiele gospodarstw 
dla braku rąk do pracy powoli ginie;

miast zaprzeczyło półurzędowe „Biuro korespon- . . . _ . . - .     „ ----------   —  ----------
dencyjne*, i o której na czele obszerniej mówi-; im członkom kredyt dają, chociaż także od nie- {szkołami są obyczajność, zdrowotność i czystość, 
my, pojawiła się w organie p. Plenera, Wiener członków fundusze pożyczają lub towary kupa-. y? wykładzie samym przedmiotów wzbronione
A1lg. Żtg. a opiewa:

„Dowiadujemy się ze strony wiarogodnej, 
że centralistyczni ministrowie oświadczyli hr. 
Taaffemu zamiar swój wystąpienia z gabinetu. 
Co do pp. Stremajera, Korba i Ziemiałkowskie- 
go podają nam to jako rzecz już pewną; co do 
jen. Horsta jednak jeszcze nie wiadomo, czy przy­
łączy się do swoich centralistycznych kolegów 
gabinetowych, czyli i w gabinecie prawicy po­
zostanie.

„Co do składa tego gabinetu pisze nam in

ją — podczas gdy wniosek komisyjny żądał, aby 
tą ustawą objęto wszystkie w ogóle tego rodzaj a 
spółki zarobkowe, konsumcyjne, bndownicze, ma­
gazynowe i t. p.

Dalej uchwalono, aby wolne od podatkn do­
chodowego stowarzyszenia płaciły połowę podat- 
ka zarobkowego, podczas gdy komisja znpełne 
uwolnienie od tego podatkn wnosiła. Wreszcie 
uchwalono, aby podane w bilansie aktywa sła- 
żyły za miarę uwolnienia od podatku. Upadłe 
w komisji pnnkta projektu rządowego  ̂podjęli w

Korespondencje .,Gaz. Nar.“

na osoba: Nowa lista ministerjalna jeszcze nie jIzbie właśnie posłowie, którzy czynnie się zaj-
jest finalnie ułożona, gdyż rokowania jeszcze maił  sprawami stowarzyszeń i gorliwie im sprzy-
się toczą, wszelako trudno, aby jaka ważna za-IWM* Projekt komisyjny nigdyby nie otrzymał 
szła w niej zmiana. Br. Conrad ma objąć tekę! sankcji, a projekt rządowy na każdy sposób 
spraw wewnętrznych, br. Kriegsan tekę wy- znaczne ulgi i obronę od fiskalizmu nastręcza, 
znań i oświaty, która mu pierwotnie była prze­
znaczona, hr. Falkenhayn tekę handln a Prażak 
sprawiedliwości. Jako nowi ministrowie wstąpili 
by ks. Konstanty Czartoryski i hr. Wodzioki — 
a zatem teka skarbn Polakom by przypadła.*

Deutsche Ztg. donosi, że p. Stremajer do­
niósł swoim szefom sekcyjnym, że jest słaby, co 
w kołach parlamentarnych uważają za pierwszą 
oznakę jego ustąpienia. >

Dzienniki centralistyczne jnż sobie przed 
trzema dniami niemiły zwrot zapowiadały, gdy 
niemal pewną stała się wiadomość, że br. Pos- 
singer przyjdzie x Morawy na namiestnika do 
Wiednia, którą to posadę przez wiele lat pia­
stowaną zastrzegł był sobie br. Conrad, wstępu­
jąc do gabinetn. Usunięcie zaś br. Possingera z

u-

Wiedeń d. 18. marca.

(Komunikat z Koła polskiego.)
(2?) Na dzisiejszem posiedzenia Koła, 

chwalono na wniosek przewodniczącego wezwać 
wszystkich jego członków, aby zebrali się na 
następne posiedzenie Koła w d. 5. kwietnia, w 
wilię pierwszego posiedzenia Izby po ferjach 
wielkanocnych, gdyż 6. kwietnia rozpoczną się 
w Izbie ważne obrady nad budżetem i należy 

■powziąć uchwały co do postępowania 
obradach. Nasienni* wvhrało Koło na kanayaa-Morawy jest ustępstwem dla Morawców, a nad- j obradach. Następnie wybrało Koło _ 

to nastręczy sposobność przenieść prezydenta tów do komisji mającej r o z t r z ą s a ć  petycję wme-
grainy, p. Kalliny do Morawy na miejsce br. sioną przez p. Sturma o zaprowadzenie nowego
Possingera i zamianować do Krainy męża, dla postępowania w spraw ach  cywiinycn i o ogra-

są tylko rzeczy niemoralne i sprzeciwiające się 
agawom i konstytucji.*

Dziwny to kraj — Meklemburgia I Państew­
ko to po dziś dzień nie ma konstytucji. Feu­
dalne panują tam rządy, lnbo jako związkowe 
państwo wysyła ono posłów do reichstaga. 
Uszczypliwie twierdzą, że w Meklemburgii (n. b. 
na papierze) istnieje jeszcze jus primae noctis. 
Obecnie zwołano na naradę tak zwaną Ritter- 
schaft i Landschaft, która zastanowić się ma nad 
tem, czy kraj potrzebuje nowej konstytucji, emf 
też pozostać ma przy starej. Zwołano s ta ja  
magnatów kraiku; obrady toczą się potajemnie 
ale ani w „kraju wołów* ani w Niemezech ca­
łych nikt nie wątpi o tem, że szanowny ten 
konwent uzna zmianę za rzecz zbyteczną. Jest 
to curiosum prawno-polityczne, o którem nie 
trzeba zapominać, że w Earopie dwa państwa 
nie mają jeszcze konstytucji — Moskwa i Wiel­
kie księstwo Meklemburgskie l

Postępowcy agitują dalej przeciw prawa 
wojskowemu, ale agitacja nie przynosi im cklu- 
by. Wychodzi na jaw, że niezgoda pannje po­
między szczudłem gronem postępowych przy- 
wódzców, i niezgoda ta wywołała skandal na 
przedwezorajszem zebraniu lndowem w Berli­
nie. Przyszło na nie wielu zaproszonych i nie- 
zaproszonych. Jnż przed otwarciem zebrania 
kłóciły sic i wyzywały dwa stronnictwa wmge- 
mnie. Radca miejski Richter, który zwołał wiec, 
nie chciał przystać na wybór biura prezydjal- 
nego, lecz oświadczył, że sam przewodniczyć 
będzie. Wszczęła się na to wrzawa, w skntek 
której posiedzenie rozwiązać musiano. Socjaliśd 
wychodząc mówili: „Tym rasem byli „wykształ­
ceni* między sobą I* Prasa zaś konserwatywna

Szkice z teraźniejszości.
(Cfiąg islszy.)

Przyjmował zajęcie nąjmozolniejsze. Barto­
szewski wystarał mu się z drukarni gdzie pra­
cował o polecenie przetłumaczenie jakieś nowej 
powieści z francuskiego. Szedł właśnie do wy­
dawcy W celu ułożenia się o warunki, gdy ze­
szedł się w progu _ z młodym jakimś człowie­
kiem. Księgarza nie było w domu. musieli obaj 
zaczekać. Z rozmowy dowiedział się, że ten 
młody człowiek właśnie w tym samym przy­
chodził celu, że pozbawiony środków do życia i 
zarabia tłumaczeniami dla swej starej maiii. 
Edmund kupił jakąś książkę i nie aów U ju ż 
więcej z księgarzem o tłumaczenin. W og<ile w 
poszukiwaniach swych za pracą, ^  
wielką jest nędza ludzka, jak wielu 
cych zarobku i chleba, w iluż miejscach gdne 
on zapukał, zastawał jnż drzwi oblężone Pr?®J 
łaknących pracy i chleba. Nie mógł on tam jnż 
stawać w szranki, serce jego i współczucie [ 
biedniejszych może nie pozwalały mn ;orzyi ac 
bądi z protekcji bądś z lepszych swych zdol­
ności.

Przez czss jakiś dostawał z katastralnego 
urzędu robotę. Była to praca żmudna, sumowa­
nie cyfer rozmaitych i zestawianie tychże. Sze- 
ścio godzinna praca przynosiła zaledwo półtora 
guldena. Ale 1 tej pracy podjął się Edmund. 
Razu jednego odnosząc swą robotę dyrektorowi 
zakładu zastał przy drzwiach staruszka oparte­
go smntno o ścianę. Przeszedłszy koło niego 
uderzony był smutnym wyrazem jego twarzy. 
Ludzie eo eferpieU lub cierpią odczują wszyst­

kie cienie i tony. Wychodząc z biura z nową 
robotą, zastał go jeszcze przy drzwiach. Nie 
mógł jnż go ominąć lecz zatrzymał się a z wro­
dzoną sobie delikatnością, zapytał go, czy nie 
mógłby w czem być mn pomocnym. Staruszek 
najprzód spojrzał niedowierzająco na Edmunda, 
a potem odrzekł smutno:

— Miałem zarobek czas jakiś, choć biedno, 
ale się żyło, dziś i to się urwało, nie e^cą mi 
jnż dać roboty, wolą młodszych. Nie mam żyć 
z czego, a żebrać się wstydzę.

Zal się zrobiło Edmundowi starca, oddał 
mn swoją robotę i wskazał swe mieszkanie, do­
kąd ma odnieść skończoną. Od tego czasu Ed­
mund brał robotę z urzędu katastralnego nie dla 
siebie ale dla staruszka. Wynagrodził mu też to 
Pan Bóg zaraz, gdyż Weiss oświadczył mn przy 
lekcji,' że ma dla niego dwie jeszcze godzin 
dziennie u znajomych. Zapewnione trzy gul­
deny dziennie wystarczały znpełnie na zaspo­
kojenie potrzeb domn.

Praca ta i szukanie za nią dało Edmundo­
wi wiele zadowolenia wewnętrznego. Uspokoił 
się znpełnie, pozbył wszelkich pretensji do świata 
i ludzi, a czas wolny spędzał z przyjemnością 
Z rodziną. Uczył sam Marylkę, która cieszyła go 
swą pojętnością, chodzili rasem wszyscy na da­
lekie spacery sa miasto, a Bartoszewski za­
chwycał się już dzisiaj swoim sąsiadem i każdą 
wolną chwilę pragnął z nim razem przepędzić. 
Usiłował pozyskać w nim wyniąwcę swych 
przekonań i poglądów, wprowadzić go w swe 
kółka i stowarzyszenia, zarzucał go broszurka­
mi i książkami traktującemi o kwestji socjal­
nej. Edmund czytał to wszystko, ale odpowia­
dał mu zawsze jakiemiś słowy i  ewangelii pet- 
nemi miłości bliźniego, które obalały wszystkie 
argument* BartoszewufiefC*

Dziwił się i nie pojmował Bartoszewski dla 
czego Edmnnd, rozbitek w życiu, rzneony dziś 
na trndną drogę walki o byt, nie przychodził 
w swych pojęciach i zapatrywaniach na świat i 
ludzi, do tych samych co i on rezultatów. Dla 
obu życie równie ciężkie było, lecz gdy Barto­
szewski uważał pracę jako konieczne złe tylko, 
jaka niesprawiedliwość^ losu w nierównym po­
dziale dóbr tej ziemi, wynik wadliwego ustroju 
społeczeństwa, marzył o reformach i zrównania, 
Edmund otrząsłszy się raz ze swej ap&tji, wal­
cząc z wrodzoną indolencją, przyszedł do prze­
konania, że praca dana ludziom na osłodę ży­
cia, że ona jedna tylko daje prawdziwe zado­
wolenie , poczucie swej wartości, a człowiek 
rzneony przez los na jakiekolwiek stanowisko 
w ręka swem ma całą przyszłość, o której do­
wolnie decyduje. Prawda że w walce o byt siły 
niezawsze równe, że wielu nie przebiera w środ­
kach i idzie drogami, po których nie poszłyby 
szlachetniejsze natnry, ale czyż to ma odstra­
szać i zniechęcać do życia?

W projektach swej przyszłości pragnął Ed­
mund drogi dla siebie, na której mniej byłby 
narażony na ścieranie się bezpośrednie z sła­
bościami drugich, na przeganianie i wzajemne 
spychanie się w arenie życia. Zdawało mn się 
że wolno mn dogodzić w ten sposób wrodzonej 
sobie drażliwości. Czuł, że dawanie lekcji, cho­
ciaż chwilowo zaradzało potrzebom domowym, 
nie byłoby zadowolniło jego miłości własnej i za­
jęcie to było niestałe, niepewne. Pragnął zużyt­
kować swe zdolności i nabytą wiedzę, odświe­
żył w pamięci dawne stndja i próbował myśli 
swe przelewać na papier. Od czasn do czasu 
umieszczał w różnych czasopismach swe arty­
kuły, z początku nieśmiało, bezimiennie. Spra­
wiało ma to wiato przyjemności, dawało przy-

tem pewien dochód. W ten sposób wszedł w sto­
sunki z redakcjami i piszącymi. Wiele i tu by­
ło rzeczy, które go raziły; wyzyskiwanie pracy 
piszących przez wydawców, lekkomyślne pędze­
nie życia z dnia na dzień i marnowanie zdol­
ności młodszej braci, wiele zawiści i drobnych 
ambicyjek, ale miał słabość do tego irritabile po- 
etarum genus, i wolał już to niewielkie złe, jak 
większe w innych kołach. Namówiono go, że dał 
się raz słyszeć z publicznym odczytem na ko­
rzyść biednych. Treść wybrał sobie sympatycz­
ną i mogącą zainteresować iłachaczy i dać po­
znać jego wykształcenie. Mówił o wpływie sztuk 
pięknych na umoralnienie ludzkości. Odczyt się 
ogólnie podobał tak treścią jak i wygłoszeniem. 
Oklaski posypały się liczne, a koledzy pióra 
składali mu swe życzenia.

Tego wieczora uradowani wrócili oboje 
z Konstancją do domn. Dumną dziś była ze swe­
go męża, a on po raz pierwszy w życia zako­
sztował nczncia nieznanego mn dotychczas, przy­
jemności ogólnego nzn&nia i przedsmaku sławy. 
Od tej chwili powziął st.iłe postanowienie, i nie 
mówiąc nic nikomu, wytknął sobie cel, do któ­
rego dążyć zamierzał.

Gdy radość była po jednej stronie dworka, 
smutek zawitał po drogiej. Bartoszewski, posą­
dzony o agitacje socjalistyczne, został uwięzio­
nym. Cios to był wielki dla rodziny, której 
otrzymanie całe było z jego pracy obecnie prze­
rwanej. Nie można było wiedzieć jak dłago po­
trwa to uwięzienie, gdyż od dłuższego czasu 
kilkunastu młodzieży siedziało za tę sama spra­
wę, a całe śledztwo trzymane było w tejemni- 
cy. Teraz przyszła na Edmundów kolej odwdzię­
czenia się swoim sąsiadom za doznane przysłu­
gi. Przygarnęli Bartoszewską do siebie, dzieląc 
się z nią wszystktom, pocieszali jak mogli. Bie­

dna kobiecina uważała za łaskę bożą tę opiekę 
sąsiadów, Bartoszewski w więzienia był o żonę 
spokojny i przekonał się, jak prędko dobro dro­
gim wyrządzone przynosi nagrodę. Może przy­
chodził powoli do przekonania w czem polega 
prawdziwa filozofia życia.

W samotności więzienia przypomniał sobie 
zasady głoszone przez Edmnnda i porównywał 
ze swemi marzeniami o reformach. Zaczął wie­
rzyć, że prędzej dojdziemy do celu podniesie­
niem moralnem jednostek, niż obaleniem istnie­
jącego stanu rzeczy. Gdy w toku śledztwa prze­
konał się, jak stowarzyszeni zdradzali się wza­
jemnie, ile było małoduszności, nierozwagi, za­
drżał na myśl, jakie to ręce chciały wykonać 
przewrót społeczny. Pragnął dziś rozmowy z 
Edmundem, ale nie pozwalały władze na żadną 
komunikację uwięzionych z miastem.

Tymczasem Edmund pracował nad urzeczy­
wistnieniem swego projektu. Konstancja widząc 
go zadowolonym, ożywionym, odgadywała, że 
jakaś myśl go podnosi, że dąży do jakiegoś 
wytkniętego cela, zapytywała męża kilkakrotnie, 
ale on zbywał ją zawsze tajemniczym nśmie 
ckem, przyrzekając, że to ma być dla niej nie­
spodzianka. Pracował po całych nocach, ozy l 
i pisał, w dzień wolne godziny spędzał w bi 
bliotece.

Po kilkomiesięcznej prac7 wrócił do domf 
uradowany, ściskał żonę, tańczył z Marylką, 
żartował z Popławskim; tak się w końca roz­
weselił, że pocałował Bartoszewską.

— Edmundzie, proszę cię na wszystko, po­
wiedz mi jnż raz, co da tak deszy. nie wy­
stawiaj na próbę mej ciekąwośd.

— Nie powiem w żaden sposób żoneczko, 
może za parę tygodni dopiero, a dziś módl m  
by p*n Bóg pobłosławił mym zamiarom. (0.d.n.).



rozpisuje się nad „woniejącym procesem rozkła­
dowym" skrajnego liberalizmu w Niemczech.

Na ostatniem posiedzeniu obradowano nad 
wnioskiem konserwatywnego posła Ackermanna 
o rewizji ustawy, dotyczącej wolnośsi rzemiosła. 
Znana to rzecz, że konserwatyści pragnęliby 
wskrzesić budowę, która istniała niegdyś pod 
despotycznemi rządami, a która runęła nietylko 
wskutek wolności politycznej, ale i wskutek zu­
pełnej zmiany stosunków ekonomicznych, budo­
wę cechów obowiązkowych pod nadzorem pań­
stwa stojących, które nie przystają zupełnie do 
epoki fabrykacji za pomocą maszyn, do wieka 
wielkiego przemysłu. Każdy czuje, że na tem 
polu coś zdziałać trzeba, że formy obecne, w 
których rozwija się przemysł, są tylko formami 
przejściowemi, próbami często nieudanemi. Ka­
żdy czuje, że potrzeba tutaj reform i czynu; ale 
tylko konserwatyści czystej krwi marzyć mogą 
o tem, ażeby powrót do przestarzałych in- 
stytucyj mógł złe naprawić.

Zajmującym był atoli ten punkt wniosku p. 
Ackermanna, w którym dopomina się zniesienia 
albo obcięcia wolności teatralnej (Theateifrei- 
heit). Zdaniem konserwatystów, przedsiębiorstwa 
teatralne zakładane być powinny za pozwole­
niem policji, któraby się przekonała, że przed­
siębiorca kwalifikuje się pod względem moral­
nym, artystycznym i finansowym. Łatwo się do­
myśleć można, że właśnie te propozycje nie o- 
budziły zapała. Działalność cenzury policyj‘nej 
na scenie już i tak daje się tu we znaki, po 
cóż ją jeszcze zwiększać? Przeciw tingel-t&n- 
glom ma policja moc dostateczną, niechaj tylko 
działać raczy. Teatra prawdziwe zaś znajdują 
najlepszego dozorcę w opinii publicznej. Kwitną 
one z rozwojem społeczeństwa, upadają za cza­
sów jego rozstroju. Zbawiennie zaś na ogół tyl­
ko wtenczas oddziaływać mogą, jeżeli nie są o- 
graniczone w swej działalności, lecz przez wol­
ność zupełną stać się mogą czynnikiem kształ­
cącym i wyrazem opinii publicznej.

Z posłów polskich przemawiał p. Sczanie- 
cki, i oświadczył się słusznie przeciw ograni­
czaniu wolności teatralnej, której wykonywania 
szczególnie na polskich teatrach próbować by 
zaczęto. Słusznie też oświadczył, że popierać 
trzeba tylko ten rozwój cechów, który z własnej

Tarnopol przez kolej Karola Ludwika, nadarza się 
rządowi sposobność uwzględnienia potrzeb i 
życzeń kraju: czyniąc udzielenie koncesji na 
budowę linii Tarnopol - Husiatyn zależnem od 
uregulowania taryf kolejowych na całej linii 
Karola Ludwika wfmyśl rezolucji Wys. sejmu 
z dnia 28. maja 1875, wyzywającej Wys. rząd, 
aby wpłynął na zgodne z interesami ekonomicz- 
nemi kraju uregulowanie taryf na kolejach ga­
licyjskich ; zważywszy, że trasa Husiatyn-Sta- 
nisławów pomija tak ważne punkta, jak mia­
steczko Kopeczyńce i miasto Czortków, oba po­
łożone n węrfa 4 dróg bitych — trasa zaś Hu- 
siatyn-Tarnopol prowadzi środkiem stepu, nie 
dotykając miast i miasteczek, a tem samem nie 
oglądając się wcale na interesa miejscowe ; zwa­
żywszy nakoniec, że stacje kolejowe zakładane 
być winny ile możności w samych miastach i 
miasteczkach, będących środkowemi punktami 
ruchu okolicznego — delegat Wydziału krajo­
wego imieniem reprezentacji krajowej’ :

I. popiera jak najusilniej przyjęcie trasy
Husiatyn-Stanisławów;

II. oświadcza się przeciw trasie Husiatyn- 
Dubowce;

III. zastrzega, aby wobec podniesionego po­
wodu, iż względy oszczędności wskazują korzy­
stanie z przestrzeni Chryplin-Stanisław ów dla 
trasy Husi&tyńsko-Stanisławowskiej, kolei tej 
z&w&row&ną była zupełna niezależność od kolei 
Czerniowieekiej co do dowolnego użytkowania z 
przestrzeni Chryplin-Stanisławów;

IV. nie występując w zasadzi* przeciw bu­
dowie linii Tarnopol-H usiatyn , oświadcza się 
jednak kategorycznie przeciw koncesjonowaniu 
tej linii w takim wypadku, gdyby budowa tej 
linii utrudniała lub wykluczała budowę linii 
Husiatyn-Stanisławów;

V. uprasza, aby c. k. rząd przy uzupełnieniu 
południowej linii kolei galicyjskich zastrzegł 
sobie jak najszerszy wpływ na taryfy tej kolei;

VI. uprasza, aby c. k. rząd ewentualne u- 
dzielenie koncesji na kolej Husiatyn-Tarnopol 
uczynił zawisłem od uregulowania taryf na całej 
linii kolei Karola Ludwika w myśl rezolucji 
Wysokiego sejmu z 29. maja 1875;

VH. wyraża życzenie, ażeby trasa Husiatyn- 
Stanisławów nie pomijała Kopeczyniec i zbliżyła

inicjatywy rzemieślników powstaje, i który by!się do Czortkowa, trasa zaś Husiatyn-Tarnopol 
usunął proletarjat, włóczący się po kraju bez' nie szła stepem, lecz trzymając się bądź Miku- 
pracy. | linieć, Trembowli i Kopeczyniec, bądź też prze-

Delbruck zaś wykazał na mocy gruntownych cinała Skałat, Grzymałów, Chorostków; 
historycznych badań, że epoka cechów minęła,I VHI. wyraża życzenie, ażeby dworce ko- 
że nowe prawodawstwo zaprowadzone zostało lejowe zakładane były w samych miastach i mia- 
po próbach rozmaitych na własne gwałtowne żą- steczkach, w szczególności zaś ażeby stacje ko- 
danie klas rzemieślniczych. M  w Kopeczyńeach, Czortkowie i Bucz&czn o

W imienia rządu przemawiał Hofman, zajął ii- być może zbliżone były do miast samych — 
stanowisko bardzo objektywne, i prosił posłów przyczem oświadcza, iż gdyby mimo nstanowie- 
o żywy współudział w komisji, z któregoby rząd nia stacji w Czortkowie, pożądane było pozo- 
pewne drogocenne wskazówki mógł otrzymać, stawienie projektowanej stacji w Sieniakowcach, 

Na ten raz z tej mąki prawdopodobnie chle- kombinacja ta nie byłaby w sprzeczności z inte- 
ba nie będzie. Ale przekonać się mogą czytelni- resem krajowym, 
cy, w jakim kierunku niezadługo tu się popłynie. --------------

pem sprowadzony przez fiiiczańskiegó, Owczyn- 
nikowa, Górskiego i Demidenkę. Kuriłow został 
zabity kilkoma strzałami rewolwerowemi, a trup 
jego rzucono w wodę.

4) Na wiosnę r. 1879 kółko kijowskie do­
stało znaczną liczbę prasowanej pyroksyliny w 
celu sporządzenia przyrządów wybuchowych, 
przy pomocy których miano „terroryzować spo­
łeczeństwo" dla swych celów. Osoby, którym 
powierzono tę robotę, a mianowicie obywatel m. 
Warszawy, Władysław Krasowski, syn djakona, 
Teodor Predtieczeński i mianujący się Auisimem 
Fiodorowem wynajęli sobie mieszkanie w odlu­
dnej miejscowości na Podole, urządzili tam 
warstat i przystąpili do przygotowania przyrzą­
dów. Lecz 6. maja (v. «.) rzecz została wykryta 
a podsądni przytrzymani, z wyjątkiem Krasow

słowa stanowią charakterystykę osób wzmian­
kowanych w procesie; badanie tych świadków 
trwało przeszło trzy godziny.

Po wznowieniu posiedzenia o godzinie sió­
dmej wieczorem nastąpiło badanie siedmiu po­
zostałych świadków, u których różnemi czasy 
podsądny mieszkał lub był nauczycielem. Z ze­
znań tych pokazało się, że Bogosławski w końcu 
1878 roku i w początku 1879 roku mieszkał w 
Kijowie za świadectwem seminarium połtaw- 
skiego na imię syna księdza Jana Fiedorowa, a 
potem za świadectwem tegoż seminarjum na 
imię syna księdza Mikołaja Sawłuczyńskiego, że 
znajdował się w bliskich stosunkach z Teo­
dora Predtieczeńskim i Piotrem synem Fiedo- 

a rowem Godziem, że często wyjeżdżał na czas 
-j krótki z Kijowa i że dowiedziawszy się o wy-

skiego, aresztowanego dopiero 10. maja w Kre- szukaniu przez policję Piotra Fiedorowa, nagle 
menczugn, przyczem znaleziono przy nim notat- ukrył się.
kę, podpisaną „Barsak", w której Teodor Pred-| Oprócz tego świadek Domański, którego
tieczeńaki prosi nieznanego Borysa o miejsce dzieci uczył Bogosławski, zeznał, że Bogosław- 
dla Krasowskiego. |ski, wyjeżdżając w kwietniu do Kremieńezuga,!

Wszystkie pomienione wyżej osoby, z wy- ! otrzymał odeń 7 rubli na wydatki w celu wy­
jątkiem Gałuszkina, który umarł w więzieniu, robienia paszportu; lecz potem świadek ani pa- 
Bogosławskiego, Basowa, Gadzia i Siemienowa,! szportu ani pieniędzy nie otrzymał, 
którzy zdołali uciec, zostały pociągnięte do od- Następnie, na prośbę prokuratora, zostały
powiedzialności prawnej. odczytane: opinia rektora seminarjum połtaw-

Następuie dnia 26. czerwca («. a.) 1879 r. skiego, z której widać, że podsądny został wy- 
Bogosławski został przytrzymany w Kijowie na dalony z seminarjum w r. 1876, za złesprawo- 
parostatku „Bohdan Chmielnicki," przyczem zna- wanie się, nieposłuszeństwo inspektorowi i „roz- 
leziono przy nim rewolwer z pięciu ładunkami, szerzenie się pośród publiczności połtawskiej" 
różue dowody na imię syna księdza Mikołaja ubliżających dlań wieści; zawiadomienie zarzą- 
Sławnczyńskiego i inne przedmioty. rządzającego więzieniem kijowskiem o zamię-

Na pierwszem badaniu Bogosławski dowiódł, szaniach wywołanych przez aresztantów polity- 
że przybył do Kijowa d. 23. czerwca (v. *.) w cznych w nocy na 21. stycznia (v. s.) roku bie- 
celu wstąpienia do służby wojskowej, że nie na-1 żącego, przyczem w liczbie uczestników zamie- 
leżał do żadnego kółka socjalnego, w żadnych szauia był Bogosławski; i odezwę nacr-ftlnik̂  
zebraniach nie nczestniczył i notatki na imię kijowskiego zarządu żandarmeiji o politycznej 
Borysa Krasowskiemu nie dawał. O zabójstwie wartości podsądnego i pociąganiu jego do śledz- 
Kuriłowa słyszał z opowiadania Strogonowa, ale twa, prowadzonego w Połtawie i Charkowie, 
ś&m w niem udziału nie brał. Z Predtieczeńskim ! Poczem zostały odczytane programaty tak
się zna, ponieważ mieszkał z nim razem u puł- zwanej socjalnej partii, przedstawione w pro- 
kownika Sokołowa. klamacji „Młoda Rossja" w litografowanej bro-

Podczas drugiego badania, trzymając się szurze, odebranej politycznemu przestępcy Ro- 
poprzedniego zeznania, dodał, że książki zabro- znwskiemu, z których pierwszo odnosi się do r. 
nione w języku Białoruskim rozdawał, lecz za 1862, drnga do bieżącego, przyczem p. proku- 
winnego się nie uznaje, książki zaś te otrzymał rator wskazał różnicę pomiędzy temi progra- 
od swego kolegi Gordiejenki; na zgromadzeniach matami.
socjalistów za Dnieprem nie bywał, lecz raz rze- j Rozpraw sądowych nie przytaczamy tutaj
czy wiście czytał za Dnieprem, w obecności ośmiu z powodu zbytniej ich obszerności. 
robotników, decyzję o Dragniewiczu, z powodu Wyrokiem sądu Arseniusz Bogosławski ska- 
niezałożeaia pewnej szkoły, czego winnym był zany został na śmierć przez powieszenie. 
Dragniewicz.

Na trzeciem badaniu oskarżony przyznał, 
ża odebrana Krasowskiemu kartka na imię Bo­
rysa została przezeń napisany lecz samego Kra­
sowskiego nie znał, zaś kartkę napisał na proś­
bę Piotra Fiedorowa, który prosił dać mu list 
polecający dla jakiegoś pana jadącego do Kre- 
meńczuga.

Badani jako świadkowie, rfebastjan Stroga

H a  listowi: l isiicaiE.
Dnia 19. marca.

Moskwa.Sprawa galicyjskiej kolei Transwer­
salnej. I Kiew. gub. wied. podają następujące wiado-

II. Ankieta, o której wspominaliśmy w pier- mości o wyroku sądu rojennego na ks. Bogo- 
wszym artykule, powzięła w sprawie powyższej sławskiego: (podajemy ten akt z całą restrykcją,

1 kolei następujące uchwały: . gdyż jest to akt urzędowy moskiewski).
1. Stacja Trembowelska linii Tarnopol-Hu- We czwartek, d. 4. marca, sąd okręgowy 

siatyn ma być zbliżona o cztery kilometry do wojenny kijowski, pod przewodnictwem jen.-ma- 
miasta Trembowli. 2. Nie uwzględnia się zarzu- j° ra A. Słuckiego i przy prokuratorze, puł- 

ltów podniesionych przez właścicieli Skałatu i kowniku W. S. Strze dkow, roztrząsał sprawę 
Grzymałowa z powoda pominięcia ich życzeń księdza Arsenjnsza Bogosławskiego, oskarżonego: 
przy trasowania. 3. Linia Dubowiec-Husiatyn najpierw, że należąc do tajnego stowarzyszenia, 
ma być porzucona, a natomiast zatrzymać nale- mającego na celu zniweczenie i zmianę ustroju 
ży linię Stanisławów-Husiatyn z warjantą Chry- państwowego, oraz będąc w niem jednymi z do- 
plin. 4. Na linii tej stacja Buczacz ma być prze- wódców, rozszerzał pomiędzy robotnikami po­
niesiona na zachodnią stronę miasta. 5 Stacja bndzające do buntu książki, a również brał u- 
Czortków-Jagielnica zbliżona ma być do Czort- dsiał w zamiarach stowarzyszenia względem 
kowa ku miejscu, gdzie się krzyżują drogi do zrabowania poczty i skarbca 12 karskiego pułku 
Jagielnicy i Buczacza. 6. Stację Czortków-Sie- piechoty, przygotowania przyrządów wybucho- 
niakowa pozostawić należy wedłng projektu. 7. wych i zabójstwa mieszczanina Kuriłowa; i po- 
Linia Stanisławów-Husiatyn prowadzić powinna wtóre o przemieszkiwanie za cudzym pasz- 
na Kopeczyńce, a stację należy ile możności za- portem. . . .
łożyć w północnej stronie, aby w ten sposób u -1 Ogłoszenia posiedzenia za otwarte, do
względnione zostało życzenie zbliżenia linii Sta- sali wprowadzono podsądnego Bogosławskiego; 
nisławowskiej do Tarnopolskiej. 8. Projekta linii oskarżony jest niewielkiego wzrostu, twarzy 
Tarnopolsko-Husiatyńskiej i Stenisławowsko-Hu- mało wyrazistej, mówi powoli i dość cicho, 
siatyńskiej są dopuszczalne pod względem woj-' Po dopełnieniu zwykłych formalności przy-
skowym, administracyjnym, komercjalnym i e-' stąpiono do odczytania aktu oskarżenia, z któ- 
konomicznym. rego widać, że w pierwszej połowie 1879 roku

Delegaci Wydziału krajowego i lwówśkiej w Kijowie, Żytomierza i Kamieńcu podolskim 
Izby h&ndlowo-przemysłowej wnieśli zgodne za- zostały odkryte tajemne prawu przeciwne sto- 
strzeżenie, że uważają a_ właściwe zaniechanie warzyszenia, mające zarówno między sobą, jak 
projektu linii Tarnopól-HuśiUtyn, jeżeliby jego i z, iuuemi podobnemi stowarzyszeniami ścisły 
wykonanie miało wykluczać lub utrudniać budo- i związek.
wę linii Stanisławów-Husiatyn. Oświadczenie Stowarzyszenia te składały się głóanie z
delegata Wydziału krajowego hr. Władysława 
B a d e n i e g o  tak opiewa:

Zważywszy, że z pomiędzy projektowanych 
tras, a mianowicie: a) Husiatyn-Stanisławów, 
b) Husiatyn-Dubowce i c) Husiatyn-Tarnopol tyl­
ko pierwsza trasa stanowi ogniwo południowej 
linii kolejowej Hosiatyn-Stanisławów-Zagórz- 
Nowy Sącz-Zywiec, której uzupełnienie dałoby 
możność uzyskania dla głodów galicyjskich trans­
portu ile możnośei taniego i zaspokojenia tym 
sposobem jednej z pierwszorzędnych potrzeb e- 
konomieznych kraju; zważywszy, że potrzebę tę 
miał na oku Wys. sejm, wzywając rezolucją z d. 
29. maja 1875. Wysoki rząd, aby poczynił kro­
ki potrzebne dla umożliwienia i przyspieszenia 
budowy kolei z Husiatyna do Stanisławowa lub 
innego punktu kolei Albrechta, i z Zagórza przez 
Grybów, Żywiec do Bielska; zważywszy, że tra­
sa z Husiatyna do Dubowiec, jako wpadająca do 
kolei Czerniowieekiej, nie ma warunków linii 
niezależnej, któraby mogła stanowić ogniwo ko­
lei południowej, mającej konkurować z koleją 
Karola Ludwika i Czerniowiecką; zważywszy, 
że projektowana trata Husiatyn-Stanisławów nie 
dochodzi do tego miasta a względnie do kolei 
Albrechta, lecz wpada do Czerniowieekiej kolei 
w Chryplinie, wfskutek czego przestrzeń Chry­
plin-Stanisławów niemiałaby należytej wartości 
Ola kolei Husiatyńsko-Stanisławowskiej, gdyby 
użytkowanie z niej miało być zależnem od kolei 
Czerniowieekiej; zważywszy, że wobec pierwszo­
rzędnego znaczenia linii Hasiatyn Stanisławów 
dla kraju, trasa Husiatyn-Tarnopol “ a tylko zna­
czenie arterji, ściągającej ruch na kolei Karoia 
Ludwika, i że jakkolwiek przeciw budowie tej 
nowej arterji, jako w ogóle zwiększającej siec 
kolei galicyjskich, nie ma nic do zarzucenia, 
zwłaszcza jeżeli uwzględniać ona będzie intere­
sa lokalne, to jednak zbudowanie tej lihii bez 
równoczesnego zbudowania linii Husiatyn-Stani­
sławów przyniosłoby szkodę krajowi przez zmo­
nopolizowanie eałego ruchu na kolei Karola Lu­
dwika, i odwrócenie takowego od linii południo­
wej, mającej uwolnić kraj od dziś ciężącego zgu­
bnego dlań monopolu; zważywszy, że uzupełnie­
nie linii południowej przez zbudowanie linii Hu- 
siatyn-Stanisławów oraz reszty ogniw brakują­
cych — tylko w takim razie odpowiedziałoby 
w zupełności potrzebom i życzeniom kraju, gdy­
by zarząd tej kolei prowadził politykę taryfową 
zgodną z ekonomicznemi interesami krajn; zwa­
żywszy, że w razie gdyby obok kolei Husiatyn- 
Stanisławów budowaną być miała kolej Husiatyn-

młodych ludzi różnych stanów, którzy nie u- 
kończyli nauk, & pod pożorem „dobra Indu" i 
nazywając się „moskiewską partją socjalno-re- 
wolucyjną* dążyli wyłącznie do celów osobistych 
i to po większej części dla własnej korzyści? 
po wykryciu wspomnionych stowarzyszeń, osoby, 
przekonane o udział w nieh były oddane pod 
sąd, inne zaś zdołsły się ukryć, po części zaś 
nie zostały odkryte.

W liczbie występnych czynów członków 
wspomnionych stowarzyszeń wykryto co na­
stępuje :

1) Na wiosnę r. 1878 zamieszkujący w mie­
ście Kijowie syn dymisjonowanego podlekarza 
Piotr Gałoszkin i technolog Jan Basów zapro­
jektowali zrabowanie poczty; dla wprowadzenia 
tego w wykonanie kółko kijowskie wybrało syna 
urzędnika Józefa Bielczańskiego, mieszczan: 
Piotra Gndzia, Platona Górskiego i Jana Zub- 
życkiego. Wszystkie pomienione osoby, z wy­
jątkiem Basowa, zebrały się wieczorem 8. gru­
dnia przy moście o 4 wiorsty od stacji kmi- 
towskiej i zagrodziwszy drogę grnbym sznurem, 
poczęli czekać poczty. Lecz kiedy złoczyńcy 
spostrzegli, że poczcie towarzyszą dwaj uzbro­
jeni pocztyljonowie, nie zdecydowali się na na­
pad i poczta bez przeszkód doszła do miejsca 
przeznaczenia.

2) Na wiosnę r. 1879, na wniosek porucz­
nika 12. karskiego pałka piechoty Konstantego 
Ko akiewicza, toż samo kółko a także istnieją- 
ce w Żytomierzu zgodziło się zrabować skar­
biec karskiego pułku. Wykonanie tego zostało 
powierzone wspomnionym wyżej osobom, z wy­
jątkiem Zubrzyckiego, oraz Aleksandrowi Od­
czynnikowi, Filipowi Demidence, Strogonowowi, 
Konstantemu Semenowowi i Arsenjuszowi Bo- 
goslawskiemu (inacze* Bursakowi), a także za­
mieszkującym w m. Żytomierza dymisjonowane­
mu podporucznikowi Romanowi Zundsztremowi, 
regestratorowi kolegialnemu Kreczetowiczowi i 
szlachcicowi Bagrjanowskiema. Plan ten nie zo­
stał urzeczywistniony w skutek zajścia pośród 
nich nieporozumień. Kiedy zaś osoby te zebrały 
się w Żytomierzu dla rozważenia nowego plinu 
zrabowania poczty, zostały zaaresztowane przez 
policję.

3) W marcu r. 1879 członkowie kółka ki­
jowskiego, powziąwszy względem jednego z człon­
ków, mieszczanina m. Skwiry Tarasa Kuriłowa, 
podejrzenie o zdradę, postanowili go zabić. Za­
bójstwo to zostało urzeczywistnione na lewym 
brzegu Dniepru, dokąd Kuriłow został podstę-

* Z powodów niezależnych od dyrekcji „Ifindo- 
we", „Antoniusz i Kleopatra" i inne zapowiadane

«ow i F - r a j ^ a a e  Bo-
gosławski znany jest im pod mianem Bursaka i „ ,nl B„ nln„ w

socjalistó , zbier jącyc sę  najpierw na bul nja r̂atalej pomocy słuchaczów wszechnicy lwow-
StóarZa 0nstante'  sklej. Program: po raz pierwszy „Dwie też,do we", 

go, a potem ...  . . komedja w 1 akcie Adolfa Abrahamowicza, „Po-
Bursak w kółku grał dość wybitną rolę i iu  WJ kla,ztorze« , oNiewlQlłtko«. 

wykonywał podczas sądu na Dragmewicza „ _ m „
obowiązki sekretarza, przechowywał u siebie za- . wt mJ rs,z ttWaM Towarzystw zali* 
bronione książki i broń, w które zaopatrywał vn& W .  wy*5™waną stopę proesntową.
członków kółka. D*w *d7 bankl daJ% na asygnaty kasowe 3 de 4’/,

Podsądny czytał im różne zabronione książki ?roo,> Tow; aaB“ k°we nie powinny dawać 7 proe., 
i gazety i objaśniał treść. leoa °?raalczyó Bi« aaJwięcej do B‘/t prc., a pnbU-

Czy Bursak brał udział w zamachu na ra- CEn n!e B,9 wkł+dek, jeżeli tylko o 1 
bunek poczty d. 9. grudnia (v. a.) 1878 r<) P^c. będą więcej za nie pła _ić nii banki. Dlatego
świadkowie nie wiedzą, lecz Stroganow dodał, zaPełai® słusznie pisze Tydzień polaki: „W ubie- 
że kiedy nocował u Bursaka, ten mu powiedział: £ ym ygodn najmowaliśmy się sprawozdaniem i 
„my, oto, chcieliśmy zrabować pocztę, lecz się kas zaliczkowych które pemimo różzych wydatków
nie udało; może teraz łatwiej będzie z woźnicą." nV ko8Zta,  admni8traf ’ “a “  Jały n01?'

O zamiarze zrabowania skarbca pułkowego Btnikom dość piękną dywidendę 9 /,. Szaa. panowie 
Bursak wiedział i miał nawet, razem z Baso- rz4d°y wzorowo zresztą prowadzonych insty- 
wem, przyjechać dla podziału pieniędzy do Ży- taoyj’ . c?y t0 tozaBam| zawiele tego dobrego ? 
tomierza i Wszak Inne banki jnł nie chcą płacić drożej od

'Bezpośrednio udziału w zabójstwie Kuriło- wkładek * *  w stosunku 4'/, proc. rocznie, a zatem 
wa podsądny nie brał, lecz znajdował się w ^ “1® wypadało zniżyć cokolwiek stopę procentową; 
mieszkaniu Bilczańskiego, kiedy ten wraz z in- J ® -^ ^  ho w em zdania, że członkowie wasi kon* 
nymi udali się na Dniepr, ażeby skończyć z Ku- tent«waliby się siódmym procentem, a pożyczający 
riłowem mogliby trochę odetchnąć. Cel i przeznaczenie Tow.

Następnie w akcie oskarżenia wyłożone by- taUozk- niekonlec^ a ^ 7  w tem, aby jedna poło*
ły zeznania świadków, u których mieszkał Bo-
gosławski i dawał różnemi czasy lekcje; zezna- aobm » »  f aw ^ e ? ? «oble
nia te nie przedstawiają nic ważniejszego. ™ 4 d;  serca , ^ręktorowieP°dlan których
ie sta zaPS & 0 ^ S z i r g l  S c i  *  -b ic ją /a b y  w y k a z y w a ć  ygnką

,ie s r s s
powiedział przecząco; na propozycję zaś wyja-1 Poseł a 8 ar?a °trzymał drogą
śnienia, dla czego się nie uznaje za winnego . ;ako 1  J7
rozszerzania książek buntowniczych, Bogosław- Bki®h, podejrzą y i szywe, dla przelr*e
ski zaczął mówić o tem, jak jeszcze, jako dzie- w d®Pazta“ entc„ noh J ?  pap,tr6T Pr*eiaki«-
cko, zaznajomił się z potrzebami włościan, jak wycki cnki*rh f 1  */nnvm mi "

d a ddiripr«™y S f i  &  Br"i ł *  "  “ 5  P* -  de':
ę  K  z,ym ‘ “ st™  pch,i?,')g o M ! r s r " k '

Po złożeniu przysięgi prze* świadków, sąd 
przeszedł do ick badania, począwszy od Stro-

Świadek szczegółowo opowiada o ustawie 
kółka kijowskiego, w któreĵ  między innemi o* 
znaczona była za pierwsze nieprzybycie członka

mowania nowych członków w r. bieżącym; S. wnio­
ski członków.

* Frankfurckie, sztntgardzkie i wiedeńskie diiea* 
niki z entuzjazmem piszą o koncertach dwóch na- 
szych rodaczek panien Bnlewskich. Starsza Jadwi­
ga gra znakomicie na skrzypcach; porównają j% * 
Milanollem. Młodszą, Wandę, prawie dziecko jesz­
cze, zaliczają do najlepszych tegoczesnyoh piani­
stek. Wirtnozki te dawały z powodzeniem konoar* 
ta w Paryżn, Brukseli i w Niemczech, a obecnie 
bawią we Wiedniu, gdzie dały się już słyszeć-na 
wieczorka n księżnej Hetternichowej.

* Międzynarodowe sprawozdanie meteorologiczne 
wykazywało dnia 17. b. m. we Lwowie temperatu­
rę — 2 2° Cels., w Krakowie — 5,7* Cels., w Tar­
nopolu — 3-4° Cels., w Warszawie — 1'9* Cels. 
Największe zimno było w DIeaborg w Finlandjl 
— 17 0 Cels., ciepłota zaś w hiszpańskiem mieście 
kąpielowem Biarritz wynosiła w tym dniu -|- I W  
Cels.

* Z T o w a r z y s t w a  h i d r o p a t ó w .  Piąty 
i ostatni przed świętami wykład odbędzie się w po­
niedziałek 22. b. m. o godzinie ^ 6  wieczór* 
Mówić będzie inspektor szkół p. Bolesław Btrauoś 
ski: „O higenie ciała i duszy w szkoli". Wa| 
zgromadzenie Towarzystwa odbędzie się po ś*. 
tach w poniedziałek 5. kwietnia b. k.

* Program konceiti, który się odbędzie 
dzielę dnia 21. marca r. b. wieczorem w wie j 
sali rataszowej, pod artystyczaem kierownirj 
pana Karola Miknlego na dochód Towar/^ 
„Bratniej Pomocy" techników jest następnjąc-

1) Weber. Uwertura z „Oberona" ułożę 
ośm rąk na fortepian, odgrają pp. Sk-scy, Kc 
dyrektor Mikuli.

2) a) Donizetti. Aria z „Lukrecji Borgli", s, 
Chopin. „Mazurek", odegra p. Różanowska.

3) a) Otton. „Cicha noc", serenada na cztery 
głosy męzkie. b) Engclsberg. „Pieśń wiosenna" na. 
cztery głosy męzkie z towarzyszeniem fortepian, 
wykona zdwojony kwartet męzki.

4) Deklamacja, wygłosi p. Rasz.
5) Solo barytonowe, odśpiewa p. Wa.
6) Chopin. Trio na fortepian, skrzypce i wie- 

lonczelę, odegra p. L. i pp. Bruckman i Ch.
* Walne zgromadzenie straży ochotniczej od 

będzie się dopiero we ezwartek o godzinie o. pi 
południa.

* Wiadomości policyjne z d. 19. muren
Skradziono: szynkarzowi W. F. z pomieszkania pos 
1. 9 Stary Rynek blaszaną ezterograniastą pUszk 
z tytonia tureckiego, w której się znajdowało: 9 
srebrne stołowe łyżki, 2 mniejsze srebrne łyŻkf, 1 
łyżeczka wyzłacana i niebiesko emaliowana, pięć ma­
łych srebrnych łyżeczek, 2 w srebrne rączki opra­
wne noże i srebrna solniczka, podejrzanego o ty 
kradzież przyaresztowąno; — pann N. W. ze stry­
chu pod 1. 575 ulica Krakowska kilkanaście sztok 
bielizny oznaczonej nazwiskiem M. J. Weiss ; — 
pann L. L. z pomieszkania pod 1. 10 ni. Gródecki 
dwie srebre łyżeczki oznaczone literami J. <}.; — 
fnrmanewi J. D. ze stajni hotelowej koc siwy W 
kraty.

Przytrzymano: czeladnika Lud. Gal.,' który 
się przyznał do przywłaszczenia sobie znalezione­
go na ulicy pugilaresu z kwotą 23 zł., i znalezio­
no przy nim chustkę od nosa oznaczoaą litenuni
J. B. 4.

Ogień kominowy wybachł w domu pod 1. 11 
ulica Blacharska został jednak wcześnie ugaszony.

na zgromadzenie — kara rózg, na drugie ■— 
śmierć; charakteryzuje sposób wciągania ajen­
tów do kółka, nadmieniając o oszukiwaniu wy­
ciskaniu pieniędzy, upajaniu, jak o najzwyklej­
szych środkach używanych przez przewódców 
partji.

Opowiadanie o sądzie na Dragniewicza 
jest wielce interesające. Skazano go „za sprawy 
pieniężne" (świadek nie może zupełnie wyjaśnić, 
czy było to sprzeniewieizenie funduszów kółka, 
czy też niezadowolenie członków, że Dragnie­
wicz nie dzielił się z nimi swemi dochodami), 
na karę śmierci przez utopienie. Kara ta nie 
została wprowadzoną w wykonanie z powodu 
wypadkowego przyjazdu na Dniestr jakichś ro­
botników. We wszystkie® tem Bogosławski grał 
wybitną rolę.

Ferdynad Romanowski1, powtarzając w wielu 
szczegółach opowiadania Straganowa, dodaje o 
jakimś Archipie, „synu krążącym", który przy­
jechał z Petersburga i pr*pował na równi z in­
nymi robotnikami w warsiacie Razumowa. Syn 
książęcy, według mniemani świadków, nie był 
samozwańcem, ponieważ ijiał świadectwo, do­
wodzące jego pochodzenia,ibył człowiekiem wy­
kształconym, mówił językami obcemi i często 
otrzymywał z Petersburgi pieniądze po 300 i 
500 rubli. Ten sam świadek opowiada, że kasa 
stowarzyszenia miała sięktworzyć z wkładów 
członków, że w tym cela fobotniokm odciągano 
20 procent płacy rocznie >■ wreszcie opowiada 
fakt, którego był bezpośreJnim świadkiem, a 
mianowicie, że raz w mleszkar i  Bogosław­
skiego, ten razem z Janem ilwanowlczem, który 
umarł od ran, otrzymanychfpodczas oporu zbroj­
nego żandarmom dnia 11. lutego (y. s.), bili 
rózgami obraz Matki Bolkiej, znęcając się 
nad nim.

Trzeci zeznawał h&pitaa Sadiejkin, którego

•tali areeztewani. Delegowani * Petersburga nrtę- 
dnldy sądowi wyśledzili, że marki wyrabiane były 
w Brodach, zkąd je wysyłano mieszkającym w Kró­
lestwie wspólnikom dla zbytu. Kilka takich osobi­
stości aresztowano w Łomży i Ostrowitt. Sprawa 
ta dość skompilowana, niedługo jni będzie są­
dzoną.

* Nowy regulamin dla oddziałów inżynierskich 
1 pionerskich otrzymał sankcję cesarską i wkrótce 
zostanie ogłoszony. Równocześnie wydaną zostanie 
instrukcja broni dla piechoty i strzelców.

* We Wiedniu tworzy się belgijskie towaizy. 
stwo, które zamierza przedsiębrać bndowę gal. kolei 
podgórskiej. Inicjatorami tej sprawy są delegaci 
pp. Kamiński i Kozłowski, którzy mają nadeieję, 
ż® część grantów pod tę kolej odstąpią bezpłatnie 
na Podola właściciele ziemscy, a w powiatach za­
chodnich Rady powiatowe znacznie ułatwią ekspro- 
prjaeję.

* Pensjoaowany kapitan pierwszej klasy Aital 
Ilnicki mianowany został majorem ad honores z 
uwolnieniem od taksy, a adjunkt inżynierski Teo­
dor Jachimowicz rzeczywistym inżynierem bndo 
wnictwa.

* Liczba adwokatów z każdym rokiem wzrasta, 
I tak przed 40 laty w Wiednia było 69 adwoka­
tów, a obecnie jeBt ich 536. U nas stosunek ten 
byłby jeszcze większy. Czyżby to znaczyło, że z 
liczbą adwokatów wzrasta także pieniactwo?

* W niedzielę dnia 21. marca r. b. odegrane 
będzie w sali Stowarzyszenia „Gwiazda" przedsta­
wienie sceniczne amatorskie pod tytułem „Terenia 
w kłopocie", komedyjka w 1. akcie Jnlinsza Star- 
kia i „Zamek na Czorsztynie" czyli „Bojomir i 
Wanda", opera w 2. aktach przez J. N., muzyka 
Kurpińskiego. Kapelmistrz p. Scbierer.

* W lwowskiem Towarzystwie prawniczem od­
będzie się w niedzielę dnia 21. marca b. r. o go­
dzinie 4. popoł. zwyczajne Walne Zgromadzenie 
członków. Na porządku dziennym: 1. Sprawozdanie 
Wydziału z czynności w r. 1879; 2. zamknięcie 
rachunków z r. 1879 i nchwalenle bndżetu na rok 
1880; 3. wybór prezesi, 12. członków wydziału i 
6 zastępców ; 4. upoważnienie wydziału do przyj-

— Z Brzeiańskiego. Stan drogi krajowej t. 
z. Brzeżańsko-Podwołoczyskiąj, szczególnie na prze­
strzeni z Szybalina do Tarnopola woła o pomstę 
do Boga; gdy jednak Pan Bóg sprawy takie rzą­
dom poręczył, zaś rządy w swej konstytucyjnej 
szczodrobliwości udzieliły praw dotyczących wła­
dzom autonomicznym, to podróżni narażeni na wie­
lorakie koszta przez opłacanie rogatek, łazianie aię 
statków, zmaltretowanie siebie i koni a nareszcie 
przez stratę czasu, albo w ogóle przez niemożli­
wość odbywania transportów po takiam bezdroża, 
jedni złorzeczą mniej drudzy więcej, ale wszyscy mają 
prawo wzywać władze autonomiczne do zajęcia się 
szczerego sprawą tak żywotną dla komonikacyj i 
handlu; a Rady powiatowo powinneby dowodzić 
czynem a nie słowami, że przecież na coś zdać się 
nam może autonomia, a temsamem nie dawać broni 
przeciwnikom naszym utrzymującym, żeśmy nie do­
rośli do samorządu, który wedle nieh dużo kosztu­
je a bodaj ozy nie prawda, że zdał sja mało na 
co. — Od pani tygodni świeże ihlegi ntó spadły, 
znaczno odwilże już były, ludność zarobku potrźo- 
bujc, a kraj bez komunikacyj się nie obchodź!; 
czas więc odpowiedni i interes wzywał już dawano 
do uprzątnięcia nabojów i wybojów, ale c ŷ nią 
snalazły dobre chęoi? — nie— (ych do czynu ma­
ło u nas.

— Trembowla 15. maroa. Towarzystwo Re­
sursy kasynowej w Trembowli urządziło dnia 14. 
marca b. r. odczyt na doekód pomnika Adam Mic­
kiewicza. P. Grzegorz Gharak c. k. auikultżafc, są­
dowy mówił so prawnem, społeoznem i ekonomi- 
cznem stanowisku kobiety." Prelegent wywiązał ż̂ ę 
ze swego zadania znakomicie — odczyt wzbudzał 
powszechne sąjęcie. Czysty dochód * odfizytu 10 
ał- i 15 o. odesłano administracji Qa». Jfarodojęg 
do dalszego zarządzenia.

(Pieniądze powyższe Adm. Q. U, przesiała do 
Krakowa na ręce prezydenta dr. Zyblikiewióaa).

— Londyn 14. marca. Zmarła tu, licząc lat 
78, lady Charlotte Bacon, wdowa po jenerals Ba­
con i druga córka Edwarda Harley, piątego eaida 
Ozforda. Zmarła była jedną i  najwięcej podziwia­
nych piękności pierwszej części tego wieko. Lord 
unieśmiertelnił ją w twym poomaeio do jJaatho" 
stanowiącym prolog „Childc Harolda".

— „Independance belge“ żąda, aby arsy- 
książę Rudolf podług obowiązujących praw belgij­
skich wziął z narzeczoną swą ślub cywilny, a na­
stępnie dopiero kościelny. Zdaje się, że Auittja 
zrobi to ustępstwo.

— Bern 16. maroa. Zmarły niedawno w kan­
tonie Vaud Francuz Borne, przekazał cały swój 
dość znaczny majątek akademii w Lozannie, wraz 
z biblioteką, zielnikiem i dziełem niewydanem p. t. 
„Mazimes et aphorismes du doctenr Borne" ; dzieło 
to, według ostatniej Woli zapisod&woy, ma być Wy­
drukowane dopiero po upływie atu Łt we wszyst­
kich językach znanych i rozesłane po egzemplarzu 
bibliotekom całego świata.

— Zabawki książątka afgańskiego. Ja*
bób han, żyjący obecnie w Maracie w IndJaab aa 
wygnaniu, posłał swojsmn 6-letniemu synowi Madę, 
którego Afgani swoim emirem obwołali, całą pa­
kę srebrnych żołnierzy, koni, dział itp. dla zabawy. 
Uwagi godnem jest, że ten nieletni książę już ta­
ras wyroki śmierci potwierdza, któro mu jegs mi­
nistrowie do podpisu przedkładają.

— Słynny pływak Weeb, który w r. 1875 
przepłynął kanał La Manche, dokonał w tych dniach 
w Londynie większej jeszeze sztoki, Oto przez 60 
godzin pływał bez prserwy w wialkiem akwarjuss 
wieloryblem, a przez ten ezas odpoczął tylko rms 
na 20 minut. WyizWłszy z wody zrobił jeśzezie 
kilka wielkich skoków, aby okazać, że ni® czuf#F 
zmęczonym. Około 8000 ludzi przypatrywało sm 
tej jego produkcji. Pożywienia składające się * Wef 
sztyków, jaj 1 herbaty przyjmował pływając.



-r- Zakład jedyny w swoim rodzaju. Do- 
nńhilanlń Ollwler miał niedawno temu w par jakim 
kościele św. Tr&jcy kazanie, w którem namiętnie 
wstępował przeeiw repubUkafiakiel fomie rządm

zawołał: ; » * / » « »
fratfków, de obecna forma rządu we Francji nie 
utrzyma *i« przez l a t  dziesijć!“ Nikt z obecnych 
n iA dezw ał aJę na tę dziwną propozycję kszno- 
dtdef który prawił ^alej tryumfująco : Widzicie ?
Nfct nife Chce dalej kontynuował
•Woja filipikę republice. — W dzienniku
X IX  Siecle zaproponował pan Franciszek Sarcey, 
aby republikanie złożyli 50.000 franków i przyjęli 
zakład. Bjło&y rzecz4 pożądaną", kończy awój 
artykuł, "«ftby od pobożnego dominikanina zabrać 
50.000 franków na jaki cel dobroczynny". Zdaje 
się t< propozycja pana Sarcey przyjdzie do 
sbutku.

O zamordowaniu pewnego ajenta komi­
tetu rewolucyjnego piszą z Tjflisu do petersburg 
•kich Nowosti: Kilka dni temu jechał najętą fur 
ipipką jakiż młody człowiek w ubraniu mnicha z 
IW&dykaukazu do Tyflisu. Woźnica podpatrzył n 

emanego mnicha znaczne pieniądze, a wjechaw- 
w odludną okoliczę, zamordował go i zabrał 

[tylko przy nim znalazł. Wkrótce jednak zwró- 
rozrzutncżó woźnicy podejrzenie policji, która 

feyaresztowawszy go jeszcze 1000 rubli przy nim 
>latła. Aresztowany przyznał się do zbrodni 1 
kazał miejsce, gdzie zwłoki pogrzebał. Komisja 

£szy się na wskazane miejsce, znalazła przy 
ach oprócz zaszytych w habicie 9.000 rubli, 
doknmenta świadczące, że mniemany mnich 

ajentem komitetu rewolucyjnego, i wysłany był 
Ważnej misji.

Ciekawy inwentarz spisali w Kairze z 
polecenia swoich rządów kontrolorowie finansów 
Egiptu, zestawili albowiem listę wszystkich dotąd 
Żyjących żon byłych wicekrólów Egiptu, i pensji, 
japie dotąd ze skarbu państwa pobierają. Z pomie- 
ninnej Pokazało się, że jeszcze są przy życiu 
dwie żony pierwszego wicekróla Egiptu, Mehmeda 
Alego, zmarłego r. 1849, pradziada teraźniejszego 
khedywego, z których każda pobiera rocznie 50.000 
zł. a. w.; jego następcy, Abbas baszy, żyje dotąd 
tylko jedna żona, pobierająca 24.000 zł., potem 
ustąpi spin wielkiej liczby odalisek, córek i wnu­
czek tych książąt, jakoteż i niedawno złożonego 
z godności khedywa, na których otrzymanie, pomimo 
guacznie obniżonych pensji, w ostatnich czasach 
jkarb państwa wydaje rocznie 2 miliony 230 ty­
ją c y  zł. a. w.

—  P6Szt, 18. marca. Krajowa Rada sanitarna 
Zastanawiała się, czy magnety zerowi Hansenowi 
pępwolió ma produkcje. Uchwała Rady wypadła od- 
óijjwiiie, ponieważ według zdania lekarzy ekspery­
ment* magnetyzerskie działają szkodliwie na zdro­
wie niektórych osób.

— W trzydziestu pozach fotografowała się 
w tyęh dniach w zakładzie londyńskim p. Downay, 
yędoWa , po Nąpoleonie III. Eugenia zapowiedziała 
prsytem, ii fotografuje się po raz ostatni w życin.

na bojeściwą wdowę trochę za wiele... póz....
— Wielce zabawny spór wszczął się mię- 

t e j  dziennikiem Mołwą a panslawistyozuym Mo 
Jtiewshije Wiedomosti, o teraźniejszy tytuł hr. Lo- 
ris-Melikowa, który brzmi: „Gławnyj naczaln,k 
werąhownoj razporjadltelnoj Kommissji", który wy­
daje się Idosk. Wied. zbyt dłngi, gdyż zdaniem 
tpgo dziennika, kto ma energicznie działać, nie 
może mieć długie nazwisko lnb tytuł. Na takie ro­
zumowanie zapytuje M ołwa: „Hoże pana Katko- 
wowi i nazwisko „Loris-Melikow* za długie" ? — 
„Bynajmniej, odpowiadają Mosk. Wied., lecz wy­
dają nam się za długie UBzy redaktorów Motwy.

• _____  z- <• i.

Wiądoimośęi literackie naukowe I artystyczną.
"Tydzień polski w zeszycie nr. 12. zawiera: 

W kwe«tji-ijdowakiej. — Dziwne kaijery, powieść 
przez Jana Ława (e, d.). — Walka o nieobe­
cnych ■— Kronika naukowa, przez B. Abakanowi­
cza.— Korespondeneja * Genewy. —  Skarb, wiersz 
p rz »  Marję. — Zachcianki niemieckie i światobnr- 
ozż Wyprawa Pikrechola. — Spadek 500-milionowy, 
powieźć przez Jnlinsza Verne’a (c. d.) — Kronika 
tyg rthdowa. — Piśmiennictwo polskie. — Wiadomo­
ści*  krajn i ze świata. — Mój zegarek, ponoza- 

”jąes “ i*W>ryjka przez H. Twain’a. — Od redakcji.

reprezentacja we Lwowie nl. Hetmańska 1. 8.) W 
miesiącu lutym 1880 r. wydano 459 polic z ka­
pitałem złr. 891.922 ct. — a zatem od 1. sty­
cznia 1880 r. wydano 882 polic na 1,493.704 złr.

W  upłynionym miesiącu zebrano premij złr. 
101.444 ct. — wkładek złr. 131.401 ct. — , 
w 2-miesięcznej operacji, t. j. od 1. stycznia 1880 
rokn zyskano premij i wkładek łącznie 523.307 złr.

W skutek wypadków śmierci wypłacono w ro­
ku bieżącym złr. 135.839 ct. — , zaś od istnie-

gospodarstwo przem i handel.
^ a lń e  zgom adzenie Towarzystwa zaliczko­

w i  J 6. Lwowie, śt0w. zarej. z nieogr. poręką 
-ijać Marjacki 1. 9) przyznało uchwałą z dnia 14.

m. 8"/0 (ośm od staj tytułem dywidendy za rok 
j®79, od uprawnionych do dywidendy w myśl §. 
78 statutu udziałów.

Dywidendę -śwoją podnosić mogą P. T. człon­
kowie od 1. do 30. kwietnia b. r.
:,jl i. Mis podniesiona w powyższym terminie dywi- 

. genda dopltaoą zostanie do udziałów nie przeno- 
ażąoych 600 i t .  —  tym zaś P. T. ozłonkom, których 
pdśśały 500 zł, jnj wynoszą, a którzy w terminie 
peosyższym dywiAondy swojąj nie podniosą —  za- 
jplsaśą takewa msutanie na ich rachunek bieżący.

Dyrehgja.
OddaWna starano *ję o otworzenie filii Ban- 

narodowego i Tahiop«ht; p. Kamiński postarał 
się jh  ̂ ® taką filię dla Stanisławowa — teraz p. 
BtżA%yAekł P»*tawił w Kole wniosek, aby delegacja 
o«teyn»a kroki odpowiednie, aelem „tworzenia filii 
w Tarnopola- Również byłoby na ^  domagać 
fif „by I*ka handlowa w Brodaob, które to mia- 

n to  straciło swe znaczenie, przenieglon4
•ostała do Tarnopola, który się stal niejako cen- 
♦-Inym punktem podolskiego handlu ibożowego.

„K otw ica 4* (der Anker)> Towarzystwo ubez-
eczeń na życie i rentJ  eneralna

^ ^ y i j smi mnrngâ  jpjacą j^Si'
sfg, w. i*.

nia towarzystwa złr. 9,234.232 ct. — .
Fundusz gwarancyjny złr. 30,342.287 ct. 6.
Zamknięcie rachunków Towarzystwa poczt- 

mi8trzów gal. za rok 1879 wykazuje: ilość człon­
ków 306 z deklarowaną kwotą na udziały 21.540 
z łr , z których wypłacono jat 10.054 złr., poży­
czek udzielono 40 osłonkom w kwocie 7.570, fun­
dusz rezerwowy wynosi 1.955 złr.

Stanisławów 14. marca. Dnia 14. t. m. 
odbyło się walne zgromadzenie „Towarzystwa han­
dlu skór i obawia obecnie Spółki magazynowej 
szewskiej*. Na porządku dziennym było: 1. Spra­
wozdanie z zamknięcia rachunków za rok 1879 i 
udzielenie dyrekcji absolutorjnra. 2. Pokrycie nie­
doboru wynosząeego 153 zł. 30 c. i 3. Wybory 
członków Rady nadzorczej i dyrekcji. — Posiedzenie 
zagaił p. Józef Urban jako przewodniczący i głó­
wny filar tej instytucji, odczytując sprawozdanie 
rachunków Towarzystwa za czaB od 1. stycznia do 
31. grudnia 1879. Według zestawienia wynosił o 
gól stanu czynnego 10.744 złr. 79 centów, 
stan bierny 10.898 złr. 09 cent,, zatem oka 
znje się strata 153 zł. 30 c. Przewodniczący otwo 
rzył dyskusję co do zatwierdzenia pomienionych ra­
chunków. Walne zgromadzenie po krótkiej dysku 
sjl udziela dyrekcji absolutorjum Dalej na wnio­
sek przewodniczącego uchwala 8°/0 od udziałów 
członków Towarzystwa. Przewodniczący zabiera 
głos i w krótkich słowach dsje sprawozdanie, że 
pomieniona spółka nie prosperuje, że niema zna­
cznego odbytu materjałów, dalej niema spójni mię­
dzy szewcami co do zakupywania materjałów z ma­
gazynu Towarzystwa i wnosi by pomietiioną spół­
kę rozwiązać. Przy głosowaniu po pierwszy raz 
wprawdzie tylko dwóch członków było za rozwią­
zaniem, ale ostatecznie po przemówienia pana Dy- 
Bknra, Maksymowicza i Smolnickiego uchwalono 
na wniosek przewodniczącego postawić wniosek 
co do rozwiązania Spółki i zwołać walne zgroma­
dzenie na dzień 15. kwietnia. Z tego powoda od­
stąpiono jnż od wyborn nowych członków Rady 
nadzorczej i Dyrekcji. Na tern zamknął przewodni­
czący posiedzenie, które jak zanważyłem między 
stowarzyszonymi sprawiło nie małą Benzację. Spół­
ka ta istnieje dopiero od 11. lutego 1877.

Lwów dnia 19. marca. ( S p r a w o z d a n i e  
l w o w s k i e j  I z b y  k u p i e c k i e j ) .  Ceny za 100 
kilogramów paritas Lwów. Według jakości:

Pszenica czerwona od 12'—  do 12 50 zł., biała 
po 12-— do 12-50 zł., żółta od 1175 do 12 25zł., je­
sienna o d — *— do — *—  zł. —  Zyto od 9'—  do 
9 50 zł., nowe od — — do — *—  zł. —  Jęczmień 
browarowy od 7-70 do 8 60 zł., pastewny od 7-25 
do 7-50 zł. —  Owies od 7-10 do 7 50 zł., nowy 
od — •—  do — -—  zł. —  Groch do gotowania od 
8*25 do 10 50 zł., pastewny od 7 40 do 8 60 zł., 
nowy od — —  do — *—  zł. —- Wyka od 6-— do 
do 6-50zł.—  Bób od 10-—  do 12-50 zł. —  Kuku- 
rndza stara od 7 50 do 8--— zł., nowa od 7-— 
do 7-50 zł. — Rzepak zimowy od 10 75 do 1125 
zł., rzepak letni od 10 75 do 11-—  zł. —  Lnianka 
od 8-80 do 9-60 zł. —  Nasienie lniane od 12 — 
do 12-50 zł. Nasienie konopne od — do — - 
zl, — Koniczyna od 38'-^- do 47'—  zł, — Kmi­
nek od 30-—  do 34'— zł. — Anyż od 37-— do 
40 —r. zł. —  Anyż płaski od 3 8 — do 42'—  zł.

Spirytus za 10.000 litrów procent:
Gotowy od 39-25 do — ’—  zł.

Uwa g a .  O produktach ułamkiem oznaczonych 
orzeka poniżej usposobienie. 

U s p o s o b i o n e :
Bez poknpn.
W a l u t a :  Mark — .-------- - Rubel 1.25. —

Napoleondor 9.46.
Wiedeń, dnia 18. marca. Na dzisiejszy targ 

przywieziono cieląt 3171, zabitych wieprzów 625, 
zabitych owiec 256, żywych owiec 3031, Jagniąt 
1663, żywej nierogacizny galicyjskiej 2130.

Cielęta płacono 34 do 36 i 52 zł., zabite wie 
prze 48 do 50 i 54 zł., zabite owce 35,40 i 45 zł., 
żywe owce lekki towar 32 do 40 zł., ciężki dla 
eksportn 48 de 50 złr. za 100 kilo mięsa.

Jagnięta za parę 6 do 13 zł.
Galicyjska nierogacizna 30 do 36 i 38 zł., 

Węgierska 38 do 58 zł. za 100 kilo żywej wagi.
Przyszły targ na nlerogaciznę i cielęta odbę­

dzie się we wtorek i środę.
J. Krzysztofowiez, W. Amirowica, K. Schels.

mężowie stanu, było za tem, aby nadać Pola­
kom pewne koncesje. Nawet Milutyn, minister 
wojny, i Maków, minister spraw wewnętrznych, 
znani obaj ze swych polakożerczych tendencyj, 
przemawiali za zmianą polityki względem Pola­
ków. Najgorliwiej zaś występował podobno jen. 
Kotzebue i zdołał pozyskać wszystkich wpływo­
wych ludzi z otoczenia carskiego. Aliści wszel­
kie jego usiłowania nie odniosły żadnego skut­
ku. Kiedy na audjencji cara, w obecności mini­
strów i popierany przez nich, począł wy- 
łuszczać potrzebę wprowadzenia reform w Pol­
sce, car przerwał mu podobno orację temi sło­
wy: „To nie na czasie — n ie  c hc ę  p r z e ­
c i w  N i e m c o m  d e m o n s t r o w a ć , *  zawró­
cił się i cofnął się do swego gabinetu. Za to 
szlachta i arystokracja moskiewska wyprzedza­
ła się podobno w okazywaniu swych sympatyj 
deputacji polskiej.

Takie wieści obiegają w prasie zagranicznej. 
Ile w nich prawdy, nie wiemy; ale prawdopo- 
bieństwa jest nieco.

W iedeń d. 19. marca. Urzędowa „Wie 
ner Abendpost" pisze: Zadawalajace w zu 
pełności wrażenie, jakie w Austro-Węgrzech 
wywołały już podane w wyciągu oświadcze­
nia Cairolego w włoskiej Izbie posłów z d 
15. bm., potęguje się jeszcze po zaglądnię-

porta, dotyczącą wymiaru podatku docbodo 
wego kas oszczędności i rezolucję Mauthnera 
co do opodatkowania stowarzyszeń produk­
cyjnych wedłng §. 3. przedłożonej ustawy. 
Ustawę co do ulg stemplowych dla bas za­
liczkowych przyjęto bez dyskusji. Najbliższe 
posiedzenie 6 kwietnia. Na porządku dzien­
nym rozprawa budżetowa.

trieeaAr

W MsfcrM hr. Hkarbks,,
Dziś. W sobotę dnia 20 marca 1880. 

Pierwszy występ pani RZJNINY SOKOŁOWEJ 
prima donny opery petersburgskiej, oraz pp. CIE 
SLEWSKIEGO, tenora, i CHODAKOWSKIE­

GO, barytona opery warsz.

HITGENOCI
Wielka opera w 5 aktach z franc. podług Scribego, 

muzyka G. Mayerbeera.
Kapelmistrz p. Jarecki.

Początek o godzinie 7mej wieczór.
W niedzielę dnia 21. marca 1880.

O gedz. 4. po połnd. ,
PIERWSZA MIŁOŚĆ

Komedja w 1 akcie z niemieckiego Wilbrandta.

K O N C E R T
ciu w dosłowne brzmienie tych oświadczeń. P°d kierownictwem p. Jareckiego, w którym we 

też podnoszą zasług, t ,c h  depnto-
Po raz drogi:

DZWONKI PAŃSTWA CORNEYILLE
Komedja w 1 akcie z francuskiego, przekład 

Adolfiny Złmajer.
Zakończy zmiana aktu III opery Grossmana

J D U C H  W O J E t f  O U Y

wanych włoskich, którzy wywołali tę z mi- 
łem wyjaśnieniem połączoną rozprawę.

Paryż d. 19. marca, „Temps“ pisze: 
Listy z Petersburga donoszą, że Orłów ma 
się stanowczo usunąć i po powrocie do Pa­
ryża wręczyć pismo odwołujące go z posa­
dy ambasadora. Zastąpić go naa Ignatiew a 
najprawdopodobniej Sobanow. Zrzekając się 
chwilowo czynności w zawodzie dyplomaty­
cznym, Orłów ma zamiar zamieszkać stale 
w Paryżu. Dalej donosi „Temps“ , że dzien­
niki moskiewskie podadzą niewątpliwie wszyst­
kie akta dotyczące sprawy Hartmanna, i że 
moskiewski urząd kanclerski ma podobno

T e M  &az. lar. i ostat fiadoioSel
Czytelnicy nasi znają już adres, który mar­

grabia Wielopolski i hr. Zamojski w imieniu o- 
bywateli królestwa Polskiego złożyli carowi w 
dzień jubileuszu. Podaliśmy jego biymienie, me 
rozbierając go wcale, bośmy wiedzieli naprzód, 
że praktycznej wartości nie będzie miał ża­
dnej. I dlatego też nie dziwiliśmy się wcale, 
skoro jubileusz minął, a deputacja wróciła z 
próżnemi rękami z Petersburga. Ale dzisiaj w 
w prasie zagranicznej znajdujemy ciekawe mo- 
tywa tego faktu, dlaczego to mianowicie decy­
dujące sfery moskiewskie uznały za właściwe 
odpowiedzieć milczeniem na żądania adresu, wy­
powiedziane przecież skromnie i z całym wier- 
nopoddańczym pietyzmem.

Oto dowiadujemy się, że to co właściwie 
nazywa się rządem, a więc gabinet i wpływowi

O godz. 7. wieczór po raz dziewiąty:

D zw ony z Oorneville
Opera komiczna vr 3 aktach a 4 odsłonach z frane, 

pp. Clairrille i Gabet, muzyka R. Planąueta.

Z KRAKOWA: o godz. 5 min. 40 rano pociąg pospieamj 
o godz. 9 min. 27 wieczór, pociąg osobowy, o godz. 
II m. 30 przed południem, pociąg mięszany.

Z CZERNI O WIEC: o godzinie 10 min. wieczór, pociąg
pospieszny; o go di. 4. min. 6 rano, pociąg mięssa* 

as. Sm. 68 po południa 
WOWA: na Stryj ; e godz. ' 8 min. 44

pociąg mięszany.
“ — -  J* wie-

rrzyjechali dnia 20. marca 1880.
KOTKL ZOiiAA: K. Knndzicz z Krakowa,

■ _ y  • ,  ... a m- » W. Makomaski z Królestwa. W. Wagener z Ber-zamiar odpowiedzieć na wywody „Timesa.“ llHa> B EozwadoW8kl z T, r6wki
Senat przyjął ustawę o organizacji jenerał- j KOTiEL łSUłtOFaJSKl: J. br. Brunicki ze
nego sztabu. ; Stryja.

Rzym d. 19. marca. W  Izbie dalszy i HOTEL LANGA: J. Kosulerski z Paryża. R
ciąg rozprawy nad budżetem ministerstwa Pfand®^i ®er! Bł T , . ,  n , r- ,. , . Ti. i HOTEL ANGIELSKI: St. Tranczyńuki z Prze-
spraw zewnętrznych. Depretis mówiąc o J t a - ! m̂ la> H. Wiszniewski z Brzeian. W. Thnllie z
lia irreaente" rzekł: „Mamy swoją „Italia Borek. J. Koiban z Czerniowieo.
irredente", to prawda, ale jaką? Oto odno- j HOTEL KRAKOWSKI: a . Przybieleeki z
szącą się do po&tępu w rolnictwie, do spo- Krakowa. J. Dobkowski Z Polsk i. ........ ..... ....
sobów polepszenia sytuacji klasy robotni-   r--------— — ~ — :-------  —
ków, i do rozwiązania kwestji socjalnej." L w ów , z ^ J e ana ^ ej ’u2j^' marc*- 
Depretis podnosi powtórnie, że rząd prze- -(bez kuJponn Weżjcego).
szkodzi z wszelką energią każdemu aktów Kolej galic. Karola Ludwika. . 259 — 262 50
kompromitującemu międzynarodowe stosunk „ ’ Lwowsko-Czerniow.-Jaska . 157 60 160 50
Włoch, każdej agitacji republikańskiej, któ- Banku hypot. galic.,po 200 zł. . 291 — 294 50
ra zresztą jest bardzo małego znaczenia. Po- » TTkredyt- Kalic- P® j** f 4.2 
ozem zażądał od Izby wyraźnego wotom. l>o n - 00 ^
uchwale izby co do żądanej przez r anniego Tow. kred. galic. 5 pret. w. a. . 96 80 97 80
dymisji, udało się trzech deputowanych z „ „ „ 4 „ „  . 89 60 90 60
jej polecenia do niego, dla udzielenia mu: » » » » okres. . 96 80 97 80
zapadłej uchwały, wyrażając nadzieję, że t' ^
żądanie swoje dymisji cofnie. Do wieczora ’ n i. L i s t y  d ł uż ne  za 100 złr 
me znano jeszcze postanowienia Faruuego. Ogólnego rolnicz. kred. Zakładu 
Utrzymują, że Izba będzie jutro głesowala dla Galicji i Bukowiny 6 pret. 92 —
na wniesiony przez Manciuiego porządek IV. O b 1 i g i za 100 złr.
dzienny, na którego treść i rząd się zgadza. Indemnizacyjne galicyjskie

Petersburg d 19. metce. .Golon- do- *Łg6*^
nosi, ze książę bułgarski wyjedzie 23. marca Losy miasta Krakowa . .
i stanie koło 1. kwietnia w Tyrnawie. | „ „ Stanisławowa

Konstantynopol d. 19. marca. N ie-1 V. M o n e t y ,
prawdą jest, żeby Moskwa miała zagrozić ®uk>" holenderski . 
zerwaniem stosunków dyplomatycznych w Napoleondor8 
razie, jeśliby mordercę pułkownika Kumeran Pćłimperjał rosyjski' 
nie skazano na śmierć, przybycie jednak No- Rnbel rosyjski srebrny
wikowa może się przewlec aż do załatwię-' •, »» papierowy .

100 marek niemieckiob

N A D E S Ł A N E .
Prawdziwa droga do wyleczenia suchot 

płacowych.
Bardzo często spostrzega się przy sekcjach, 

że U umarłych, którzy pozornie nigdy cierpieniom 
płacowym nie podlegali znachodzą się zabliźnione 
tnberknły, dowodnie wykazujące, że tacy zmarli 
przed laty cierpieli na początki tnberknłów (su­
choty), jednakowoż takowe w skutek zaskorupienia 
się (zagojone wrzody za pomocą wapna) przez dzia­
łanie natury samej zostały zupełnie wyleczone. 
W  rzeczywistości sama natura wskazuje nam drogę, 
którą jako jedynie sknteczną obrać musimy, ażeby 
suchoty stanowczo pokonać. Wstępem kn tema jest 
doprowadzenie do zaskorupienia się wapiennego 
powstałych tnberknłów, do czego jako jedynie pe­
wnego środka ratunku dążyć musimy. Lecz poczę- 
ści zbywa krwi u suchotników, skrofulicznych, ra­
chitycznych, i u cierpiących na niedokrewność nie 
tylko wapna, ale także brakują jej sole fosforo-że- 
laziste; musimy tedy organizmowi tego rodzaju 
cierpiących dostarczyć takiego środka, któreby ta 
trzy pierwiastki w należytem połączeniu, w formie 
dającej się łatwo zaasymilować, takiej koncentra­
cji, w sobie zawierał, ażeby przywrócił normalny 
stosunek, podnieść mógł odżywianie się, pomnożył 
tworzenie się krwi, a tem samem umożebnił zasko­
rupienie się wrzodów. Aptekarz Jnljnsz Herbabny 
we Wiedniu (zur Barmherzigkeit VII. Kaiser- 
strasse 90) w wyrabianym przez się podfosforano- 
wo-wapienno-żelazistym syropie wskazał nam śro­
dek, który dając się łatwo strawić, przyjemny w 
zażywaniu, a zatem jako stanowczo najskuteczniej­
szy i najracjonalniejszy środek leczący przeciw tu- 
berknłom i powyższym innym słabościom, w najob­
szerniejszych kołach zasługuje na polecenie. Liczne 
są skutki, któremi Herbabnego wapienno-żelazisty 
syrop wykazać się może. Zawczasu, na początkach, 
tudzież w pierwszych stndjach rozwoju suchot n- 
żyty, przynosi zawsze niezawodne wyleczenie, w 
bardzo rozwiniętych zaś cierpieniach sprawia wielką 
ulgę. Już po krótklem użyciu powraca zdrowy ape­
tyt, spokojny sen, czerstwe wejrzenie i ogólne przy, 
branie sił. Cierpiącym na tnberknły łagodzi kaszel- 
rozpuszcza flegmę, usuwa wyniszczające P°ty * 
wdraża zaskorupienie się wrzodów. Liczba za po­
mocą tego środka leczniczego uzdrawianych jest 
bardzo wielka, a nawet tacy, którzy na zdrowiu 
zupełnie podupadli, przyszli do siebie nadspodzie­
wanie swoich lekarzy w krótkim czasie do zdrowia. 
Niechąj każdy na płaca cierpiący z zaufaniem uży­
wa tego środka. I 5— 5

D o k ł a d n e  p o n o z e n i e ,  s t r e s z c z o n e  
w broszurze Dr. Schweizera, dodane jest do każdej 
flaszki. Cena 1 zł. 20 c. Należy zawsze w y r a ź ­
ni e  ż ą d a ć  H e r b a b n e g o  syropn wapienno-żela- 
zistego i kapować albo bezpośrednio lab w nastę­
pujących składach: we Lwowie w apt. pod Srebrnym 
Orłem Zygm. Rnckera, i w apt. P. Mikolascha, w 
Krakowie w apt. Ernesta Stockmana, w Brzeżanach 
w apt. B. Dembińskiego, w Czerniowcach u Goli* 
chowakiego, w Drohobycza w apt. L. Dobrzynie* 
kiego, w Jarosławiu u J. Rohma, w Snezawie U 

N. Karaczewskiego, w Stanisławowie A. Beill, apt., 
w Żółkwi o. k. apteka obwodowa.

94 -

Izba przyjęła u- Kupony w srebrze
ma tej gprawy.

Rzym d. 19. marca, 
stawę o reorganizacji korpusu karabinierów, 
a odrzuciła jednogłośnie żądanie dymisji pre­
zydenta swego Fariniego.

Paryż d. 20. marca. W ministerjum _________ ___
spraw wewnętrznych odbywają się konferen- Losy kerdytowe 180.70 
cje ministra sprawiedliwości z prezesami sek- Anglo-austr. 152 25
cyj Rady stann względem kroków przeciw ? 0!ej ^58.50
kongregacjom duchownym Okólnikiem pre- Kol^  Elżbiety 190.—
fekt policji wezwał oddziały policyjne, aby w eg. Nordoatb. 142 50
mu podały szczegółowe wykazy o stanie Węg. obi. p. w «ł. 82.25
kongregacyj w Paryżu i na prowincji. Losy z r. 1864 172.—

Atany d. 20. marca. Trikupis podjął 6o/° 102.87
się utworzenia gabinetu- Bankyerein 148.30

_ _ _ _ _  Losy wągier. 113.50

Tylko w jednej części numeru wczoraj­
szego drukowane.

98 50 99 50
98 — 100 —
99 — 101 —
20 — 22 —

5 46 5 56
6 50 5 60
9 41 9 51
9 68 9 79
1 60 1 72
1 24 1 26

58 58 60
99 50 100 50
99 25 100 25

KURS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ, 
Wiedeń 19. marca 1880.

godm na2. mjnDt l7  p o p o j ^
Węgier, kred.' 
Unionsbauk 
Nordbahn 
Kolej Aifóld. 
Kolej Lw.-cser 
Wied. Comonal. 
Gall*, indemni*.

Wiedeń 18. marca. 
Powszechny dług pań­

stwa (za 100 złr.)
IhSity n it r  W tn in  i  pro.

18*2. po SeOałr.w. a. 4 pr
1860 ,  600 
1880 „ ioo ; ; .
J8W .1 0 0 .................
•ust dom po 190 ul. 6 „ 
slota 11. pmt., .  . .

je  iademnizae. 
100 »l.)

LjpuMieane pożyczki- 
| k j^ e d s  tadm *bu s pr.pe

S  Akąjc bukow a.

4

. po * »  sł. 190 
aefc Ges. 900 Sb-

dlAłw&dtte

a s
•skuit nHaso-euStr.
rtt- . . . . .bmdtup.powesi,

i

719 
79 46

133 24 
29 
3)60 

179 
146 tO 
86 10

887“

7.»i0 
■?« 6 
‘S ili

m n
,31 
179 4C 
147 
8690

9926
97 — 8 8 '-

iuayt 103 a*

119 80 
1 1 3 -

9131 
118 *

1*910
1(8 -

6940 
1(4 - -

288 4J 
* 8 3 -

893 60 
88121

803 — 806

tmsm

Bssk* sas*w»-wę«. pa joo'^'
Ufionbeak p» !oo atr,
V«fkehsb4»k pow. pe 140 ale'
Wiedahsk*. Baskrereif* p«

pSseę |tł&. 
ste. w. o-

884 
118 70 
168

1488.

Aksjs kolei, 

mtblety

w. a,sb. zt, k.
Kr id * .  Jós. 9®
Kelu jjaLJK*

si. m-.Ł. . . • ’ iaoj*.
Łwew. O**. Zasska p® 9 W ^

- s>w m-dte. . . t - „» •
Auto. pól sek. p® 900 *S- **> 

j, m Ul B. 800 g 
BmdoUa po MO me. ssete. • 

grad. po SCO El. w*.« .  
Weatseismibah* GessUsabait

900 *1. w. o. , , .
Bidboha po 900 eŁ swbr . 
Tbmbws, i»*. p« 170 sl. . 
W ęgM e^ sU ey jsM  (fcupk) _pe 900 
Wódrn. l

I ab. atebG. . . . .  
w »  ws (Ottkjtoaro*

Iuojb. wsekak. po

1J3 9i 
189

148 SU

647*
IfcJZb
16980

SS90
16777

299- 
1(8 "-

1 4 -  
168- 
170 KO 
186 U 
187 —*

973(0 
8? 7» 

;4» 7*

.8 1 -

69*01*0 s 
190 —
.400 
168 i>.
269^0 
168 to

14 tu 
16810
171 -  
1*791 
187*0

274- 
88 9» 

248 -

181 ifi

141- *4286

Węgier, tuto ho A*. (Weaśh.) p® 
800 zte. w*. . . .

Listy zastawna 
(aa 100 zł.)

Bodenered. allg. Ostes. 5 p*. zt.
,  spbte. wSUtatSpt.wo. 

G*L Tow. kred, sien. 4pr. w*.
• l  jj ,  6 pi. W.*.

Galie, bank ktpot. 0 piet, W. a.
kr- w>o<e- 6pg. > UMK attate.wwęg. m. k. t -g,

nnu S  w- 3 8 » 
hrwazelstira

kol. (za lo o  : i.)

aM *ta«l00^ . 6'pr’ ®.w.a;
BUbtety po 8 pr. i». w. a.

O • ». 1669 S pret. . . 
■ em. 1873 6 „ . . . 

_  » a®. 1878 8 „  .
KaediTta-sda póŁ 8 p*s. a lk .

» • 8 „ W. a.
Ge*. ̂ .L . 300 5|, § p t ®B< w> a 

» 5 -  • * -  8 Pi . .
» EJ- •*. 1871 800 .
» lV .om .a300sl.6p.

Ł om. 1868
r -w**’ w- •- •IŁ em. 387 

SCO sb. »«*bt.*pe.w. a. .

282.25 
114.30 
239 .-
150.75 
158.50
118.75 

99.—
Koląj sledmiog. 140.50 
Losy tureckie 17,50
Resy. rubel pap. 1.251/*
Marki niemieckie  ,

Usposobienie: silne,
W ie d e ń  d. 20. marca, 

godzina 10 minut 35 przed południem:
Akcje kredytowe 298.60 Anglo-austiiac 151 80

W iedeń 19. marca. Izba posłów  przy- Kolei Kar. Lud. 260.50 Kolej Połudn. 88. - -
ieła paragrafy od 2 do 8 ustawy, odnoszącej Unionsbank .  114.20 Napoleondor .  9.45'/,

A»n3otL-nnranis lraa *aliczkowvch ze syi bankno^  L251/* Usposobienie: ciche.
B e r l i n  d. 19. marca, 

godzina 5 minut 48 po południu:
Rosyjs. bank. 214.40 Akcje kredyt. 526._

Pfawąl M .  Ł T ^ andy ,  <f alic^ skie 11L50ssz w m Kolei Rumuń. 51.70 Austr. banku 171 75
Kasa galic. Towarzystwa kredytowego'

się do opodatkowania kas zaliczkowych ze 
zmianami koniecznemi dla poprzednich po­
stanowień. Dalej przyjęła rezolucję Rapa-

144*0

IIP *0 
10140 
0ij9> 
ifi7*

101 b' 
101
lC84i

gte. w-

14*

1018

97
iC-0 90 
lit*

li>3 60

85 74

87 92 
W — 
1816 
SR 
&7 60 

lOCli 
C4*C 

1 0 6 
106 40 
10* 16 
1(3 
109 (0 
Ul 78

68 69
9160

£6
87(0
98 «
68 *fc

1007i
105-
101 to
i067h
1C6 2i
103 7( 
103

887* 

92 —

Lw,-Oser. HI. em. 1938 
EOC sir. i pr. arb. w. a. . 

Łw.-Csai. Itzs, IV. em, 1979 
SOU idr. $ pi. «eb. w. *. . . 

Rudolfa peSOO uir. w. a. 6 pse.
m ib*. V. * .  ....................

Rudolfem 1880po300 Oz. 6 
pt. ez. u-st. . , . . • •

Budolfe e*. 187U po 800 dl.
i  orce. ®br. w. « . . .  ■ 

gj^talegpfdsHcj u  *00 sb. 
5 Biot.: - > ■ • • • .

Papiny loteryjna 
|ssttka).

yodytowy dla haadla
S pnwffi?®: • V* • *KKsay »« 40 ab. * .  k. . .

fcmefani** F* 20 *  • •
VtsiSN ai 40 al. m  k. . .

10 sb. *• k .. .
Ko. SohT po 40 dL m. fc .
8 t 0&41 pa 40 sb. m. k. . 

, wsta(poiyM*»)pa 
M Bljwo a  • • • • 

WaMsbia po 90 d. ss. k. .
Wtodisj.4(prtUspo90*b.m.lŁ

s j Smiadęezio.
Ber Ha f 00 maik.

rt 100 _
Hanbok 100 maik 
Loadjn 100 fcak sslori. 
Patyi W baaMw

66
88

9 i 70 

9 £0 

91 

8170

180 76 
48 98
17 60 
9 0 -  
4 7' 
5.9 — 
fil U 
469*

46 — 
32 76 
87 60

88*0
8396

5°/0 Listy zastawne oprócz kupo
nów 100 złr. po . .

97 - 4 °/o Listy zastawne oprócz kupo-

Knpnje Sprzedaje 

97 —  97 60

91 -  

9126 

8191

18136 
43 76 
18 -- 
SU 60
49 60 
19 21
•23 i
4(60

97 — 
8325

6/66 
67 66
6166

11860
4686

nów 100 złr. po . 8 9  50
Lwów, dnia 20. marca 1880.

90 25

678 
67 8 1 
67 80 

1186 
t6 » j

Pociągi kolejowe.
(M shedzą *s L w ow a ;

Podług zegaru lw«w*kiego.
DO KRAKOWA: 0 godzinie 10 miu. 60 przed półnoeą 

pociąg pospieszny; o godz. 4 m> 63 rano pociąg 
osobowy, o godz. 6 minut 9 po południu pociąg 
mieszany.

DO PODWOŁOCZYSK: z głównego dworca: o godz. fl 
rano, pociąg pospieszny; o godzinie 19 minut 8C 
po połnd. pociąg mieszany, o godz. 10 min. 81 wie­
czór, pod ag mięszany.

DO I’0DWOLOCZYSK: a Podzamcza; o godz. 10 m. 69 
wieczór pociąg mieszany-, o godz. 19 m. 68 w połnd. 
niu pociąg mięszany.

DO CZERNIOWIEO: o godz. 6 min. 80 rano. pociąg po* 
apieezny, o godz. 12 min. 10 rano, pociąg mięcia- 
cy, o godz. 11 min. 10 w cooy , pociąg mień f.

DO STANISŁAWOWA: na Stryj: o godzinie 6 min. 17 ran 
PRZYCHODZĄ DO L W O W A :

Z PODWOŁOOZYSK: na dworzec w Podzamczu: # g o ­
dzinie 3 min. 13 rano, pociąg mięszany.

Z PODWOLOCZYSK: na dworzec główny, lwowski o go­
dzinie 10 m. 80 wieczór, pociąg pospieszny, e god. 
8 min. 60 rano, pociąg mięszany, o god, 4 m. 13 po 
południa, pociąg mięszany.

Do pana F. J. Kwi z dy ,  e. k. nadwornego 
dostawey w Korneuburgu.

Dodatkowo do mego liksa z dnia 25. maja r. 
z., w którym donosiłem panu o z u p e ł n e m wy­
l e c z e n i u  mego, w skutek cierpienia reumaty­
cznego, nieruchomego ramienia za pomocą pańskie­
go płynn ozdrawiającego, oznajmiam, że także mo­
ja 64 lat mająca matka w skutek używania płynu 
uzdrawiającego, uwolniła się od zastarzałego cier­
pienia. Od długich lat postradała w dwóch średnich 
palcach n prawej ręki czucie, i nie mogła tako­
wych ożywać przy szyoin, haftowania itp. robotach 
z powoda ich sztywności. Zachęcona mojem wyle­
czeniem się, zrobiła moja matka z płynu uzdra­
wiającego dwukrotny użytek i odzyskała dawną 
ruchliwość znowu.

Krzywcze.
Wiktor TchórtewsJń,

c. k. pocztmistrz.
Składy tego środka podaje dzisiejsze ogłosze­

nia „Gichtfluid".___________________

iHHO.

poleca zawsze w świeżym gatunku
August Schellenberg,
 we ILwawie. ___

Ważne dla k r a w c ó w ,  obacz'dzisiejsze 
ogłoszenie.

Pierwsza wiedeńska fabryka
f i  v fM88 ’ poleca P° ^tańszych eenach obfity wybór towarów w nąjlepszych ja-kościach.

Dr. med., cńtr. etc.

o J M  ^as û̂ anowicz
idbrtrf S S  podróży naukowej za granicą i po

Berlinie zami w *zpłtaln „Charitó" w
Lwowie, w Rynku 1. 27.

w s n S  B  t  gardła i płuc. Stosuje
fZimmnrk*i) 1 leczniczy gimnastykę pokojową 
(ammerheilgiaaa.Uk), «e szczególnem nwzględoii

n “ tjkł Płac> zw/a.zcL u dzieci o po- 
po*woju fizycznym, u rekenwalescen- 

ki 1 . chorobach, w późniejszym okresie
bladaezki, tudzież u osób wątłych w ogóle.

urayatga od 8— 10 rano i od 2—4 po połndntau



Piwo szwechackie
Doniesiono mi, że we Lwowie sprze­

dawane bywa piwo w butelkach, opatrzo­
nych w moje etykiety, za moje pocho­
dzące z browaru w Szwechacie. Ażeby 
szan. P. T. Publiczność przed tego ro- 
daaju oszustwem ostrzedz, widzęatę :zmu­
szonym podać nlniejszem do łaskaw ej 
wiadomości, że sprzedaż mego piwa tak 
w beczkach jakoteś w bntelisćh: powie­
rzyłem panu S . W i e a e r o w i , w , 
L w o w i e  p r z y  a l l c y  S y k s t n  
s k l e j  1- 1 8 - . , . .Wszelkie tedy zamówienia, jakoteż 
w celu kupna w mniejszych ilościach 
mego piwa, upraszam udawać się do
sTwiesera: . 32  poważ*niem

Antoni Dreher,
właściciel biowaru w Małym Szwechacie 

pod Wiedniem.

P.

3------Dzierżawa
1400 morgów razem albo w dwóch obszs- 
rach 1669 2—4
u adw. O a d e j s k l e g o  w Brzeżanach

F O L W A R K
•cl 
ejfcw.
p r  o 280 morgach dobrej gleby wraz z bu- 
tpi Rynkami gospodarczemi i domem miesz- 
^  palnym w dobrym stanie w pobliżu Prze- 
" ,  fyśla jeat do wydzierżawienia  
<la>lihliiiiych szczegółach informuje J. Ki 

kwl^. rowski w Ustrzykach dolnych. Pośrc 
tak i'’ two wykluczone. 1727 1—2

M a ją tek  ziem ski
,d wypowiecie Przemyskim l'/«  mili od Prze­

myśla, ćwierć mili od urzędu pocztowego 
. i stacji żelaznej kolei Karola Ludwika od 
’ . dalony w pięknem położeniu nad Banem, 

jest i  wolnej ręki do sprzedania.
' ‘ Majątek ten obejmuje a) w gruntach 

ornych 812 morg. łąk i ogrodów 81 morg. 
łoziny nad Sanem 7 morg., lasu głównie 
drsesra dęhowfgo 450 morg., b) w budyn- 
kasi dwór murowany o piętrze, o 11. po­
kojach i 7 Izb dla potrseb gospodarstwa 
domowego, oficyny o 8 pokojach, stajnia, 
wozownia, spichrz i stodoły murowane. 
W dwóch folwarkach budynki mieszkalne 
i gospodarskie drewniane, wszystkie bu 
dyski w dobrym stanie. Dochód z propi- 
naoji i  dodatkiem małego ogrodu czyni 

«. rocznie 1900 zł, Z kwoty kupna pozostać 
1 może przy gruncie okołe 40.000 zl. wie 
r. rzytelności gal. Towarajstwa Ziemskiego. 

Bliższych szczegółów zasięgnąć można 
pod adresom W. K. we Lwowie przy ul. 
Sykstuskiej Nr. 48 na pierwszem piętrze 
drzwi na lewo. 1764 1—3

Petits-Frurs
wyborne ciastka paryskie,

poleca
C 1 J K I E B li ; iA

F. Gros i W. Struś
we Lwowie.

Przy tej sposobności uprasza się Szan 
P. T. odbiorców o rychłe nadesłanie za­
mówień na ciasta świąteosne , ponieważ z 
powodu poino nadsyłanych zamówień wy­
nikają niedokładności w wykonaniu i wy­
syłkach.

P o s z u k u je  s i ę  człowieka obezna­
nego z manipulacją przyprasowaniu

i rafinerji oleju.
Ktoby potrafił zająó sią skatecznie n- 

.sądzeniem fabryki podobnej i ustawie­
niem prasy lidraulictncj otrzyma pierw­
szeństwo. Zgłosić się do pana Leopolda 
K o a t c e k le g o  w Kole-śnitacb, stacja 
kolejowa Ażenin przez Radziwiłłów.
1762 1 -3

N a  s p r z e d a ł

kierat żelazny
na 6 konie, maszyna zacierna żelazna, 
chłodnik żelazny 48001. powierzchni ma-
Kący. Bliższa wiadomość L w ó w , P o h u  
anka, 84 . 1753 1 -3fi

Obermilcr
obecni* zatrudniony w jednym z tutejszo 
krajowych młynów, najzupełniej obeznany 
Z montowaniem całego urząjzenia i z 
wszyrthjemi maszynami pomocniczemi, 
z JW  Przytem doświadczenie w* wtzyst- 
kich kałęmach swego zawodu, tak pod 
względem Wyższego, cylindrowego, jakoteż 
płaskiego aI»Włf p0izukuje posady.

Adres pod* -Administracja Gazety 
Narodowej. * 172b l - a

Hftlarz
• m  & i ° hi£ Z u „rT t ‘ °!i■ S ”».
e s k ł  ■*

Jrzyjmnje również zamÓWl. 
obrazy święte, do kościełów i cerkwi, 
łownie do tegoż, mjmnje Się odnawianiem 
obrazów i sprzętów kościelnych.

Bliższa wiadomość odzieli z grzeczno-

T r z c i n ę
do w yplatania k r * e * e , L ^
Wysyła bez podwyższenia cen w maiycn 

partjach za pobraniem
Karol Eulenstein,

erste and gresste Flecbtrohr-Niederlage,
YI. Hirschengasse, H , w c Wiedniu- 
1226 1 - 6

Ifiloira
W sile wieko, osoba wykształcona, posia­
dająca kapitalik 1000 złr., które może 
łożyó jako kaucję, życzy sobie przystąpić 

do jakiegoś intejesu we Lwowie, przy 
którym mogłaby zualeść odpowiednie na­
jęcie i wynagrodzenie, Bliższą wiadomość 
Udzieli WP. pcliński, ulica Karola Lu­
dwika wc Lwowie. 1294 1

' Do w ygrania!
1 kwietnia na losy kredytówe, 

wygrana: 
zlr. 200.000, 40.000, 20.000 i t. d.

Cena promesy zł- 5.
1- kwietnia na lesy m. Wiedaia, 

wygrana: 
złr. 200.0 0 ', 90000, 10 000 i t. d. 

Cena promesy zł. 2.50
15. kwietnia na losy węgierskie, 

wygrana : 
złr. 100 000 , 10.000, 5.000 i t. d.
Cena promesy zł. 3.50. 

Do nabycia : w handlu herbaty

Fr. Schubutha i Syna
we Lw ow ie, Rynek 1. 45.

1279 1 -3

Zarząd dóbr B i I c z a ,
poczta „Korolówka® sprzedaje nasienie

§ o j i
p o  6 0  c e n t ó w  n a  k i l o g r a m ,

1726 6 kilogramów wyseła franco. 1—2

Koncypient
1—8

adwo
1766 a d w o k a ck i

kilkuletnią praktyką sądową i 
kacką poszukuje umieszczenia. 

Pośredniczy z grzeczności adwokat 
dr. K. Kwiatkowski w Stanisławowie, do 
którego nprasza się ofertę nadsyłać.

Na cy trę
kompozycje 1 transkrypcje

przez
Emila Kalinowskiego

są do nabycia we wszystkich skła­
dach nut i u kompozytora, [ul. Ko- 
ralnicka 1. 6, obok placn Akademic­
kiego] we Lwowie. Katalogi gratis.

Cytry poleca po cenach najumiar- 
kowańszych. Także za spłatą ratami. 

1706 1—3

J. FRANK I Got
Skład maszyn rolniczych
* we Lwowie, ul. Kopernika 1. 11.

poleca na porę wiosenną:
Patent, slewniki rzędowe i ) gacka 
Pługi do głębokiej orki )
Slewniki szerokorzntne do zboża i 

„ do koniczyny. . . . .  
Patent, maszyny do sadzenia i ) kar- 
Cylindry do sortowania ) tefli
Cylindry, Harter aine do czyszczenia 

zboża i groszku i k^kolu.
Tudzież inne narzędzia rolnicze, jako to: 
Zogmajery, Ekstyrpatory, plewiacze, płuż- 

ki do obsypywania kartofel i t. p. 
U w a g a :  Części składowe do żniwiarek 

Champion po cenach oryginalnych. 
I 7 i «  1— 8

l T l e  p o w i e r z c h o w n a ,  tylko 
I I I  sumiennie i r a d y k a l n i e  prze- 
111 Pr°wadzona kuracja c h o r ó b  » }■  
I V  M J ty c n n y e h  jest jedyną re-

g  kojmi nehylenia najsmutniejszych 
następstw w przyszłości.

T a k o w ą  zapewnia na podstawie 
ścisłych badań i licznych doświadczeń 
swej pietnastoletnej praktyki: N p e - 
c j a l i s t a  d o  c h o y d b  s y f l l i t y c z -  
n y c h  i skórnych, nrakt. lekarz me­
dycyny, chirurgii i akuszerji

J. K U R PIE L
mieszkający przy ulicy Sobieskiego 
fNowa] 1. 12. pierwsze piętro, drzwi 
Nr. 16. ordynuje od 9. do 1. przed i 
od 2. do 6. po południu.

R a n y ,  wrzody, wyrzuty skórne 
wszelkiego rodzaju, zakaźne i katar&lne 
upławy u mężczyzn i kobiet, stryktnry, 
zgubno skutki s a m o g w a łt u ,  jak: 
osłabienia nerwowe, i m p o t e n c je ,  
nasieniotoki, inklinację do suchot i t.a , 
tudzież bladaczkę i niektóre wypadki 
niepłodności, leczy h en  b o l o  g r u n ­
t o w n ie  i pod zaręczeniem najściślej­
szej d y s k r e c j i .

Zamiejscowym udziela rady listo­
wnie i wysyła na żadanie lekarstwa w 
dyskrecjonalny sposób. 1882 4 « ?
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TWAEDZEN10M, BernoINDIEN roidotr Migrenom. Łago­
dny i przyjemny środek 
dla dzieci. W Paryżu ulica 

Ghrammont, 26, we Lwowie w aptece p. 
Kryianowokiego i P. Mikolasoha. W Sta- 
uisławowie apt P. Stecbora. 1018 8—62

Grillon

R ea ln o ść
16 minut od miasteczka powiatowego po­
łożona, składająca się z 74 morgów prze­
szło roli, 11 morgów 825 sążni sisnożęci 
i stawiska, 4 morgi 19ó sążni ogrodu koło 
domu i w stawisku, ma: obszerny dom 
mieszkalny, stodołę, szopę, stajnio, wozo 
wnię i drewutnię , kurnik , karmniki, pi­
wnicę, spichlerz, młyn wodny o 2 kamie­
niach z chałupą od 1673 do 1877 nowe- 
oobudowane, jest każdego czasu do naby­
cia. Bliższa wiadomość K .  S . poste-re- 
stante, Lwów. 1680 1—6

Miody człow iek
żonaty, biegły w prowadzeniu ksiąg_ ra­
chunkowych i korespondencji polskiej i 
niemieckiej, praktycznie wykształcony jako 
lomocuik handlu tak żelaznego, jakoteż 
orzennego, poszukuje umieszczenia na wb! 

jakc; b u c h h a l t e r , k a s je r ,  r a c h ­
m is t r z  lnb k o n t r o l o r ,  w którym to 
razie żona jego mogłaby objąć dozór nad 
gospodarstwem domowem— lub w mieście 
jako: b n e h h a l t e r ,  k o r e s p o n d e n t  
lub k a s j e r ,  albo jako p o m o c n ik  
bądź w handln żelaznym, bąaż korzennym 

Łaskawe zgłoszenia .post* restante* 
upraszam adresować: 8 . P . Nr. I. w Lu- 
hieniu kolo Lwowa. 1781 1—8

Zarząd Towarzystwa
O K ro u n tcco - ad< e n lc z o -p s z z e l -  
n lc K c g o  we Lwowie, nlica Piekarska, 
przedąje sześcioletnie szczepy uszlachetnio­
ne i najzupełniej wypielęgnowanie, cięte w 
kształty przeważnie piramidowe, po cenie 
40 ct. za sztukę. Członkowie Towarzystwa 
mają pierwszeństwo. Dla szkół ludowych 
postanowiono wydać 1000 sztuk szczepów 
bezpłatnie, za zwrotem tylko kosztów wy­
syłki. Zgłoszenia żądań należy adresować 
do : Z&rsądn Towarzystwa, ulica Koper­
nika nr. 17. 1729 2—2

Lwów, dnia 11. marca 1880.
W . Podletoski, L . Pieroeyński,

prezes. wiceprezes.

f  instytucie Bankowym
we Lwowie nlioa Piekarska Nr. 21 ro* 
poczyna się nowy k n r a  J ce ln orocK - 
n y e h  o c h o t n i k ó w  * dniem 1. kwie­
tnia r. b. W interesie samycbże kandyda­
tów do egzaminu na jednor. och. leży, 
wstępować do kursu z jego rozpoozęciem 
na co uwagę się zwraca.

Instytut utrzymuje także pensjo- 
m a t , i przyjmuje także uozniów ze 
azkół Średnich tak prywatystów jak 
t pubbeznie uczęszczających, tudzież do 
wszelkich egzaminów wstępnych.

F. Koestlich,
1664 2— 10 dyrektor zakłada.

S p ó ł k a  h a n t l l o t e a

„ O R I E I S T “
w e L w o w ie , p r z y  u licy  J a g ie llo ń s k ie j 1. 4 .

dostarcza wszelkich artykułów dla rolnictwa i przemysłu krajowego niezbę­
dnych, tudzież towarów kolonialnych, wina, oliwy i t. p.

Zajmuje się wywozem płodów krajowego rolnictwa l przemysłu, zała­
twia kupno i sprzedaż majątków i lasów, wyrabianiem i konwersją pozyczek. 

r _ Wszelkie zamówienia na prowincję uskutecznia w należytem opaiowa- 
niu, za najumiarkowańszem wynadgrodzeniem bezzwłocznie pocztą lub koleją.

L w ó w ,  w marcu 1880. 1739 3—?

Z. Grzybiński. A. Pilarski.

I 500  złr.
wypłacę temu, kto po użycia

Kotha wody na zęby
iii flaszka po 40 ct. dostanie kiedykolwiek 
ftiznowu bolu zębów, lub nieprzyjemnego 

idoru z ust (opakowanie osobno 12 o t, 
ph jo b . George Kotli, Hoflieferant we 
ii Wieoniu, I. R giernngsgasse 4. We Lwo- 

Z. Ruckera. 1196 1—?8}yj
t

-ie w apt.

Istniejące od lat dwunastuBiuro umieszczeń
Justyny Jędrzejewskiej

w K rakow ie u. Bracka 1. 158,
mając r zlicz je  stosunki w kraju i za­
granicą zajmuje się nmieszozeniem gu­
wernerów, guwernantek i bon,
narodowości polskiej, i.ancuakiej, angiel­
skiej i niemieckiej.

Poleca również domy pewne dr u- 
nieszesenia panienek i uczniów. Listy 
przyjmoją się opłacone. 1631 2—?

E T Ł s

Szpryeowans 
b y g ie n ic z u  e 
niezawodn-ii 

ikutecznośei żft- 
pobiegając-: je-

Ces. król. wyłącznie uprzywilejowana
we wezystkieh aptc- 

Bieheliou, we

Fabryka towarów metalowych
L e o p o l d a  W  o l f a

we Wiedniu, urządziła skład komisowy

lyne które leczy bez żadnych innych lekarstw. Znajduje się 
ach na kuli ziemskiej; w Paryżu u p. J. Ferri, aptekarza ‘  .

Lwowie w aptekach pp. Krzyżanowskiego [obok Brygidek], Mikolasaa i Z. Rucke 
-a, w Krakowie Trauozyńskiego i Redyka, w Czersioweaeh Golichowchego.

3436 41—52

MAGAZYN

tru m ien  k ru szcow ych
w magazynie przyborów koóoielnyeb

Michała Dqmeta we Lwowie.
Sprzedaż uskutecznia się rzetelnie po cenach tahrycznych z doliczeniem kosz­
tów przywozu. 1749 1—r

^ n Q b a x z x z x z z u a o t x z ó a o a ó o ó ń

jj P r a w ie  d a r e m n ie  i i
^1 . W  ikat.k lik«rl*.dl alaaawa* apalM  wl.Iki.J (kl -ki wyr.bśw s . ańkra krltaala . —

myok p n t la b l l *  aa ar.kra krltanl. ty li. Ł 8|
. . .  _______  _____ j  wyrok.. u l w  prawi, darowai. * to: ^  (

W  • >11 dokryik u K o  itoiowyofc, i  trooakuU M Mokra krłtoaU I aafłol- 
~  akl.ait oatnoaif ># •-*,hm.J itall

•i

we L w ow ie , pray plnen K apitulnym  Nr. 2 .
poleca w wielkim wyborze 1 po naj umiarko wańszych’ oenach:

Bieliznę stołową.

W  J B1H,*p**yek widolaśw m .r.bra krltuia, I Jodao) sitaki 
r? • otóklck tyt.k u  arokro britaaii.
V  r at.'- i .  ar.br. brituta. aąjlapatoj Jakoloi.
Ł ł i  ' I r  w *I t ?ekr  d* *Iak« «  arobro brltiai*, oiotka.W 1 ;*4- rkoebli 10 ar.brB britUla, aiabk*. n 
11 ! ;• p^stowok BI Bobo 10 srabra krltaaia,W | *»oak otoki

ritaiia,

so a robra brituU . 
toaaok arobrnyck.

«»Tk 11W na obi.b.

g i p l ó t n a ,  c h u s t e c z k i ,  f l r a n f c l *

B ie liz n ę  m ęak ą,
k r a w a t y .

Po zniżonych cenach
Kapy 1 dywany angielskie. )

2  aatofc. W.a jatki, ta pra.d«totj w ll.ioi AS antak, aparaądaaaa a aąjlepaaoco arabra 
W Jf; 5** ktirjjaat ladynj watalaw na świaoia, wl.canla białym aoatąjf a odpraw- Ww) ąrobra po stMotalom aiyołp ąia dojaą aip odrdŁai No to d*|a alo r-r< ta. ^
K  Adraa I Jadyao mltjaea da aaaaśprio* dU o.Tu aaatr. wjcior. wparln*)!. l t t t l—S W
iJ Genem l - Depot der I. en*l. BritanU - Hilner - Fabriken. J
^  B la u  e t  K a n n , « «  Wiedniu 1. Elisabethstrasse Nr. 6. rt
A  W jajłka ryeUo aa aalikaoniam. M

—  M M t  M t n M I
T W l e d e ń e h a  i o i e r j a  s r e b r n a ,

na korzyść stewmrsyssenla dobroczynności pań, z trzema wyprawa- 
md ślabaem l, jak* głów ne wygrane 1 600 mnląjneml wyrrsnenai, 
tylkopraedaiiotyaesrebra., 100zegarków aukrówyeb i cylindrów itd.

Pierwsza wyprawa ślubna akłada się z 166 przMŚmotów, Hau pełnio­
nych darami cesarza.L O S Y  po 50 ot.
wysyła tylko za nadesłaniem gotówki i  25 e t  na frankowanie, listę 
ciągnienia (za 6 zł. 11 sstuk losów), b a n c e l a r j a  T o w a r z y s t w a  I .  
O r a s k a f g a s s e  4, w e W i e d a i a .  Przy zamówieniu najmniej 6 lo­
tów edpada opłata za frankowanie i listę ciągnienia. 1217 2—12

O l ó w n y  s k ł a d

win węgierskich Z
p le r w a a e j  J a k o fie i  I

Kronika i Mahlera
za rog. Żółkiewską 1.106, Zniesienłe-Lwów. 

C e n n i k .
Wina węgierskie białe.

Zwykłe stołowe wina, zacząwszy litr od 
ct. 20 do 30.

HegyeUner bt. 82 ot., lit. 38 ct., wd 16 z.

a liA ii1874
a » prima 
H*amorodn«r 

ar. 1872

40
o 60 
,  60 
.  80 
.  90 

96

45 
» 90 
» 70 
a 95 
„106  

1.10

20
30
86
48
55
63

40
40
46
50

45
60
55
75

20
25
28
37

Tolaj*

Mssilasz* r°ń  botęlia złr. 1.

w ęąiersk£e ezerwone.
Erlauer
Offner »  —  „
Karlowitzer „ 65 „ 

stary „ 80 ct 
Stare wina tok. nal. w butal. z r. l&69zł. 1.20

* ” tf86 » 1.50» » 186fi ,  2 —
* ” Jo59 » 2 50

v » »  1854 _ 8 .—w" * ’L„nll stary butelka zł 1 ct 50
«  »° bm l? * e ł r iwenę lnb ko.ejowem. powałsniftni

Kronik &  Mahler.
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Najlepszą sposobnością j
do korzystnej i najpewniejszej lokacji j 
małego kapitału, z którego nietylko ‘ 
liczna familja przyzwoicie żyć, ale ta-1 
kowy powiększać będzie mogła, jest j 
nabycie mojej pięknej i hojnie nposa-1 
żonej posiadłośoi ziemskiej. Opia tako - [ 
wej z warunkami nader korzystnemi I 
przoszlę reflektantom.

A . Teodorowicz to Rozwadowie | 
1678 2 6 przez Rzeszów.

oaieważ adało mi się zakupić 
kilka partyj towarów letnie 
poniżej ceny fabrycznej, prze­

to mogę sprzedawać po następu­
jących cenach:

Na ubranie letnie 3.10 metr 
mocnej, trwałej, tkanej materji 
wełnianej za 6 złr.

Na zarzntkę metr. 2 za & złr. 
mocnej, trwałej, tkanej materji 
wełnianej.

Na ubranie letnie 3.10 metr. 
pięknej materji czysto wełnianej 
za 8 złr.

Pled podróżny Z bardzo do­
brej materji, 3.60 dług., 1.60 szer. 
złr. 4.25 za sztukę.

Na ubranie letnie delikatnej 
materji czysto wełnianej za 10 złr.

Pówniei posiadam wielki skład 
bardzo pięknych spodni, surdutów, 
ubrań, zarzutek z kamgarnu, ma- 
tąryj na płaszcze deszczowe, peru- 
vien, doskin, diiffel, okrycia dam­
skie i t p.

Jan Ntlkarowsky,
okład fabryczny w Bernie (Brttnn) 

Rudolsfgaese Nr. 6.
■Probli onlatnie. mon o 11

C A R L  K U H N & C
we Wiedniu /  skład: Stephansplatz Nr. 6.

P r z e s t r o g a .

mp.

Mamy zaszczyt niniejszem ponownie donieść, 
źe w celu ochronienia P. T. publiczności od tak czę­
sto pojawiającego się towaru podrobionego, postano­
wiliśmy, każde naBze pudełko piór italowych, tak 
wewnątrz, jakoteż zewnątrz na etykiecie, opatrywać 
marką ochronną i znakiem firmy, i upraszamy, ażeby 

te pudełka, gdzie tych znaków niema, uważano 
jako fabrykat od nas nie pochodzący.

1072 2 - 4
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Nowo polepssone stalowe plwgi Rajole w 3 wielkościach. 
Dwuskibowe stalowe pługi Rajole w 2 wielkościach.
Całkiem z kutego żelaza plagi J . W y  oh  e r y  w 2 wielkościach. 
R am sona i Olaytona p łu g i  w 2 wielkościach.
Zugmajery, Buehadła, Eztirpatory, Kultiwatory, Brony 1 t. p.
Slewniki rzędowe i szeroko rzutne.
Bakiera oryg. angielskie m ł y n k i  od złr. 90 i wylej.
C y l in d r y  do wydzielania groszku, Liliput od złr. 46 i wyżej, jakotei i 

i i nu wypróbowane machiny i narzędzia rolnicze są na składzie u

J . W y c h e r y
Lwów, ulica Gródecka, h d7.

Przy odbiorze większej ilości pługów za gotówkę odpowiedni rabat-  
Dobrze utrzymane używane lokomobile są na składzie do nabycia 1642 1 - ?

jtejO O fO K D O '
 Jnljusza Nohauisiamia

Dotąd ni* pnewyż- 
szona w swoi zku- 
teoznoiei, działają 
cej na łatwe rozpn 
szczenię (szczegól­
nie) trudnych do 
przetrawienia po­
praw, na strawienie 
i przeczyszczenie 
krwi, aa odżyw7 »ni 

i i wzmocnienie or­
ganizmu. Przy dwnrazewem użyciu dzi eonem przez dłuższy czas, działa jako środek 

./etyczny w wielu i uporczywych słabościach, jako t o : na słabe trawienie, przeciw 
igadze. wdętiu wnętrzności, ospałości kiszek, osłabieniu członków, cierpieniom he 
moreidalnym wszelkiego rodzaju, zołzom, wólu, bladaczce, żółtaczce, chronicznym 
wyrzutom naakórnym, peijodyeznemn bolu głowy, robakom i kamieniowi, zaflegmie- 
uin, zakorzenionemn gośćcowi i tuberknłom Podczas pioia wody mineralnej, oddaje 
»  sól dobre usługi używając przed lub po kuracji. 133j  30J

Do nabywa u fabrykanta i irtaldoiela landszaftowej aptaki w Stookerau, tn- 
dzież w aptekach we Lwowie u Z. Ruckera i J. Beisera, w Drohobrczn L Dohr*.
decki w Stanisławowie L B d U i, w Przemyślu-J. Ma.zew.ki, w l E w i e u  SchS- 
ttera & Co. w Tarnopolu F. Jamrógiewicz.

Cena pudełka 76 ct. Wysyłka najmniej dwóch pudełek za zaliczeniem.

W  kolorach wyciskane

Halboblongmonogramy!
kasetka z 60 kartkami i 60 kopertami mocnego białego, ang.

żłobkowanego papierń listowego 1 zŁ 26 ct. 
kasetka z 60 kartkami i 60 kopertami mocnego różnokolo­

rowego, żłobkowanego papierń listów 1 zł. 76 et.
Kasetka z 60 kart. i 60 kopert białego angiel. papierń Stanley 

2 złr. 60 ct. włącznie z powyższym monogramem, 
Kasetka z 60 kart. białego papierń list. i 60 kopert eleganc. 

z pojedyńczą kopertą 1  m łr.
Najnow. papier dla turystów, karton 26 ćwiarb, 25 kopert 1 zł. CO ct.

JPapier listowy
1 K O P E R T Y  M f o r m l o  k w » d r » t o w « J

1S Łart paplara Uatawag* i SS k tp t r i  a literami 1 ał. 68 « t
*® ■ .  .  SS « a TH ibai Iguaad 1 .  00 .

M a dwafcelerewya maasgramam. 60
P ritt  tag* wielki akład papieru lietewege i kartek korejpeadenejJajck a emblt- 

aaami, kwiatueii, herkami, jaakMaami, aylwetkamł itp.

Karty wizytowe
a la miaato ed 60 ot. aa los i wyła], lltografewaas at. 1.S0 aa ate i wylej,

u Edwarda JBosckan we fWiedniu,
£199 Pnpierhandlung, Stephansplatz, Jasomirgottstraose 6. 1—7

Tuberkuly są do wyleczenia *
Prze* profesora Rokitańskiego r"w v wynaicśony środek Natron ientoicum, ^  

-  - do wdychania zapomocp kn temu zrobionego

aparatu nlialacy.j neg o X
S. Cpodług systemu Sieglej, jest jedynie pewnie działającym środkiem przeciw , 

t u b e r k n ło m  I ftn ebotom . Powyiaze aparaty j>o 8.60, 6 i 7 rir. wraz L 
e przepisem ożycia wysyła za zaliozemem 1091 1—’12 ^
J. G. Z1EGER, Wleń Graben 99. Q

Bandagen u. Chirurg. lnstrumenten-Fabrikant. ^
xxxxxxxxxx«xxxxxxxxxxxx«
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Losy komunalne L 08y kredytowe
po 2 zł. i stempeL 1 po 4 zł. 60 ck i stempel.

Obie razem tylko 6 slkiGłówna
w y g r a n a

2 5  c t .  I  o t e m p e l

400000 zlr.
Ciągnienie już 1. kwietnia!

Główna 
w y g r a n  a

Dnia 2. stycznia 1880 zrobiono znowu główną wygraną losu Jco 
munoinego w kwocie 50000 zl. na promesą przez nas wydaną.

Wechslergeschafl der Adminisłraiion
d e s  1192 1 -8Trlk0 Ml CUP 111 Tyik*w e  W ie d n ia , M  M i U  V  U  R  w e  W lo d n in ,

Wolleeile 18. Ch. Cobn Wollaeile 13.
Za pobraniem pełnej należytości nie wysyłamy promesy.

C. k. nadworny fyf zakład misterstwa
ro b ó t tk a c k ic h  ip ia fió w

we Wiedniu /  Seilergasse i i r. lO .
Obfity sk ład  paramentów kościelnych.

Wykonanie wszystkioh w teu zawód wchodząeyoh robót, Jakoto: 
ehoąrgwi towarzystw, we tą dek Jo chorągwi, cału­
nów itn- pod gwarancją najrzetelniejszego i najtańszego wykończenia.

—sami Cenniki i  wtóry bezpłatnie. Dotłatcy takie za spłatami 
ratalnemi.

Prócz Boga zawdzięczam uratowanie życia mego jedynie pańikiem 
„Hoffa piwo zdrowia z ekstraktu słodowego®.

ÓW Są to wypowiedsiane sjowa przez k*lku uzdrowionych.

Cierpienia płuc i żołądka wyleczone.
Do c. k. dostawoy nadwornego prawie wszystkioh europejskich 

adzielnyeh, pana Jana Hofia, o. k. radcy, posiadacza złotego krzyża zasługi 
■ koroną, kawalera wysokich orderów pruskioh i niemleckioh.

Fabryka i Wiedeń,  Grabeuhof, 8.
Składy fabryczne’: I. Graben, Braunerstrasse, 8.
We Lwowie do asbyeis: w

Hoffa Wielce szanowny penie Hoflfl
Cierpiałem na gwałtowne bole żołądka; każdą potrawę ł każdy napój 

oddawałem w postaoi gnijącej, cuohnąoej do kawy podobnej substancji; żadne 
gg lekarstwo nie pomagało, a szybki ubytek sił i wychudnienie, odbierały mi

D T U t m  r7 r \ T « /\ T T T r  . 1  nadzieję na wyzdrowienie. Zacząłem w keńou używać pański Hoffa
- t - L W U  Z j U K ( ) W  I A  a e«trakt słodowy. W kilku dniaoh pokazało się znaesne polepszeni*. Próoz

■ ekstraktu słodowego. g d*ga£*awdzięoiam ratunek mego życia jedynie panu.
gr .. . . . .  ■•§ , . . Uprasram o prsysłanie mi 56 flaszek piw* słodowego, 5V« kiłofoseko-
65-kroć Przez najdoitojmejsze'osoby j l#4y » 4 woreczków Hoffa onkierków słodowych. 

odszczeyólnione. | Zawsze panu wdzięczny
C z e k o l a d a  s ł o d o w a  I  Y o e lk o * ,

1 e n k ie r k i  S ło d o w e . I  U 93 1—6 dyrektor tabuli w Nowym Ingelowie.
V W r .łi.*  * . — __

P r f l g f l r H U 7 V  l kanczuku 1 pęcherza rybiego i t. p niezawo-
Z m  ■ a » T i l 1 n?JIj p,ze z pierwszorzędnej fabryki pa-
i i™ ?M l? il wJimm »mfcr7By P° dJ,krec)V tudzież bandaże rupturowe i inne Fucim artyknłj f f f t n c i lb b i  BIBKlIITii im tolai■*nz nm n r iii lt iln  Eartnerstra.se 8, w podwórzu. ammnzrnym s p e c ja ln o ś c i  w  W ledttlU ,

Kbnlgsbitterwasser, 
Budzińska woda

Drohobyczu: w apt. Ł. Dotrzynieci
irois: w aptece J. Beisera, Zyg. Baokera, w handlach K. Bałłabana, F. W. Królikowskiego. W. Marszałkiewicza; w Tarnopolu: w aptece F. Jamrogiewicza, dr. A. Bach lta; w 
ibrzyniecfcfegoj w Sucatin: E. Bttbm; w Kołomyi; n Sączu u R. Jakubowskiego; w Przemyślu u Kozłowskiego; w Jarosławiu: w aptece Wiktora Bema>

MATTONIEGO
nVMtuTv*ii?l«Trt*MT.VnLiwUłi,WTck tSTS (m.dal aa.ł»*l) Parrt 1878 (irtkr-

W teill? .J ! r««a,pp. pr.f, Sr. ktr. itai.kie*. i pr»f dr. W.lal.ck-
>»rm.w«_WlądBiu. yraaą radt.w kril. pp. dr. Kar.la H.ffmasa i pr.f dr. Jana Di.a.k.r, 

^  1 wteła lu yik  aaakomttaśai m rtjejm f W kraj a i ugrania*.
Mattoni & Wills k- ■■•w. dMtawea dw., e |g>tu- D_J i

*  fTIIIO ł „rek żrśdatkidaiśakt*) f>*dr KSnizakitteręMltea. " D“4P**“ -
(Fiaiu Joeefs-Platz 8. Diaoabad) 1078 1—10

Na skłedaek, w apteknrk i kaaił**k i i i  mlMNlwdu



Ważne dla panów

Krawców!
Skład fabryczny towarów sukiennych i wełnianych

NACHOD & GOLDSCHMIED,
we W i e d n i a ,  Stadt, Landskrongasse Nr. 8.

sprzedaje wszystkie gatunki krajowych i zagranicznych towarów 
sukiennych i wełnianych detailioznie po cenach hartownych. 

Wzory na żądanie bezpłatnie. Zamówienia towarów za łat wiej 9 
się rychło za pobraniem.

111 7—12 _____________

Znakomite powodzenie

GICHTFLUID
<rrFRANZ JOH.KWIZDA

K.K. HOFLIEFERANT.

d wielu lat wypróbowany środek wyborny przeciw
gońcowi i reumatyzmowi, zwichnięcia, sztywności ma- 

£ szkuiów i suchyeh żył, przekrwawlenlu, zgniecenia, 
| nieczułości skóry, dalej na miejscowe kurcze (kurcze w 
c łydk ach ), przeciw bolom nerwowym, obrzękłościom, 

»g powstającym w skutek długotrwałych obandażować, 
głównie także do wzmocnienia przed i po odbyciu 

aelkieh wy tężeć, po długich marszach i t. p., tudzież w po* 
? deszłym wieku na osłabienie,
f Prawdziwy do nabycia w następujących aptekach:
. we Lwowie: u p. Piotra Mikolascha, w Krakowie: u p. Ant. Dylskiego, 
1 Tarnopolu u p. F. Jamrcgiewicza.
s Główny skład u Franciszka Jana Kwizdy, c. k. nadwor- 
iego dostawcy i właściciela apteki obwodowej w Korneuburg 

Cena fla n k i 1 »łr. n. w.
Prócz tych znajdują się we wszystkich miastach i miasteczkach mo­
narchii składy, które od czssn do czara dzienniki prowincjonalnej 
ogłaszają. 1628 2 1C

jest 1006 86 78

Mączka ryżowa
prayęctow&aa z Bizmutem

• 7°  działa szczęśliwie na skóri
nieaoatrzeiottft przystaje de

c ia ł a ,  nadaje
tjerzo AwieżoŚÓ naturalną.
l c h . F A Y
[ Magazyn Perfum 1o Paryżu 

9. aa Elley de la Paix, 9.
Dostać można w magazynach galantsr, 

pp. Kami) a 8trzyiowskiago, Leona Psin 
tucha, Dzikowskiego i Jahla w aptece p. 
Krzyżanowskiego cbcu Brygidek i w apt 
P. Mikolascha, w Czerniowcah w aptece 
J. Golichowakiego.

Gumi i pęcherze rybie
najpewniejsza prezerwatywa praw. franc., tuzin po 1, 2, 8, 4 i 6 złr. Specjał* 
noflei dam skie tuzin 2.50, ochraniacze od pom azać (w formie pas­
ków) szt. 2.60, wysyła pod dyskrecją za pobraniem „Guoimiwaaren-Agentie* A le x .  
H ob Ć , Wied ń, I. KSIlnerhofgasse Nr. 4, I. piętro. 1149 2—?

Ceny staników £ W i  w
P o n tn w A  8756 8~ ?po 6) g? io  do 12 zł.

Przy zamówieniach listowych nprasza się 
o przysłanie miary w centymetrach: 1. 0- 
biętosć piersi 1 grzbieta podramionami wzię­
cia 2 objętości kibici, Soi objętości bioder, 
4ta długości od miejsca podramionami do 
kibici. Miarę należy brać po snkni.

Nur Aecbts

Cierpienia szyi i piersi,
nawet w wysokim stopniu, leczą niezawodnie (codziennie nowe dziękczynienia 
uzdrawionych) za poradą Alei. Hnmboldta (skonstatował zupełne wyleezenie 
astmy i tuborkułow przez utycie tegot środka) zaprowadzone od wielu set 
lat, doświadczone przez prof. Sampsona pignkkl z Coca, N. 1 pudełko 2 z ł .  
6 pudełek 10 stł. w. a. Broszura o utyciu Coca bezpłatnie i franco.

iw
katar żołądka, hemoroidy itp. leczą się szybko i radykalnie za pomocą środka 
uniwersalnego używanego przez Indjan w Peru, zwanego rośliną Coca. Od 
wieluset lat wypróbowane w kraju i zagranicą, są racjonalnie za świeżej ro­
śliny sporządzone przez Sampsona pigułki Coca Jf. 2. po 2 zł.

Słabości nerwowe, osłabienia,
tak powszechne jakoteż szczegółowe ustają bezwarunkowo w Peru przez uży­
cie od dawna leczniczej rośliny Coca, której użycie w Europie Alei. Hum­
boldt najmocniej potwierdził. Racjonalnie ze świeżej rośliny sporządzone pi­
gułki N III., rezultat długich studjów i badań, ucznia Humboldta, Dr. 
Sampson, okazała się od długich lat jako jedyny i skutkujący środek na po­
wyższe cierpienia, nie dający się niczem zastąpić. Pudełko 2 zł. 6 pudelek 10 zh 
Bliżsae objaśnienie’ bezpłatnie i franc*. 8.Ó44 8—?
SCS** G ł ó w n y  s k ł a d  u C. Hanbner, „Apotheke zum 

Engel* we Wiedniu, am Hof Nr. 6.,
gdzie załatwiają się także pisemne zamówienia za zaliczeniem.

Tamio są wszystkie krajowe i zagraniczne środki lecznicze i specjal­
ności zawsze w zapasie, i żądanie wysyłają się. Spis wszystkich środków 
leczniczych gratis i franco.
Skład we I l i r o w i e  to apt. Jak. Beisera, 10 K r a k o w i e  to apt. Bedyka

C. k. uprz, galicyjska kolej Karola Ludwika.

24te zwyczajne

Zgromadzenie Walne Akcjoiiarjiiszów
ces. król. uprzywilejowanej

kolei galicyjskiej Karola Ludwika
odbędzie się w pi&tek d. 14. maja 1880 o godzinie 10. przed południem

we Wiedniu,
w sali Stowarzyszenia austr. Inżynierów i Architektów, 1. Eschenbachgasse Nr. 9.

P orządek dzienny:
1. Sprawozdanie wydziału rewizyjnego z zamknięcia rachunków z r. 1879.
2. Sprawozdanie roczne Rady zawiadowczej.
3. Preliminarz budowy. . . . .  m
4. Sprawozdanie i wniosek względem wybudowania kolei wicynalnej o normalnych torach z Tar­

nopola do Husiatyna, ewentualnie z Tarnopola do Skały.
5. Rozporządzenie nadwyżką z r. 1879.
6. Wybór wydziału rewizyjnego do zbadania rachunków z r. 1880.
7. Uzupełnienie Rady zawiadowczej.

ie akcjonariusze posiadający najmniej 40 akcyi, życzący sobie wypełnić prawo głosowania, zechcą złożyć wzmiankowaną liczbę akcyj w myśl 
tów S  lei do dnia 15. kwietnia r. b. włącznie, a otrzymają natomiast oprócz potwierdzenia na złożone akcje, kartę wstępu doPanowie ___   .

[§• 22 i 26 statntów, najdalej do dnia 
Zgromadzenia walnego

Złożenie akcyj uskutecznić można:
w W ie d n ia : w kasie Towarzystwa. „  . „  . .

"  w c. k. nprz. austr. Zakładaie kredytowym dla handlu i przemysłu,
» u p. M. S. Botszylda; . . .  . .* , .

we L w a w le  s w Filii c. k. nprz. anstrj. Zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu, 
■ w c. k. uprz. galicyjskim akcyjnym Bsnku hipotecznym; 

w K ra k o w ie : w galicyjskim Banku dla handlu i przemysłu; 
w F ra n k fu rc ie : n. M.t u pp. M. A. Botszylda i SynówI;
W B e r lin ie : w Bankn dla handlu i przemysłu;
W W r o c ła w iu : w szląskirj spółce bankowej; mianowicie:

wygotowanych, za-co do miejsc składowych w Wiedniu za pomocą konsygnacyj w dwójnasób, w innych zaś miejscach za pomocą konsygnacyj w trójnasób 
wżerających akcje w porządku arytmetycznym, do czego formularze wydane będą bezpłatnie w wymienionych kasach i agenturach.

Akcjonariusz chcący wykonać prawo glosowania przez Innego do głosowania uprawnionego akcjonariusza, raczy odnośne, na imię obranego za­
stępcy opiewające pełnomocnictwo, na odwrotnej stronie karty legitymacyjnej wystosować i własnoręcznie podpisać.

Pn cc inarino7f bedacy zatem w posiadaniu głosów na podstawie pełnomocnictwa przeniesionych, winni cedowane im karty legitymacyjne (peł­
nomocnictwa) najpóźniej w przededniu walnego Zgromadzenia oddać Jeneralnej dyrekcji.

Każde 40 &kcyj£dąją prawo do jednego głosu, żaden jednak Akcjonariusz nie może zastępować więcej jak 26 głosów we własnem i moco­
dawców imienin.

Wiedeń dnia. 6. marca 1880.
B a d a zaw iadow cza.

Cierpienia goścowe, reumatyzmowe 
i cierpienia nerwowe,

wszelkiego rodzaju, jako to: bole nerwowe i reumattyczne, tudzież rwanie 
w twarzy, migrenę, rwante w uszach, reumatyczny boi zębów, bole w krzy­
żach i stawach, rwanie w członkach, bóle w biodrach (Ischias), reumatyczne 
afektacje serca, kurcze w żołądku i spodnich częściach ciała, powszechne 
osłabienie ciała, drżenie, osłabienie muszkułów, bole w zagojonych ranach 
porażenie itpf uspokaja i leczy w nadzwyczaj krótkim czasie użycie przez 

aptekarzy Jul. Herbabny w© W iedniu  
z ziół leczących wysokich Alp przyrządzony ekstrakt roślinny

ITTmwersalne maszyny do prasowania 
lltorfu i żelazne elewatory łańcuchowe

(P A T E N T )
przerabiające każdy gatunek torfu bei uszkodzenia , dostarcza pod|g*aranąją

Ł .  L u c h t  w  Ooibergr,
1219 1-  6 Maachlnenbananatalt nnd E lien g le iiw e i.

Neuroiylin używa się do wcierania i objawia swoją bole uspakajającą 
skuteczność zaraz po użyciu, nawet w wypadkach zastarzałych, gdzie nie po- 
■nagają żadne narkotyczne środki, przynosi wkrótce ulgę. Nadzwyczajną skute­
czność tego preparatu wypróbowano w eywilnych i wojskowych upita* 
lach w wypadkach naj upo rczywszego gośćca i reumatyzmn., a w prak­
tyce od dawna zyskał ten środek wzięcie. Neuroiylin pod względem pewnych 
i niezrównanych skutków jest niezawodnym, czego dowodzą mnogie najrzetel­
niejsze świadectwa sławnych profesorów i lekarzy w kraju i zagranicą, tu­
dzież listy dziękczynne tych, które mu swe wyzdrowienie zawdzięczają.

1’ lsiaa u z n a n i a
Do pana Juljusza Herbabny, aptekarza we Wiedniu.

W ciągu mojej kilkoletniej służby przy c. k. straży skarbowej naba 
wiłem się roinoroduych chorób, a to: boleści w człon!,ach, połączonych 
z poraśeniem, których pomimo użycia najrozmaitszych leków i zachwalanych 
środków leczniczych i.ie mogłem się pc zbyć, aż za poradą jednego z moich 
przyjaciół zacząłem rżywać pański wyborny « N e u r o x y l ia “.  Już po 
krótkiem użyciu sprawił mi ten środek ulżenie w cierpieniach, a po dłuż- 
szem użyciu tegoż odzyskałem na powrót zdrowie, za co czuję się być obo­
wiązanym złożyć szanownemu janu moje najnniżeńsze podziękowanie.

P la wal ar (Bukowina) d. 25. stycznia 1879.
Teodor Zastawczan, c. k. strażnik skarbowy.

Ceny flakonu (zielono opakowany) 1 zL gatunek mocniejszy (różowo e- 
pakowany) na gościec, reumatyzm i porażenie 1 zł. 20 c., przy wysyłkach 
pocztą 20 ct. za opakowanie.

Główny skład wysyłkowy dla prowincji: we Wiedniu, apteka „zum 
Barmherzigkeit" J .  H e r b a b n y ,  Neubau, Kaiserstrasse Nr. 90

Takowy nabyć można wa Lwowie w aptece pod „Srebrnym orłem* 
Zygm. Ruckera i w ajt. Piotra Mikolasza , w Krakowie w apt. Ernesta 
Stockmara, w Brreźarach w apt. B. Dembińskiego, w Czemiowoach 
u Golichowakiego, w D.ohobyczu w apt. L. Dobrzynieckiego, w Jarosławiu 
u J. Rohma, w Snczawie o N. Karaczewakiego, 10471 1—9
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SZPRYCOWANIE
Z ROŚLINY MATICO 

P. G R IM A U L T  *4 C le , Aptekarzy w  Paryin,
8, ulica Vivienne.

Przygotowań* z lUd d r J u r o r a  sceg o w Peru, leczy szybko I a* M m l*  
rzerząezH naJuporczywsz^WBhrzałe. Apteka Orimnolt et Comp. dla leka­
rzy, którzy mają zwyczaj zapisywać bala.r- -':opaiwT za pomocą Uatowa- 
tości, przygotowuje pikulki z essencji U y^P . balsoma kt -siwy.

Pigułki te. nietylko że zawsze skutkują w jak najkrótszym i 
wet Die mają tyle nieprzyjemnej woni balsamu kopaiwy.

Każdy flakonik opatrzony jest podpisem (śrlmanll et C*B^.
Dla unlknlena licznych fałszerstw I naśladownictwa żądać aby etsaaisl 

rządowy franouzkl koloru niebieskiego, stósownle do prawa I X  l  
1873 marka fabryozna I podpis 6RIUAULT et COMP. żńajdowatr de na ła­dnej etykecie.

Dostać moina w  fftównych aptekach w POLSCB i u  AUSTR Tl.

itjmmu iii 111 ini i i j u i i ł u j  uiuuaiuiuiim i«»< 11 iiiaunTmTTTTTrrrrrn

P rzen troga .
KiUu naszych odbiorców donosi nam, że w różnych miejscowo­
ściach, uwijają się ludzie, którzy powołując się na dobrą reputację 
naszej firmy, jaką od uńdu lat się pociesza, przedstawiają się jako 
nasi ajenci u> tym- celu. ażeby pozbyć podły towar. Czujemy się 
tedy w interesie naszych P. T. odbiorców oświadczyć, że nie wy­
syłamy żadnych podróżujących i ze te tylko wyroby gwarantuje­
my, które bezpośrednio sprowadzane bywają przez naszą firmę

Erste W iener W & sche-Fabrik
Wien, KSllnerliofgasse Nr. 4.

Upraszając o dokładne zapamiętanie sobie naszego adresu, przed­
stawiamy jednocześnie wyciąg z naszego zniżonego cennika.
Kaftaniki siatkowe 75 ot.
Kalesony mezkie z dobrego płótna 75 c.
Obrusy stołowe różnokolorowe 76 c t
Majtki dam. pięknie przystrojone 75 c.
Kaftaniki nocne pięk. przystrojone 76 o.
Koszula oksfordzka prawdz. kolor. 1 zł.
Kalesony zdobr. płótna lub barch. 1 zł.
6 .otrój. ipoczwór. kołnierzyków naj 

kroju 1 zł.
6 płóciennyoh chustek do nosa poręcz, 

czysta płót. 1 zł.
6 gustów, chustek batyst, obrabion. 

modnie 1 zł.
6 par dobrych skarpetek 1 zł.
Koszule dam. płócien, lub szyfon. 1 zł.
Majtki dam. obrębiona fantaisie 1 zł.
Dobre obrusy na 6 osób 1 zł.
Kaftaniki noone obrębione fantaisie

Majtki dam. barchan, i kaftaniki 1 zł.
6 ęk. kołnierzyków dam. mod. zł. 1.20.
1 biała koszula z potrój, gorsem zł. 1.25
Białe spódnice pięk. przystrój, zł. 1.25
6 ezysto płóc. ściereczek kuchen, szar.

szlak. zł. 1.25.
6 piękn. ściereczek do kurzu s szlak, 

złr. 1.25.
Spódnice barchanowe ciężkie zł. 1.50
Piękne hiałe koszule męzkie z potrój, 

gorsem zł. 1.50.
Koszule kretonowe poręcz, prawiz. 

kol. z$. 1.60.
Pięk. kalesony z rumbur. płótna zł. 1.60
Pięk. koszule dam. fantaisie zł. 1.50.
Prawd, płócienne koszule damskie 

feston zł. 1.60.
Gustownie haftów, kaftaniki dam. z naj­

lepszego szyfonn zł. 1.50.
Gust. haftów, spódnice dam. z najlep. 

szyfonu zł. 1.50.
Białe spódnice gustów, praystroj. lnb 

gładkie zł. 1.60.

6 par pięk. potrój mankietów zł 1.50. 
Prześcieradła bez szwu 8 łok. dług. 2 

lok. ster. zł. 1.50.
6 par skarpetek lub pońozooh zł. 1.50. 
Obrusy na 6 osób prawdz. kol. zł. L6G. 
6 dużych bardzo ładnych serwet zł. 1.60. 
Białe obrusy adamaszk. */* */* 1-50.
6 pięk. płócien, chustek do nos* z kol.

szlak. zł. 1.50.
Praw. angiel koszul* oksford. poręcz.

praw. kol zł. 2.
Koszula męzkie ezysto płóe. z fałdów, 

gorsem zł. 2.
Slicz. rękę haftowana koszula balowa 

gustów, zł 2.
Pięk. haftowane koszule damskie zł. 2. 
Gust. haft. firanc. kaftaniki n :one zł. 2. 
Spódnice damskie piek. przystroi, zł. 2. 
6 pięk. płóo. ohnstek do nosa biał. zł. 2 . 
6 adamaszk. ręczników długich sł. 2. 
6 adamaszk. serwet duiyeh piękn. zł. 2. 
Piękne adamaszk. obrusy */4 */4 zł. 2. 
Kolor, obrusy z frandzl. lub bez nich zł. 2 
Pięk. płóo. kosznle dams. fantaisie zł. 2. 
Pięk. fran. koszule krotonowa gust zł. 2. 
Ręką haft płócienne kosznle dam. zł. 8. 
Garnitury adamaszk. na 6 osób białe 

i kolor. ii. 8.
Praw. rumb. prześcieradła bez szwu aL 8 
6 bardzo ładn. płócien, chustek do nosa 

gust. des. zł. 3.
Piękne rumburskie koszule zł. 3. 
Spodnioe pięknie haftowane zł. 8.
80 łok. pł na na pościel praw. kol. ał. 6. 
30 łokci płótna zł. 5.60, 6 i 7.
80 łok. szirtingu najlep. wyro. zl. 6,7  i 8. 
60 łok. weby płócien zł. 16, 18 i 20. 
80 łok. barebann zł. 6.76, 8 i 10.
30 łok. czysto lnian. waba, ręcznej 

przędzy, ciężkiego gatunku sł. 10, 
12, 14 zł.

Zabezpieczenie się na zimno•
Dobry siatkowy kaftanik zdrowia tyl­

ko 75 ot.
Dobry gęsty trykotowy kaftanik 76 o 
Ciężki kaftanik drucikowy lub kale­

sony 90 ct.
Dobre kalesony trykotowe lub kafta­

nik 1 zł.
Barchanowy gorset lub kalesony przy­

strojone 1 zł.
Barchanowe kalesony 1 zł- 
Nader dobry kaftanik zdrowia kre­

powy 1 zł. 60 c t  
Barchanowe spódnice, ciężki towar 

1 zł. 5 - c t

Kaftanik z jedwab, fińskiego zł. 1 ,150 
Barchanowy gorset, oiężki gatunek 

1 zł. 50 ct.
Kaftanik polarny lub kalesony 2 sł.
6 par skarpetek zimowyoh 2 zł. 
Kaftaniki męzkie i damskie lub kale­

sony i  dobrej wełny merynosowej 
zł. 2, 2.50.

Bardzo dobre spódnice morowe itr.
2.60, 8, 9.60.

Bardzo dobre spódnice z filcu 
kiennego zł. 2.50, 8, 8 60.

Szlafroki z filou sukiennego eleganeko 
ubrano sł. 8, 9, 10.

su-

Wiotki wybór hlelizay dla chłopców 1 dziewcząt wszelkiego 
rodzaju.—Wielki skład bielim y na wyprawy dla pań I panów aż de
najwytworniejszych gatunków  ̂po najtańszych stałych cenach fabrycznych. I
Cdby się nie podobało będzie z największą uprzejmością na powrót \ 

przyjęte i wymienione. U71 *—18-|
G r a t i s

piękny szlafrok damski przy odbiorze towarów 
za cenę 50 zł-

Dokładne cenniki ilustrowane bezpłatnie i franco.

Wydawcy i wlaśdofala J. Bobnarfskf i Ł  (tarnin: Odpowiedzialny redaktor J. Dobrzański. Z drakami .Gazety Narodowej" ood aaraatek i  Skorka.


